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Przebywająca w Kraju Rad z oficjalną wizytą przyjaźni
delegacja partyjno-państwowa PRL z I sekretarzem KC
PZPR EDWARDEM GIERKIEM gości w Kazachstanie. Człon
kowie delegacji zapoznają się z ogromnym dorobkiem gospo
darczo-społecznym tej republiki, jej współczesnym rozwojem
i planami na przyszłość. Program wizyty przewiduje na dzi
siaj spotkanie delegacji w KC Komunistycznej Partii Kazach
stanu. Polscy goście zwiedzą
kombinat bawełniany.

Ałma-Aty u-

sektetarz KC
Dołgich, z-ca

Rady Mini-

Z delegacją do
dali się wczoraj:
KPZR Władimir

przewodniczącego -----v

strów ZSRR, Michaił Lesieczko
i sekretarz generalny radziec
kiego MSZ, Jurij Czerniaków.
Wśród towarzyszących osobisto
ści '

znajduje się ambasador
ZSRR w PRL, Stanisław Piło-
towicz.

Ałma-Ata oddalona jest
stolicy ZSRR o około 3,5
km. Samolot specjalny „Ił-62”
wylądował na lotnisku blisko

900-tysięcznej metropolii rozpo
ścierającej się u stóp łańcucha

gór Ałatau o godzinie 17.20 cza
su miejscowego.

Kazachska Socjalistyczna Re
publika Radziecka zajmuje je
dną z kluczowych pozycji w ra
dzieckiej gospodarce narodowej,
zarówno pod względem pro
dukcji przemysłowej, jak i rol
nej. Należy także do czołowych
ośrodków nauki i kultury azja
tyckiej części ZSRR. Na teryto
rium Kazachstanu znajdują się
wielkie obszary nowo zagospo
darowanych ziem stepowych,
które stały się obecnie jednym
z głównych spichlerzy zbożo
wych Związku Radzieckiego. W

dziejach ogromnych przeobrażeń
ekonomiczno-społecznych, jakie
dokonały się w Kazachstanie,
na trwałe zapisało się nazwisko
sekretarza generalnego KC
KPZR, Leonida Breżniewa, któ
ry w okresie decydujących prze
mian kierował działalnością or
ganizacji partyjnej tej Repu
bliki.

od

tys.

bydgos-produkcyjnejNa taśmie

kiej „ELTRY” znalazł się nowy typ
kalkulatora elektronicznego K-764.

Wykonuje ęn nie tylko podstawo
we działania arytmetyczne, ale
także oblicza procenty I pierwiast
kuje. Parametry techniczne i ga
barytowe dorównują światowej
klasie w tej dziedzinie. Szczególną
cechą aparatu jest możliwość ste
rowania pamięcią (można w niej
Przechowywać dowolnie wybrane
wielkości matematyczne). Kalkula
tor jest nieco większy od paczki
„Carmenów’1, a waży ok. 200 gra
mów. Może być zasilany z baterii
lub z sieci. W roku bieżącym
mELTRA” przekaże na rynek 40 ty

sięcy aparatów K-764
CAF — Żołnowski

Kino „KIJÓW"
zawiadamia, że w niedzielę \
14 listopada film grozy, ko
lorowy, prod. USA, pt.

.TRZĘSIENIE D£»“
Wyświetlany będzie tylko na

1 seansie, o godz. 12.
W czasie projekcji wpro

wadza się specjalne efekty
dźwiękowe.

Przedsprzedaż biletów w

„Filłnotechnice” w Pasażu
Bielaka.

Cena biletów 30 i 24 zł.
K-8504

również Ałma-Atę, a m. in.

Nowoczesny dworzec lotniczy
w Ałma-Acie udekorowany fla
gami Polski, Związku 'Radziec
kiego i Kazachskiej SRR. Nad

gmachem portu — olbrzymi na
pis w trzech językach: „Ser
decznie pozdrawiamy drogich
polskich przyjaciół”. Niezwykle
serdecznie powitali naszą dele
gację członkowie kierownictwa

partyjnego i państwowego Ka
zachskiej SRR, z członkiem Biu
ra Politycznego KC KPZR i se
kretarzem KC. Komunistycznej
Partii Kazachstanu, Dinmucha-
medem Kunajewem oraz ty
sięczne rzesze mieszkańców mia
sta1,

Kawalkada samochodów w a-

syście honorowej eskorty moto
cyklistów rusza ulicami Ałma-

Aty. Na aleje i place, przez któ
re wiedzie trasa przejazdu, wy
legły niezliczone rzesze ludno
ści. Podobnie, jak i w Moskwie,
manifestanci dawali wyraz
swym głębokim uczuciom szcze-

Krakowskie „Wyzwolenie"
w Teatrze Narodowym w Warszawie

Teatr Stary z Krakowa wy
jeżdża na gościnne występy do
Warszawy. Na scenie war
szawskiego Teatru Narodowe
go krakowscy artyści przed
stawią od soboty 13 listonada
dziesięć spektakli. „Wyzwole-

Ś3ANK LUDZKiEłłW
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Harcerki w naszej akcji
Uczennice klasy HI Zespołu

Szkół Ekonomicznych nr 2 w

Nowej Hucie należą do Związ
ku Harcerstwa Polskiego. Sześć

spośród tych harcerek tworzy
zastęp „Samarytanki” i właśnie

dziewczęta z tego zastępu przy
szły do „Echa” prosząc o wska
zanie osoby, którą mogłyby się
opiekować.

Po porozumieniu się z Ośrod
kiem Opiekuna Społecznego
dzielnicy Nowa Huta, dziewczę
ta zostały skontaktowane z 72-

letnią panią Józefą C.,‘która jest
samotna, chora i ma bardzo o-

słabieny wzrok. Harcerki: Rena
ta Baran, Elżbieta Kruc, Lucy
na Piaśnik, Danuta Ziomek, Al
dona Bączkowska i Aniela Mi
chałek, odwiedzają na zmianę
panią Józefę (zam. os. Hutnicze),
aby posprzątać mieszkanie, przy
nieść zakupy, czytać książki, a

także przy ładnej pogodzie wyjść
ze starszą panią na spacer.

(lov) I

rej sympatii dla naszego naro
du. Obywatele Ałma-Aty wzno-

(Dokończenie na str. 2)

Na placu budowy Huty „Katowi
ce’! liczy się każda dobrze prze
pracowana godzina, nic więc dzi
wnego, że duże znaczenie mają za
ciągane przez budowniczych i za
łogę huty warty produkcyjne. We

wszystkich rejonach budowy szyb
ko postępują prace przy obiek
tach, mających decydujące znacze
nie w uruchomieniu „linii stali".
Na zdjęciu — rejon stalowni —

w głębi hala główna stalowni.

CAF — Rosiak

nia” Stanisława Wyspiańskie
go w reżyserii Konrada Świ
niarskiego.

„Wyzwolenie”, które wysta
wiane było u nas prawie 100
razy, wzbudziło — jak wiemy
— szerokie zainteresowanie,
nie tylko zresztą w Krakowie.

Obejrzenie tego znakomitego
spektaklu stało się niemal o-

bowiązującyni punktem pro
gramu dla każdego przybywa
jącego do naszego miasta. Naj
lepszym tego dowodem jest to,
że na warszawskie przedsta
wienie „Wyzwolenia” bilety
zostały sprzedane niemal „na
pniu”. „Wyzwolenie” było już
wprawdzie wystawiane w

Warszawie, ale tylko -dwa

spektakle w trakcie X War
szawskich Spotkań Teatral
nych. Poza tym to wspaniałe
przedstawienie , obejrzeli też

mieszkańcy Kalisza i Opola
oraz Belgradu.

Warto przypomnieć, że pre
zentacja „Wyzwolenia” na fe
stiwalu w Belgradzie we wrze
śniu 1974 r. przyniosła „Wyz
woleniu” Główną Nagrodę
przyznaną razem z pracami
szwedzkiego reżysera Ingmara
Bergmana, radzieckiego reży
sera Anatola Efrosa i reżysera

jugosłowiańskiego Branka' Ple-
sa.

Gościnne występy Teatru
Starego w Warszawie zostały
zorganizowane z inicjatywy
Wydziału Kultury Urzędu Sto
łecznego m. Warszawy.

Niefortunny podrywacz
Prawdziwego pecha miał podry

wacz w pociągu jadącym do Lon
dynu. Mężczyzna usiłował zawrzeć
bliższą znajomość z przystojną
niewiastą czytającą książkę w

przedziale; kiedy jednak poczynił
pierwsze kroki w tym kierunku
niewiasta owa bez wysiłku obez
władniła go stosując podwójnego
,;nelsona” i na najbliższej stacji
oddała w ręce policji.

Napadnięta Janis Kerr, okazała

się bowiem mistrzynią W. Bryta
nii w judo. Mierzy ona 182 cm

wzrostu i waży przeszło. 90 kg .

tro pogoda w rejonie
akowa kształtować się
dzie na skraju niżu,

achmurzenie umiarko
wane, .przejściowo duże..

ożliwe opady deszczu,
latry południowo-za

chodnie i zachodnie 3—fi
m/sek. Temperatura dniem

10—13, nocą 6—2 st. C.

Uprowadzenia we Włoszech
We Włoszech dokonano wczoraj

2 nowych uprowadzeń. W pobliżu
Turynu porwano 17-letniego Ro
berta Antoniolego, syna bogatego
przemysłowca. Bandyci dwoma

pojazdami zajechali drogę samo
chodowi, którym jechał Antonioli,
ogłuszyli kierowcę i porwali chłop
ca. W 10 godzin po incydencie, o-

fiarę udało się uwolnić. Policja za
blokowała wszystkie drogi i za
trzymała samochód z 2 przestęp
cami, którzy podali, że Antonioli

znajduje się z 3 ich kompanami
w górskim domku w Alpach.
Wszystkich 5 kidnaperów ujęto.

W Piacenzy porwano bogatego
właściciela firmy transportowej,
CS-letniego Ernesto Devoti. Rów
nież i jemu kidnaperzy zajechali
samochodem drogę w odludnym
odcinku szosy.

Zanim miasto lokowano

Jagiełłów© czasy
•w Dzieje pędzlem pisane

informowaliśmy, w | Podczas spacerów zaznajomimy
tLt k i__\ ~

Jak już i
najbliższą niedzielę (tj. 14 bm.) I się z życiem i twórczością kra-

wznawiadJy cieszącą, się wielką
popularnością akcję pn. ZDO
BYWAMY ODZNAKĘ PRZYJA
CIELA KRAKOWA. Począwszy
od 14 bm. do końca marca przy
szłego roku będziemy we wszy
stkie, niedziele i wolne od pra
cy soboty urządzać atrakcyjne
spacery po starym i nowym
Krakowie. Opieką nad akcją
sprawuje prezes Koła Grodzkie
go PTTK, Janusz Czyszczonik, a

kierownictwo wycieczek spoczy
wa w rękach: Aleksandry Wazl
i Janusza Metelskiego.

A oto program spacerów, któ
re odbędą się 14 bm.:

Odznaka brązowa — „ZA
NIM KRAKÓW LOKOWANO”
— zbiórka między godziną 9.00
a 9.30 koło Wieży Ratuszowej na

Rynku Głównym. Podczas spa
cerów poznamy najdawniejsze
dzieje naszego miasta, zwiedzi
my też kryptę św. Leonarda na

Wawelu.
Odznaka srebrna — „JA-

GIEŁŁOWE CZASY” — zbiórka
między godziną 12.09 a 13.00 ko
ło Wieży Ratuszowej na Rynku
Głównym. Ten temat jest nad
zwyczaj ciekawy, jako że zoba
czymy podczas wycieczek nie

tylko pamiątki związane z kró
lową Jadwigą i Władysławem
Jagiełłą, lecz także dowiemy się
bardzo dużo o dziejach Pomnika

Grunwaldzkiego.
0- Odznaka złota — „DZIEJE

KRAKOWA PĘDZLEM PISANE
CZYLI O MICHALE STACHO
WICZU” — zbiórka między go
dziną 9.30 a 10.00 koło Wieży
Ratuszowej na Rynku Głównym.

Współpraca naszych reżyserów
z radzieckimi artystami

MOSKWA
Premierą sztuki Jarosława

Iwaszkiewicza „Lato w Ńohant”
— na scenie moskiewskiego Pań
stwowego Teatru Akademickiego
im. Wachtangową dzisiaj 12 om.

zostanie
Festiwal
Związku

Będzie
polskiej

zainaugurowany Tli

Dramaturgii Polskiej W
Radzieckim.
on wielkim przeglądem

r____ , twórczości teatralnej,
klasycznej i współczesnej. Po
dobne imprezy odbyły się już w

ZSRR w 1965 i 1969 r.

Pewnym novum jest liczny u-

dział naszych reżyserów w przy
gotowaniu poszczególnych przed
stawień. I tak np, August Ko
walczyk z warszawskiego Teatru

Polskiego reżyseruje „Lato w

Nohant”, Jerzy Krasowski, rek
tor Wyższej' Szkoły Teatralnej w

Krakowie jest twórcą ukraiń
skiej prapremiery „Krakowia
ków i Górali” Bogusławskiego,
wystawionych przez akademicki
Teatr Dramatyczny im. I . Franki

kowskiego malarza historyczne
go, Michała Stachowicza.

Osoby, które zdobywają
złotą odznakę z pawim piórem
wybierają dowolną trasę.

Wszystkich krakowian serde
cznie zapraszamy do udziału w

naszej akcji. Wszyscy mają szan
se zdobyć ■ODZNAKĘ PRZYJA
CIELA KRAKOWA. (kas)

Rio de Janeiro do 1960 r. pełniło
funkcję stolicy Brazylii. Dziś to

ponad 4-milionowe miasto, jeden
z największych portów i ośrod
ków przemysłowych kraju, bory
ka się z wieloma problemami
wielkiej metropolii, m. in. deficy
towym i niedoinwestowanym trans-
portem miejskim. Na zdjęciu - |łów żywnościowych i ich sprze-

„winogrona” w metrze.
7 CAF — UPI

Czyn kongresowy
na apel CRZZ

Ponad 1400 zakładów pracy
odpowiedziało dotychczas na a-

pel Prezydium CRZZ o powita
nie czynem zbliżającego się VIII

Kongresu Związków Zawodo
wych.

Czyn kongresowy załóg ro
botniczych Krakowa koncentru
je się priede wszystkim wokół
możliwości wzrostu produkcji
rynkowej i poprawy usług
świadczonych ludności. Np. Ska
wińskie Zakłady Koncentratów

Spożywczych dzięki zapewnie
niu sobie dodatkowych dostaw

półproduktów, dostarczą w IV
kw. br. ponad plan 80 ton ma
karonów.

ł

w Kijowie. Jerzy Jarocki z Kra
kowa przygotował „Bal maneki
nów” B. Jasińskiego na .scenie
Teatru Dramatycznego im. Cwi-

lingo w Czelabińsku.

Nowe decyzje

prezydenta miasta

w sprawie
produkcji i usług

11 tai. pod przewodnictwem
prezydenta m. Krakowa, Jerze
go Pękali, odbyła się narada dy
rektorów zjednoczeń, wydzia
łów, naczelników dzielnic miast
i gmin województwa miejskie
go Krakowskiego.

Przedstawiono ocenę i wnios
ki, wynikające z

'

powszechnego
przeglądu grfiiń.

W podsumowaniu narady, pre
zydent J. Pękala zobowiązał po
szczególne służby do następują
cych działan: zmiany struktury,
produkcji, Która w chwili Obe
cnej cechuje się niewłaściwymi .

proporcjami. Około 40 procent
stanowi produkcja na rynek
a 60 procent produkcja -inwe
stycyjna, a powinno być aku
rat odwrotnie. W roku 1977 bez
względny priorytet będą posia
dały- inwestycje rolne, rolno-

sppzywcze. i kompleks mieszka
niowy. Wszystkie inne będą rea
lizowane w miarę posiadanego
potencjału wykonawczego. Sze
rokie uprawnienia zyskają przy
zakładowe tuczarnie — wykorzy
stujące do karmienia żywca od
pady z placówek zbiorowego ży
wienia.

Ważne zadania otrzymali na
czelnicy miast i gmin wojewó
dztwa miejskiego. Dotyczą one

szerokiego rozwoju rzemiosła i

produkcji rzemieślniczej dla wo
jewództwa, Wydawane będą w

związku z powyższym koncesje
na prywatne jadłodajnie, rożna,
garmażernie, piekarnie. Obowiąz
kiem naczelników dzielnic i

gmin jest zabezpieczenie na te .

cele odpowiednich lokali i da
leko idącą pomoc dla wszyst
kich uprawnionych chętnych do
uruchamiania takich produkcji.
Popierane są również starania
o otwieranie, barów jednego da
nia. Wydawane zostaną również

koncesje na produkcję artyku-
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Trzeci dzień wizyty
polskiej delegacji

Z KRAJU

w Związku Radzieckim
(Dokończenie ze str, 1)

fili w powitalnym geście chorą-
,w polskich barwach.

Nad szpalerami — szturmówki,
w dłoniach — kwiaty. Wszyst
ko to odbywało się już w typo

Depesza PZPR z pozdrowieniami

VIII Zjazd
Portugalskiej Partii
Komunistycznej
LIZBONA
W czwartek w Lizbonie, roz

począł się VIII Zjazd Portugal
skiej Partii Komunistycznej.

Na obrady komunistów portu
galskich przybyły delegacje par
tii komunistycznych i robotni
czych z 60 krajów. PZPR repre
zentują członek Biura Politycz
nego KC, Józef Tejchma — oraz

górnik z kopalni „Czerwone Za
głębie”, Adam Bałdys.

Sekretarz generalny PPK, Al-
varo Cunhal w wygłoszonym
referacie podsumował dwu- i

półletni okres, jaki upłynął od
obalenia dyktatury faszystow
skiej w Portugalii, podkreślił o-

gromne sukcesy osiągnięte w

tym okresie przez naród portu
galski i rewolucyjne siły kraju.
Stwierdził on, że w Portugalii
nie można rozwiązać żadnych
istniejących problemów bez
PPK, a zwłaszcza przeciwko
niej i wezwał masy pracujące
Portugalii dla umacniania je
dności i zwartości szeregów.

Komitet Centralny PZPR

przesłał delegatom na VIII Zjazd
PPK, a za ich pośrednictwem
wszystkim komunistom i lu
dziom pracy Portugalii depeszę
z serdecznymi i gorącymi po
zdrowieniami od polskich' ko
munistów i mas pracujących
Polski Ludowej.

wo zimowej scenerii, bowiem

stolicę Kazachstanu okryła już
śnieżna biel.

Wieczorem, w Teatrze Opery
i Baletu, imienia słynnego ka
zachskiego twórcy Abaja, odbył
«ię galowy koncert w wykona
niu mistrzów sztuki Kazachsta
nu, zorganizowany z okazji
przyjazdu polskiej delegacji.

Pojawienie się na Sali Edwar
da Gierka, Piotra Jaroszewicza
i innych polskich gości zostało

powitane burzliwą owacją.
Wszyscy powstali z miejsc. Roz
poczyna się koncert. W progra
mie — zarówno utwory klasyki
światowej, jak i autorów ka-

Koncert, w którego
nie zabrakło utworu

prowadził zasłużony
sztuki kazachskiej

zachskich.

programie
Chopina, .

działacz
SRR, T. Osmanów. Wykonawcy
otrzymali od polskiej delegacji
kosze kwiatów.

Z UDZIAŁEM 342 delegatek,
reprezentujących blisko 40

tys. pielęgniarek rozpoczął, 11
bm. w Warszawie obrady VI

Krajowy Zjazd Polskiego To
warzystwa Pielęgniarskiego.
Zjazd ocenić ma dorobek or
ganizacji m. in. w dziedzinie

poprawy warunków pracy,
doskonalenia znajomości za
wodu oraz określić kierunki
działania na najbliższą kaden
cję.

W HUCIE MIEDZI „Glo-
gów-II” zakończono o 2 tygod
nie wcześniej niż planowano,
rozruch technologiczny 8 grup
wanien do elektrorafinacji,
które 11 bm. dostarczyły pier
wszą miedź elektrolityczną.

DOROCZNĄ NAGRODĘ ty
godnika „Stolica”: tytuł „Ho
mo varsoviensis” przyznano
w bieżącym roku Stefanowi
Wiecheckiemu — popularnemu
Wiechowi. W jego dorobku

znajduje się kilka tysięcy fe
lietonów poświęconych stoli
cy i jej ludziom, wydanych w

ponad 30 zbiorach, w przeszło
milionowym nakładzie. W bie
żącym roku Stefan Wieęhecki
obchodził 80 rocznicę urodzin.

SPÓŁDZIELNIA Kółek Rol
niczych w Drobinie w woj.
płockim — jako pierwsza w

kraju wśród tego typu jed
nostek gospodarczych — otrzy
mała 11 bm. tytuł „Zakładu
Pracy Socjalistycznej”. Efek
ty gospodarcze osiągane przez

ponad 200-osobową załogę tej
spódzielni stawiają ją wśród

lepszych w województwie.
NA POLACH pozostało już

niewiele płodów. Nie oznacza

to jednak zakończenia jesien
nych prac potowych. Trzeba

jeszcze dokończyć zbiór bu
raków cukrowych ; dostarczyć
je niezwłocznie do punktów
skupu. Trzeba również szyb
ko zebrać z pól rośliny pas
tewne, a w sadach i ogrodach
— jabłka najpóźniejszych od
mian i warzywa gruntowe;
trzeba też wykonać orki pod
uprawy wiosenne. Ożywiony
ruch panuje w placówkach
skupu, do których producen
ci dostarczają płody rolne i o-

grodnicze. Szczytowe nasile
nie' dostaw notują punkty
skupu przemysłu cukrowni
czego.

Posiedzenie

Rady Państwa
11 bm. odbyło się w Belwederze posiedzenie Rady Państwa,

na którym rozpatrzono' informację Komisji Rady Państwa o za.

pobieganiu przestępczości wśród dzieci i młodzieży.

W Krakowskiem

rozpoczął się powszechny
przegląd kwalifikacji

Nowy rząd
Mosiowadi
PRAGA

Premier CSRS — Lubomir

Sztrougal, wręczył w czwartek

prezydentowi Czechosłowacji —

Gustayowi Husakowi, oświad
czenie o dymisji gabinetu w

związku z upływem kadencji
rządu. Zgodnie z konstytucją
Republiki, po wyborach po
wszechnych od nowa formują się
nie tylko ustawodawcze, ale i

wykonawcze organa' kraju. Wy
bory powszechne odbyły się w

CSRS w dniach 22—23 paździer
nika br.

Prezydent CSRS zatwierdził
skład nowego rządu, któremu

przewodniczy członek Prezydium
KC KPCz, Lubomir Sztrougal.
Członkowie rządu złożyli. w

czwartek przysięgę prezyden
towi Republiki.

Komisja stwierdziła, że istot
nym czynnikiem sprzyjającym
stałej poprawie sytuacji jest
rozszerzanie frontów dziafania w

zakresie ogólnej profilaktyki
społecznej, resocjalizacji mło
dzieży nie dostosowanej oraz o-

taczanie opieką młodzieży za
grożonej. Rada Państwa, pozy
tywnie oceniając dotychczasową
działalność profilaktyczną, zale
ciła Komisji kontynuowanie
prac, zmierzających do pełniej
szej koordynacji działań czynni
ków państwowych i społecznych
w tym zakresie.

Rada Państwa rozpatrzyła i

przyjęła do wiadomości infor
macje ministra sprawiedliwości
i Prokuratora Generalnego o po
lityce kadrowej w sądownictwie
i prokuraturze, po czym powo
łała 23 osoby na stanowiska sę
dziów w sądach wojewódzkich,
7 osób — w okręgowych sądach
pracy i ubezpieczeń społecznych
oraz 107 osób — w sądach re
jonowych.

Rada Państwa:

ratyfikowała kon
wencję konsularną między PRL
a Republiką Włoską; konwencję
w sprawie międzynarodowych
przepisów o zapobieganiu zde
rzeniom na morzu; powszechną
konwencję o prawie autorskim

wraz z protokołami dodatkowy
mi;

mianowała: amba
sadorem nadzwyczajnym i peł
nomocnym PRL: w Demokraty
cznej Republice Sudanu, w Lu
dowo - Demokratycznej Repu
blice Jemenu i Jemeńskiej Repu
blice Arabskiej — Stanisława

Turbańskiego, który będzie peł
nił tę funkcję obok stanowiska
ambasadora PRL w Arabskiej
Republice Egiptu, na które zo
stał mianowany 10 czerwca 1976
r.; w Republice Filipin — Ste
fana Perkowicza, który będzie
pełnił tę funkcję obok stano
wiska ambasadora PRL w Ja
ponii;

uwzględniła 49 próśb osób
o nadanie obywatelstwa pol
skiego.

Pierwszy od 66 lat
W. szpitalu w Arnhem zanoto

wano pierwszy od 66 lat przy
padek cholery w Holandii.
Zmarła 69-letnia Holenderka,
która najprawdopodobniej zara
ziła się tą chorobą w Tangerze
(Maroko), gdzie bawiła przed

'

miesiącem.

młodzieży
Dofconąny w ”1973 roku spis

kadrowy wykazał, że ponad 50

proc. prac own ikó w gospo d ark i

uspołecznionej legitymuje się
wykształceniem nie wyższym niż

podstawowe, ponad milion osób
nie posiada nawet tego. Rok

wcześniej GUS przeprowadził
ankietę, wśród podejmujących _

pierwszą pracę. Sondaż ten do
wiódł, że debiutujący w zawo
dzie młodzi ludzie w 30 proc, nie

potrafią wykazać si.ę nawet

świadectwem ukończenia szkoły
podstawowej. W tym roku roz
począł się za sprawą Zarządu
Głównego Związku Socjalistycz
nej Młodzieży Polskiej powsze
chny przegląd kwalifikacji mło
dzieży pracującej. W najbliż
szych miesiącach przeprowadzo
na zostanie analiza poziomu wy
kształcenia i przygotowania za
wodowego, wykorzystania mło
dych pracowników na poszcze
gólnych stanowiskach pracy. U-

zyskane informacje posłużą do o-

pracowania zakładowych i gmin-

pracującej
nych programów kształcenia,
staną się również punktem wyj
ściowym popularyzacji wszel
kich inicjatyw na rzecz dosko
nalenia umiejętności zawodo
wych.

Przegląd obejmie młodzież do
lat 30-tu, pracującą w przemy
śle, handlu, usługach i rzemio
śle. Szczególnie ważne jest po
zyskanie danych o młodych
związanych z rolnictwem uspo
łecznionym i indywidualnym I

jasna ocena' sytuacji w tej mie-'
rze.

Powołane zostały specjalne
sztaby przy zarządach zakłado
wych i gminnych ZSMP, które

zajmą się .przygotowaniem i
zrealizowaniem tego gigantycz
nego przedsięwzięcia. I w na
szym województwie przystąpio
no do analizy niezwykle ważnej
dla gospodarki dziedziny, jakim
jest stan wiedzy i umiejętności
młodzieży pracującej.

(woj)

Członkowie <uźnicy«
spotkali sio i 01336146

Huty „Katowice"
Blisko 60-osobowa grupa arty

stów, działaczy, pracowników
placówek kulturalnych, dzien
nikarzy — członków klubu
„Kuźnica” uczestniczyła wczoraj
w spotkaniu z dyrekcją budowy
Huty „Katowice”, zapoznając się
z przebiegiem i rozmiarami tej
największej, najnowocześniejszej
polskiej inwestycji hutniczej.

W trakcie pobytu na terenie

budowy huty, zwiedzono naj
ważniejsze powstające obecnie
i wykańczane jej wydziały:
wielkiego pieca, stalowni kon
wertorowej i walcowni wstęp
nej. Przewodnikami po imponu
jącej budowie byli: dyrektor
naczelny zjednoczenia „Budo-
stal” mgr inż. Edward Barszcz,
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Wizyta polskiej delegacji
partyjno-państwowej w

Związku Radzieckim

pod przewodnictwem Edwar
da Gierka, w której skład

wchodzą również przywódcy
obu działających w naszym
kraju stronnictw politycznych,
a także eksperci różnych dzie
dzin — służyć ma głównie
dalszemu rozwojowi stosun
ków dwustronnych. Już z pier
wszych jednak wypowiedzi,
zarówno Edwarda Gierka jak
i Leonida Breżniewa wynika,
iż podpisany w Moskwie do
kument wybiegać będzie dale
ko poza sferę kontaktów

wzajemnych. Oba bowiem na
sze państwa opowiadają się za

całkowitym wcielaniem w ży
cie „ducha Helsinek” w sto
sunkach międzynarodowych,
zą podejmowaniem konkret
nych i skutecznych środków,
mających na celu — jak to

określił Breżniew — okiełzna
nie wyścigu zbrojeń i reduk
cję zbrojeń na zasadzie wza
jemności i bez uszczerbku dla

czyjegokolwiek bezpieczeństwa.
I nie są to słowa bez po

krycia, bo oto w tym samym
dniu, w którym w Moskwie
mówiono o tych sprawach —

w Nowym Jorku w czasie ob
rad Zgromadzenia Ogólnego
Narodów Zjednoczonych 88

państw opowiedziało się za

aową propozycją Związku
Radzieckiego dotyczącą za
warcia światowego układu o

niestosowaniu siły w stosun
kach międzynarodowych.

Jak świat światem takiego
układu jeszcze nie było. Trak
taty o nieagresji podpisywa
no co najwyżej dwustronnie,
nigdy jednak nie dawały one

żadnych gwarancji bezpie
czeństwa zbiorowego dla całej

ludzkości. Jeśli więc inicjaty
wa ZSRR, podchwycona przez
blisko setkę innych państw,
zostanie urzeczywistniona —

świat niedalekiej przyszłości
może być wolny od wojen 1

przemocy stosowanej na ogół
przez silniejszych wobec słab
szych.

„Zakaz użycia siły lub groź
by jej użycia musi stać się
uznaną i bezwzględnie prze
strzeganą normą prawa mię
dzynarodowego”. Te słowa

wypowiedział Edward Gierek
'

w czasie obiadu wydanego
przez przywódców radzieckich
na Kremlu na cześć polskich
gości.

zbrojeniowe, które w skali

światowej szacuje się na oko
ło 300 miliardów dolarów. We-

L dług oceny ekspertów w sa
mej tylko Europie znajduje się
broń nuklearna o sile znisz
czenia równej 10 tysiącom
bomb atomowych -zrzuconych
na Hiroszimę. Dane te przy
toczył Willy Brandt w bzasie

amsterdamskiego spotkania
przedstawicieli 15 partii socjal
demokratycznych. Również i on

zauważył, iż celem polityki od
prężeniowej musi być stopnio
we doprowadzenie do stanu,
w którym atak militarny przy
użyciu wojsk byłby
liwy. Wszystko to

cie wymaga
właśnie czas

ju.

niemoż-

oczywiś-
czasu, ale tenże

pracuje dla poko-

jednak jeszcze do

na wstępie
Powróćmy

wspomnianego
spotkania moskiewskiego. Otóż

I tak oto, choć wizyta na
szej delegacji w ZSRR nie

była przecież zsynchronizowa
na z żadnym konkretnym
dniem obrad Organizacji Na
rodów Zjednoczonych — treści

prowadzonych w Moskwie
rozmów polsko-radzieckich
ściśle i logicznie wiązały się
ze sprawami dyskutowanymi
na forum międzynarodowy!n>
ze sprawami będącymi W cen
trum zainteresowania więk
szości państw świata.

Rokowania na temat rozbro
jenia toczą się aktualnie w

Wiedniu i w Genewie. Jak

dotąd, niestety, nie dały jesz
cze konkretnych, wymiernych
efektów niemniej można już
mówić o pewnym icl» postę
pie. O skali tego problemu

/światowego mówi najdobit
niej suma wydatków na cele

pa*
jeszcze

potężne i

siły
prze-

ugruntowa-
współistnie-

zaprzestaniu
Pewną ilu-

W „duchu Helsinek”
z ust Leonida Breżniewa
dla uwaga, iż wciąż
uporczywie działają
dobrze zorganizowane
przeciwko odprężeniu,
ciwko trwałemu

' niu pokojowego
nia, przeciwko
wyścigu zbrojeń.
straćję do tych słów przynio
sła niedawna audycja BBC, w

której dyrektor generalny bry
tyjskiego Instytutu Zjednoczo
nych Służb d/s Badań Obron
nych Steward Manuel — w

wywiadzie dla tej rozgłośni su-

gerowąl, iż NATO powinno

wyposażyć swe siły zbrojne
w nowego typu „minibomby”
termojądrowe o wielkiej sile

zabijania. Bomby te mają
mieć wielkość piłki krykjeto-
wej. Zdaniem pana Manuela,
broń ta dostarczyłaby Zacho
dowi „potężnego środka od
straszającego”. Minibomby nie

powodują ponoć żadnego opa
du radioaktywnego, natomiast
śmiercionośne promieniowa
nie sprawia — jak to podkreś
lił dobitnie •— wielkie znisz
czenie wśród wojsk- na o-

twartym terenie. Wedle jego
opinii należy więc co rychlej
przystąpić do magazynowa
nia tego typu bomb, tym bar
dziej, że są one bardzo poręcz
ne, gdyż nadają się i do wy
rzucania z samolotów i do

wystrzeliwania z dowolnych
pojazdów.

W tym samym mniej wię
cej tonie wypowiedział się w

tych dniach głównodowodzący
sił NATO w Europie, gen.
Aleksander Haig. W nowojor
skim klubie gospodarczym
żalił się, iż niektórym przy
wódcom krajów NATO-wskich

wydaje się jakoby poprzez
„przerzucenie zasobów z sek
tora bezpieczeństwa do innych
mogli przezwyciężyć kryzys
socjalno-gospodarczy”. Przy
okazji skarżył się również na

osłabienie pozycji Zachodu w

wyniku pojawienia się „sła
bych punktów” na południo
wej flance NATO, mających
związek z wydarzeniami
Portugalii, sytuacją we

szech oraz napięciem w

sunkach między Grecją i Tur
cją.

A przecież nie są to jedyne
„słabe punkty” w organizacji,
którą generał Haig dowodzi!

(m-tz)

W
Wlo-

sto-
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zasłużonych
członków ORMO

11 bm. w Krakowie odbyła się
narada
Sztabu
także

PZPR,
skiego
ORMO, Jan Gluza, wiceprezy
dent m. Krakowa Zdzisław Woj
towicz, komendant • KM MO,
płk Zbigniew Jabłoński.

Podczas narady wręczono za
służonym członkom ORMO wy
sokie odznaczenia państwowe.
Zygmunt Barański, Fryderyk
Cliechelski, Tadeusz Cygan, Jan

Czubak, Franciszek Michalik,
Józef Rodak, Jan Trąbka oraz

Stanisław Wywiał otrzymali
Krzyże Kawalerskie Orderu Od
rodzenia Polski. Ponadto wrę
czono 4 Złote, 4 Srebrne i 2 Brą
zowe Krzyże Zasługi oraz 2
odznaki „Za Zasługi w Ochro
nie Porządku Publicznego”, a

także Srebrną Odznakę „W
: Służbie Narodu”.

^

dyrektor PBP „Budostal-4" —

mgr inż. Henryk Zaręba, ż-ca

dyrektora ,,Budostalu-4”, na
czelny dyspozytor — inż. Zyg
munt Adler.

W spotkaniu, . po, zwiedzaniu

budóWy*, udział wzięli: general
ny dyrektor budowy, podsekre
tarz stanu w Ministerstwie Bu
downictwa inż. Romuald Koza
kiewicz, I sekretarz KB PZPR
Waldemar Kowalski oraz sekre
tarz Krakowskiego Komitetu
PZPR Andrzej Czyż.

Dyrektor Kozakiewicz i tow.
Kowalski przedstawili gościom
najważniejsze problemy,, sukce
sy, trudności jakie występują
na budowie huty, podkreślając
jako element najważniejszy jej
niezwykłe, nie mające prece
densu w naszym kraju tempo
budowy, rzetelność i ogromną
ofiarność blisko 60-tysięcznej
rzeszy budowniczych.

Symbolicznym wyrazem uzna
nia dla ich trudu był wręczony
przez przewodniczącego Rady
Programowej klubu „Kuźnica”,
Tadeusza Holują, dar dla zało
gi od członków klubu — obraz
Marł , Dulęby przedstawiający
pejzaż krakowski.

Swój obraz „Dyptyk” posta
nowił również przekazać budo
wniczym huty uczestniczący w

spotkaniu profesor krakowskiej
ASP, Alojzy Siwecki.

Niezwykłe wrażenie jakie na

wszystkich uczestnikach spotka
nia wywarła budowa huty, wielka
życzliwość i serdeczność ze stro
ny dyrekcji, z jaką zetknęli się
krakowscy goście w tych gorą
cych dla budowniczych chwi
lach, na kilkanaście dni przed,
uruchomieniem wielkiego pieca
sprawiły, że była to z pewno
ścią jedna z najciekawszych po
zostających w pamięci imprez
zorganizowanych przez klub
„Kuźnica”. (e)

Co słychać...
Skazana na karę 7 lat wię

zienia za udział w napadzie
na bank, z brąnią w rę
ku, Patrycja Hearst została
przeniesiona ostatnio z luk
susowego zakładu karnego k.
San Francisco, do więzienia
w San Diego. Władze wię
zienne postanowiły w ten

sposób ukarać ją za krnąbr
ne zachowywanie się. W re
zultacie córka amerykań
skiego magnata . prasowego
nie może obecnie liczyć na

ewentualne, wcześniejsze o-

puszczenie więzienia „za do
bre sprawowanie się’’.

robocza Krakowskiego.
ORMO, w której wzięli
udział sekretarz KK

przewodniczący Miej-
Społecznego Komitetu

Po skandalu
w Bundeswehrze

■ .Prezydium Niemieckiej Partii

Komunistycznej (DKP) potwier
dziło swoje przekonanie o ko
nieczności zwolnienia z Bundes
wehry obu generałów lotnictwa

wojskowego RFN, Wernera

Krupińskiego i Karla-Heinza

Frankego, odpowiedzialnych za

zaproszenie na spotkanie kole
żeńskie byłego pułkownika hit
lerowskiej luftwaffe Hansa Ur-
licha Rudla, który po wojnie
angażował się w działalność po
stronie partii neofaszystowskicji.

Przewidziana na środę dekla
racja rządowa ministra obrony
RFN, Lebera w sprawie zdymi
sjonowania dwóch generałów
lotnictwa oraz dyskusja parla
mentarna nad. tą deklaracją zo
stały odroczone, ponieważ mini
ster Leber nagle zachorował i.
został przewieziony do szpitala.
Okazało się, iż ma silny atak

wyrostka robaczkowego i opero
wano go w czwartek.

„Kosmos-866
MOSKWA

W Związku Radzieckim wy
strzelono 11 bm. kolejnego
sztucznego satelitę Ziemi „Kos-
mos-866” w celu kontynuowania
badań przestrzeni kosmicznej.

ii

Rzadki przypadek
w medycynie
. W wojewódzkim szpitalu w To
runiu zmarła ofiara wypadku sa
mochodowego, która po półrocz
nym śnie patologicznym, przed 9

tygodniami odzyskała świadomość.
Zuzanna L. w czasie wypadku do
znała pęknięcia podstawy czaszki

i ciężkiego stłuczenia pnia mózgu.
Kobieta była w 9 miesiącu ciąży.

W wyniku natychmiastowej po
mocy lekarskiej dziecko zostało

uratoWane.
Ten rzadki przypadek w medy

cynie był szeroko komentowany
przez prasę krajową i zagraniczną.

10 bm. mimo wysiłków lekarzy
Zuzanna L. zmarła na skutek nie
wydolności układu krążenia, wy
nikłego z powikłań pourazowych*
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Właściwi ludzie na właściwych miejscach

Dlaczego nie zawsze

procentuje kapitał
pracowniczych kwalifikacji?

Prawidłowy nabór kadr gwarantuje likwidację w zarodku
rozbieżności między wykształceniem a zatrudnieniem, która
obecnie w znacznej skali występuje w naszej gospodarce.
Istotnym przejawem tej sprzeczności jest częste zatrudnia
nie ludzi poniżej ich umiejętności, możliwości, talentów,

które przecież — jeśli są zamrożone — łatwo wietrzeją.

OTO
FAKTY — poczyna

jąc od absolwentów

wyższych uczelni. We
dług formalnych taryfi

katorów okazuje się, że 12 tys,
„dyplomowanych głów” wyko
nuje prace, do których wystar
czyłoby posiadanie mattiry albo
obecne minimum wykształcenia,
czyli ukończenie zasadniczej
szkoły zawodowej. Dwa tysiące
ludzi po politechnikach i

wersytetach zajmuje się
wiem prostymi robotami
konawczymi. Zatrudnienie

wyrost” często przy tym
kłóci się z taryfikatorami, które
dopuszczają na poszczególnych
stanowiskach rozległe wymogi
alternatywne: np. technik lub

inżynier — według uznania pra-

uni-
bo-

wy-
„na
nie

leś-

STRZAŁ
za... 2 tysiące dolarów

Województwo legnickie nie

tylko miedzią słynie i nie ona

wyłącznie przysparza naszej go
spodarce cennych dewiz. W po
łudniowej, zalesionej części re
gionu istnieje prawdziwe eldo
rado myśliwych. Spotyka się tu
nierzadko niezwykłe okazy
ńćj fauny.1

Niedawno w leśnictwie
. dmica k. Jawora myśliwi z

strii odstrzelili dwa wspaniałe
okazy jeleni. Poroże jednego z

byków ważyło aż 8,3 kg. Jest to

trofeum, które jego zdobywcy
zapewniło srebrny medal.

Za rekordowy wieniec zagra
niczny gość zapłaci 1.830 dola
rów.

Śie-
Au-

PRAWY
PŁAT

MÓZGU
steruje

uczuciami

Psy-
Spo-
Har-

bliski
rolami

Jeśli zapytamy się „pra
woręcznego” czy przypomi
na sobie jakiś miły epizod
uczuciowy w swoim życiu,
istnieją duże szanse, że obró
ci on głowę na lewo, tak
jakby tam szukał wspomnie
nia.

To
■wane

gów
ekologii i Stosunków

łecznych Uniwersytetu
vars w USA, obrazuje

.zyriązek pomiędzy
Wewnętrznymi półkul móz
gowych: półkula prawa jest
bardziej podatna na „uczu
cia”. W ten sposób chorzy,
którzy poddadzą się opera
cji wycięcia lewej półkuli i

którym pozostaje tylko pra
wa, mają podobno nieskoor
dynowane reakcje uczucio
we. Podczas gdy ci, którzy
poddali się lobektomii

wostronnej (usunięcia
Węj półkuli) są prawie
zróżnicowani w swoich
czuciach, obojętni.
■Psychiatrzy i neurolodzy
interesują się także, od pew
nego czasu wpływami, jakie
zostawia po sobie lobekto-
mia w dziedzinie kultufy. li
czeni sugerują, że pismo i

proces pisania odgrywa pe
wną rolę w „komunikacji”
pomiędzy obiema półkulami

Tr inni ..... i-------------------------

stwierdzenie, opubliko-
przez trzech psycholo-
z Departamentu ~

pra-
pra-
nie-
od-

Czy może

prof. Ty-
stwierdza:
użytkowa

prżez nich
Całej reszcie go-

upływają głównie
nie mających wie-

ani z zarządza-

codawcy. I tak — prawie co

czwarty spośród 261 tys. na
szych inżynierów pracuje na'
stanowisku, na które formalnie
biorąc, dopuszcza się też kwali
fikacje technika. Takie zasady
— nasuwa się uwaga — mogły
się zrodzić tylko na gruncie ka
drowej obfitości.

Ale formalne oblicze sprawy
to tylko mała jej cząstka. Socja
listyczne sondaże i ankiety, ide
alnie zresztą przystając do po
tocznych obserwacji, mówią
wiele innych rzeczy. Oto leka
rze w przychodniach zdrowia
1/3 swego dnia pracy poświęca
ją na czynności papierkowe. Oto
według, analiz Instytutu Pracy
i Spraw Socjalnych, inżyniero
wie w zawodach technicznych
40 do 50 proc, swego czasu pra
cy poświęcają na prace admini
stracyjno-biurowe,
zatem dziwić teza

mowśkiego, który
„społeczna wartość
naszych kadr technicznych nie
przekracza 40 proc, ich poten
cjalnej wartości”.

A oto wyniki innych badań —

Instytutu Pracy i Spraw Socjal
nych, dotyczące kadry technicz
nej budowlanego wykonawstwa.
Zaledwie 15 proc, inżynierów i
techników budowlanych — w

świetle tych badań — w ciągu
dnia roboczego wykonuje ponad
75 proc, dorastających do, pozio
mu posiadanych
kwalifikacji,
dżiny pracy
na zajęciach
le wspólnego
niein, ani z twórczą pracą tech
niczną.

Dodatkowym przyczynkiem
do marnowania się umiejętności
licznej kadry techników może

być fakt, że według niedawnych
szacunków aż 220 tys. techni
ków pracowało na stanowiskach
robotniczych, w olbrzymiej
większości wcale nie wymagają
cych tego poziomu wykształce
nia. Zatrudnienie „na wyrost”
nie onnja też kwalifikowanych
robotników. Bliższe badania
wskazują, że aż co 3 robotnik
wykonawstwa budowlano-mon
tażowego wykonuje prace
żej swych umiejętności.

Poza względa’’* natury
cjo-ekonomicznej przeciw

■trudnianiu „na wyrost”
mawiają ważne racje
indywidualnej. Praktyka taka
mnoży pracowników sfrustro
wanych, z zawiedzionymi ambi
cjami, zniechęconych.

JAK
ZATEM DOPROWA

DZIĆ do stanu zgodnego
z dewizą — właściwi ludzie

na właściwych miejscach?
Pożądane byłyby tu, wydaje

się, m. in. zmiany w taryfika
torach, które w swym obecnym
kształcie często działają jedno
kierunkowo, zabezpieczając mi-

poni-

so-

za-

prże-
natury

Hałas
i spódniczki
Lekarze jednego ze szpitali w

Goeteborgu badając miejscowe
dyskoteki nieoczekiwanie stwier
dzili, że największy hałas pa
nuje tam, gdy dziewczęta ubra
ne są w... minispódniczki. Wbrew

pozorom nie chodzi tu o wpływ
widoku zgrabnych nóg na pre
zenterów, lecz o zwykłe zjawi
sko fizyczne — pochłanianie
dźwięku przez tkaninę. Wyni
kiem tego odkrycia jest — żar
tobliwa raczej — propozycja, by
obowiązkowym strojem do dy
skoteki były — dla panów ma
rynarka i-krawat, dla dziewcząt
zaś — długa spódnica lub szara
wary.

ZIEMIA
nadal drży

12 tys. „dyplomowanych głów” wykonuje prace, do których wy
starczyłoby posiadanie matury...

nimum kwalifikacji na poszcze
gólnych stanowiskach, natomiast
nie przeciwdziałając kwalifika
cyjnym nadwyżkom. Zbędne
wydaje się także utrzymywanie
tak dużej liczby stanowisk o

wymogach alternatywnych. O-

czywiście, same tylko zmiany
pewnych norm zatrudnienia nie
załatwią wszystkiego. Ułatwiają
jednak wydziałom zatrudnienia

wypełnianie ich funkcji kon
trolnych i dyscyplinujących, m.

in. egzekwowanie od przedsię
biorstw dokładniejszych bilan
sów zapotrzebowania na ludzi.

Doraźnie biorąc —> wiele za
leży od pracy zakładowych ko
misji, powołanych mocą ostat
nich zarządzeń Prezydium Rzą
du. Ich bezpośrednie zadanie po
lega na kontroli przestrzegania
prawidłowości naboru nowych
pracowników. Pośrednio jednak
zadanie to łączy się z próbą od
powiedzi na pytanie: na ile u-

zasadnione jest zapotrzebowanie
na nowych pracowników? To
może z kolei prowadzić do wy- •

suwania przez komisje propozy
cji pewnych zmian, dotyczących
zatrudnienia tych ludzi, któ
rymi zakład dysponuje dotych
czas, a naw'et istotnych modyfi
kacji organizacyjnych. . Idzie
wszak o to, aby „potencjalne
wartości” fachowców z różnych
dziedzin były wykorzystane w

pełni.

BOŻENA PAPIERNIK
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Człowiek i architektura krajobrazu

To już nie luksus
lecz warunek egzystencji

Jeszcze do niedawna towarzyszyła nam na każdym kroku
„ochrona środowiska życia człowieka” (w teorii, rzecz jasna),
teraz wszędzie mówimy o „jakości życia”... Sądzę, że w obu

wypadkach chodzi niemal o to samo. Cóż bowiem stanowi o

jakości życia? W kategoriach obiektywnych: takie w a r u n-

k i pracy, mieszkania i wypoczynku, które gwarantują czło
wiekowi możliwość samorealizacji. Nasz indywidualny „po
mysł na życie”? osobista umiejętność urzeczywistnienia swe
go życiowego „scenariusza”? Oczywiście; od nich zależy, ja
kie sobie wyznaczymy cele życia. Nic sposób jednak prze
cenić roli owego zespołu warunków koniecznych, na które
— przy największym samozaparciu — wpływ mamy tylko
pośredni. Wymienione trzy zakresy funkcjonalne ludzkiej
aktywności określają w sumie środowisko człowieczego życia
w granicach minimum egzystencji. O poziomie życia decydu
je zawsze ich Współzależność.

SLEMENTARNĄ cząstką
środowiska życia człowie
ka osiadłego był kiedyś

dom mieszkalny ze swoim
najbliższym 'otoczeniem. W o-

kresie cywilizacji rolniczej
przeznaczenie domu było dużo
bardziej złożone, niż obecnie,
bo oprócz podstawowych fun
kcji mieszkaniowych: biolo
gicznych i społecznych, był on

także warsztatem pracy oraz

miejscem wypoczynku. Taki
integralny charakter ma . je
szcze do dzisiaj dom wiejski,
jeśli tu pominąć ludność dwu-
zawodową (tzw. „chłopów-ro-
botników”), rolników zatru
dnionych w gospodarstwach o

strukturze wielkotowarowej
oraz mieszkańców wsi wyko
nujących . zawody nierolnicze/
Te coraz liczniejsze odstęp
stwa od reguły stanowią za
powiedź zmian, jakie w domu
mieszczańskim dokonały się
już znacznie wcześniej.

Funkcja pracy, począwszy
od tworzenia pierwszych ma
nufaktur, zaczęła wyodrębniać
się z zespołu dawnych funkcji
mieszkaniowych i w miarą
rozwoju cywilizacji przemy
słowej oderwała się od pozo
stałych niemal zupełnie; obec
nie — wyłączając aktywność

nieprofesjonalną — już tylko
przedstawiciele nielicznych
rzemiosł i tzw. „wolnych za
wodów” wykonują je w do
mu, a i to coraz rzadziej.

REKREACJA natomiast
wydawała się do niedawna
jedną z podstawowych funkcji
mieszkania. Może przesadą
byłoby sięgać aż do przykła
du feudalnych lub mieszczań
skich rezydencji z własnym
parkiem, ale przecież naj
skromniejszy dom miał swoje
tradycyjne miejsce przewi
dziane dla wypoczynku: jeśli
już nie ogródek, to choćby o-

kolony zielenią ganek, przy
zbę, a w czasach nam bliż
szych — ukwiecony balkon,
czy nawet taras. Co nam zo
stało z - -

...............

Parę
smętnie zwieszonej nad para
petem...
tego nazwać „miejscem rekre
acyjnym” fotel przed telewi
zorem,

oprócz ...

winno jeszcze walory nieod
zowne

zapewnia ich niestety współ
czesne mieszkanie, ciasne, du
szne i hałaśliwe.

Oto na naszych oczach (choć
nie zawsze uświadamiamy so

tych lat? Widok na

doniczek trzykrotki,

Niby można na upar-

tylko że takie miejsce,
nazwy, posiadać po-

dla regeneracji sił. Nie

bie nieuchronność tej zmiany)
dokonuje się nowy proces:
przestrzennego oddzielania się
wypoczynku od innych fun
kcji mieszkaniowych, tak jak
wcześniej stało się to z war
sztatem pracy. Symptomem
zaniku rekreacyjnej roli domu
mieszkalnego jest narastający
ruch turystyczny. Obok zna
nych od wieków migracji „za
Chlebem”, pojawia się nowy
rodzaj migracji; masowe wę
drówki „na świeże powie
trze”... Upowszechnienie wy
jazdów urlopowych, zjawisko
wczasów świątecznych i so
botnio-niedzielnego wypo
czynku, wreszcie masowe już
dążenie do posiadania własne
go domku weekendowego,
„chaty”, „daczy”, czy jak tam

jeszcze się to nazwie — wszys
tko to jest sygnałem, że także
w Polsce proces występuje
już w skali społecznej.

JAKKOLWIEK nie zalicza
my się jęszcze do krajów, któ
re przekroczyły próg cywili
zacji usługowej, jedno jest
pewne: standard życia w mie
ście zależy już dziś od jego
powiązania z terenami rekre
acyjnymi. Ochrona ich natu
ralnej przydatności do wypo
czynku nie jest luksusem, lecz
warunkiem zabezpieczenia mi
nimum ludzkiej egzystencji!

MARIA DIENWEBEL

NAJSTARSZY STATEK ŚWIATA
Niadawno na dnie u wybrze

ży greckiej wysepki Dokos zna
leziono statek z epoki brązu.
Analiza osadów dennych, nie
licznych szczątków drewnianej
konstrukcji oraz znajdującej się
niegdyś
zwoliła
przeszło
gliniane

na statku ceramiki po-
ustalić jego wiek, na

4,5 tys. lat. Znalezione

dzbany, służące jako

Wcztery
miesiące

po trzęsieniu
.ziemi we Wło
szech, które w

maju br. spo
wodowało śmierć około ty
siąca osób i zapoczątkowa
ło serię wstrząsów tekto
nicznych o niemal global
nym zasięgu, miasta Frioul
i Udine, zostały ponownie
nawiedzone kataklizmem.
Liczba ofiar była niewiel
ka, nie przekroczyła 10 o-

sób,nawrót trzęsienia zie
mi o sile dorównującej
pierwotnemu wywołał je
dnak. w całych Włoszech
szok psychiczny, iż „ten
koszmar nie skończy się”.

. Pierwsze wstrząsy nowej
serii rozpoczęły się 1 wrze
śnia. Maksimum osiągnęły
w dwa tygodnie później. 15
września sejsmografy za
notowały 20 wstrząsów,
których siła przekraczała
'Sfi. Najsilniejsze z nich o-

siągały 5,8 i 6 stopni. W po
równaniu z majowym trzę
sieniem ziemi, epicentrum
przesunęło się na południe.

Sejsmologia zna liczne
przypadki wtórnych trzę
sień ziemi, następujących
po wielkich, katastroficz
nych wstrząsach, są to je
dnak zazwyczaj drgania
nieznaczne, rozładowujące
resztki napięć w skorupie
ziemskiej. Zdaniem nau
kowców, nawrót ruchów
tektonicznych we Włoszech
jest jednak czymś niezwy
kłym.

Co mówią kroniki? Po
trzęsieniu ziemi, jakie na
stąpiło 28 lutego 1969 r. na

zachód od Gibraltaru, tego
samego roku wydarzyły się
594 wstrząsy wtórne.
Trwają one w tamtym re
jonie do dzisiaj, siła ich je
dnak stale maleje.

Po trzęsieniu ziemi na

Alasce (8,2 stopnia 9 mar
ca 1957 i 8,5 stopnia 8
marca 1964) odnotowano
setki wstrząsów wtórnych.
W 1957 roku . doliczono się
ich 573. W roku 1964 —

593 w ciągu 12 dni, przy
czym siła 37 spośród nich
osiągała lub przekraczała 6
stopni. Wtórne epicentra
były rozrzucone na rozle
głym obszarze,
oddalonym od
nych. W pierwszym przy
padku występowały w re
jonie o długości 1000 km i
szerokości 200 km, w dru
gimzaś—800i100km.
Wytłumaczeniem inten
sywności ruchów wtórnych
może być jednak bardzo
duża siła trzęsień pierwot
nych — ponad 8 stopni,
gdy we Włoszech wynosiła
ona 6,5.

„Zajadłość” ruchów tek
tonicznych w rejonie Udine
wynika z nadal utrzymują
cych się tam napięć w sko
rupie ziemskiej i ścieranie
się „płyty” afrykańskiej z

euroazjatycką. Adriatyk,
równina' włoskiej rzeki
Pad, wybrzeże jugosło
wiańskie, południowa po
łowa Alp i wschodnia część
Apeninów leżą na

„płycie” afrykańskiej,
ra z prędkością 1 cm

nie naciska na płytę
tynentu Eurazji; w wyniku
zderzenia między nimi wy
piętrzył
Badania
jących
trzęsień
jedna z

na drugą.
Zdaniem dyrektora Na

rodowego Instytutu Geofi
zyki w Rzymie, prof. Mi-
chela Caputo wstrząsy w

rejonie Udine będą jeszcze
powtarzały się. Na opano
wanie ruchów tektonicz
nych ludzkość, niestety, nie
zna sposobu.

znacznie
pierwot-

tzw.
któ-

rocz-

kon-

się łańcuch Alp.
zjawisk odbywa-

się w ogniskach
ziemi wskazują, że

tych płyt zachodzi

pojemniki do przewozu różnych
towarów m. in. zboża oraz sta
re amfory do przechowywania
wina, pochodzą z okresu 2,7—2,2
tys. lat p.n.e. Do tej pory za

najstarszy statek uchodził wrak

znaleziony u przylądka Helido-
nli, na południowym wybrzeżu
Turcji, który zatonął 3300 lat
temu.
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W Krakowie, Pod Baranami

...i tak minęło
Więępą im raku grupa poważnych, młodych ludzi m- im

lesista Crąrycką (dziś doktor filozofii i malarka), Magda Fm-
... sgypska (dziś rzsżbiarka), Krzysztof Pendareeki (dziś kompo-

ęoiUe), Bronisław Chromy (dziś rzeźbiarz), Kazimierz Wii-
ńiak (dziś acenograf), Teresą. Żnrkowską (dziś konserwator),
Wieniaw Dymny (dziś malarz i pisarz) znudzeni tułaniem się
pa balach i kawiarniach postanowili założyć klub artysty*?-

- ńy. ■' '' '
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M używaną piwnicą w Kra-
kowśkim Domu Kultury',

później uzyskali pozwolenie na

jej używanie, następnie zburzy
li; własnymi rękami pewien le-

g«itdarny mur, wreszcie oczyści
li ją ż węgla i W końcu rozsiedli

ątą wygodnie wśród świec,, by
dysputować o sztuce, słuchać

hjuzyki i poematów.
Mdetety, lekkoińyślnie rzuco

ny przez Piotra Skrzyneckiego,
pomysł założenia w piwnicy
również kabaretu został natych
miast podchwycony. Pojawili się
n-ikómu dotąd nie znani, nowi
łtldide. /Zaczęli się rozpychać, i

pąposyyć,' odsunęli w cień tam-

źyeh — poważnych i subtelnych,

niektórych przeciągnęli na swo
ją strońę, inni zgorszeni — ode
szli. I tak zdrowy organizm klu
bu podzielonego jak należy na

sekcje -i podsekcje toczyć zaczął
z wolna czerw kabaretu, który
w końcu pochłonął wszystko.

W LISTOPADZIE 1956 roku

odbył się w, PIWNICY POD BA
RANAMI pierwszy,, skandalicz
ny występ samozwańczej trupy
artystów. (Piotr Skrzynecki pod
kreśla z naciskiem, że z tym wy
stępem nie miał nic wspólnego
— przeciwnie; głośno wyrażał
swe oburzenie). ■

Z estrady rzucano krzesłami
w publiczność, recytowano ama
torskie przekłady.Preyert.a, roz-

wodzono . się mętnie na temat

egzystencjalizmu. Zażenowana
widownia, składająca się głów
nie z rodzin wykonawców, w

milczeniu wychodziła z sal1 Ja
nusz Reszko w „Dzienniku Pol
skim” napisał (cytat nie dosłow
ny) — jedyne eo nas może po
cieszyć po obejrzeniu tej niewy
brednej imprezy, to pewność, że
ów „kabaret" nie przetrwa ani

miesiąca.

Nastąpił okres burzliwych
starć, intryg, rękoczynów, za
machów stanu. Zmęczony prą-
konferansjęr kabaretu Krzysz
tof Pankiewicz, pod pretekstem
zakupienia 100 filiżanek dla klu
bu czmychnął do Warszawy,
gdzie prędko wypłynął jako
słynny scenograf. Następny kon
feransjer Mariusz Chwedczuk
również ucielcł do Łodzi i rów
nież wypłynął w Warszawie.

.. .«ą estradzie Kabaretu stanął wreszcie Piotr Skrzynecki Zdj. B. LUTOSŁAWSKI

Wtó hfÓJŹtC

I WRESZCIE, nie bez prote
stów niektórych członków ze
społu, a dzięki zdecydowanym
naleganiom p. Hanny Mortko-

wicz-Ólczakowej stanął na

estradzie kabaretu PIOTR
SKRZYNECKI. .

Od roku 1956 do 193* odbyły
się trzy, a może cztery progra
my. Czy miały tytuły i jakie,
nikt nie pamięta. Jeden być mo
że nazywał się ,,Polska stajnia
narodowa”. Niewykluczone, że

pierwszy nosił kompletnie nie
wyparzony tytuł „Odczyt” o no
woczesności w sztuce”, ale możli
we, że »,Odczyt” był następny i że
w jego trakcie, prosto ze sceny
zwiał Chwedczuk do Łodzi. Był
też taki program, który nazy,.
wał się „Próba światła” ponie
waż po raz pierwszy i tylko raz

pojawił się w Piwnicy pożyczo
ny skądeś reflektor. I chyba
właśnie wtedy Lidia Skarżyńska
przyniosła po raz pierwszy do

Piwnicy cudowny bukiet kwia
tów i potem już przychodziła
wiernie na każdy występ i za
wsze z cudownym bukietem
kwiatów. ,.'z>. ę

Występowali ■-wtedy:- -Kika
Lelicińska śpiewaczka’i tancer
ką ekscentryczna, Maja Swie-
rzawska — melodeklamacje,
Pusia Pawełek — deklamacje,
uroda, aparycja, Basia N. nieza
pomniana interpretatorka Odcin
kowej powieści Kazimierza Wi-
śniaka o zbrodniczej Markizie.
Jan Gilntner. czytywał wiersze

swego przyjaciela Andrzeja
Bursy, Rajmund Jarosz czaro
wał uroda, francuskim akcen
tem, Krzysztof Litwin grał na

gitarze, komponował, występo
wał jako traktorzysta Klimczok,

dwadzieścia lat
Tadzio Kwinta czytał „Litanię”,
Wiesio Dymny swoje gazetki. ;

POWSTAŁ TEŻ stały, niere
gularny organ prasowy — cie
szące się popularnością czytelni
ków „Echo Piwnic”, przy wyda
waniu którego drukowano także
,,Echó KrakoW'a”.— ii,.^ak już
zostało do dziś.

W roku 1958 odbyła się pre
miera' „Jeziora- trzech wiesz
czek'’. Góry Harzu- Namalował
Kazimierz Wiśniak, liny pomię
dzy górami rozpiął Jan Długosz
— taternik, po linach wjechały
na scenę wieszczki i wtedy.' ró-
nież pojawił się- w Piwnicy Zy
gmunt Konieczny, którego od
krył Mieczysław'Święcicki, któ
ry sam został odkryty w salonie

Joanny O. po odśpiewaniu pieś
ni „Mein Lieber Schatz".

W ROKU 1959 w programie
pt. „Śmierć w kawiarni” wystą
piła po raz pierwszy Krystyną
Zachwatowicz. Śpiewała pieśń
do słów Wierzyńskiego „On to

:był hrabia w1 czarnyrń - fraku”,
a niedługo potem hrabia K; po
dyktował jej w salonie- Joanny
O. słowa piosenki „Bo taka głui-
pia to ja już nie jestem”, która

czaruje nas do dziś. Wte'dy rów
nież, a może w programie po
przednim, wystąpił Miki Obłoń-
ski, odkryty chyba przez Zyg
munta Koniecznego i od razu

podbił wszystkie Serca urodą,
głosem i wdziękiem z jąkim
śpiewał „Milutka, malutka, ty
rączkę mi daj”.

Fotem był „Sen namiestnika

Hinkona”, z Rułeczka i Szasz-
kiewiczową. Fotem Piwnica zo-

stała na trzy lata wyrzucona z

Piwnicy. Gościny udzielił jej
Klub Literatów, gdzie w pro
gramie „Siedem dziewcząt pod
bronią” wystąpiła po raz pier
wszy Ewa Demarczyk śpiewając
;,Puchowy śńiegu tren”, „Rebe
kę’.’- i,,,Madonny”, Potem był je
szcze „Sprawy ósmej cień wtó
ry, czyli przygody Marancji” i

powrót do Piwnicy w roku 1964.
-W „Jak żyliśmy, jak żyjemy,,

do czego doprowadzimy nasze

mieszkania” pierwszy.. -raz wy
stąpił Leszek Długosz. W', „Łasce;
imperatora/ czyli pamiętniku
Mary z Ręguł” .po raz pierwszy
wystąpiła , Maria Zając —,'dz'iś
RadryanoWą,

‘

a

Andrzej

piosenki dla Piwnicy, a malar
ka Danuta Leszczyńska śpiewa
ła romanse cygańskie, a tancer
ka Grażyna Karasiówna tańczy
ła walca, a Zbigniew Paletą
grał na skrzypcach, a Irena Wi
śniewska, rzuciła zespół „Szwa-
gry" dla Piwnicy.

A POTEM BYŁY jeszcze iń.n«

programy i do Piwnicy przybyli
inni artyści: Halina Wyrodek,
Marian Dzięgiel, Ola Maurer,
Marek Jamrozy, Ewa Kolasiń-

ska, Andrzej Warchał, Krzysztof
Rychlik, Jorgos Tufeksis, Ilias

Tufeksis, Jorgos Sakmakas, Sa-
kis Sakmakas, Paweł Ostafil i p.
Bożena Lutczynowa.

t tak minęło- dwadzieścia lat.

(X)

Rys. EDWARD LUTCZYN
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7.3, żę nie mamy współ
czesnej powieści poli
tycznej, jest faktem zna-

| nym od tak dawna, że nie-

| rriĄlj wszedł w nawyk-, co

< bystrzejszy czytelnik, obez-
! znany w realiach otaczającej

| rzeczywistości, zgoła już nie

[ wierzy, że może doczekać się
'

kiędy takiej lektury. I ma

j rację; powieści politycznych
[ u wts nie ma, a t.o,.co me-

i które śmielsze wydawnic-
! twa, określają tym właśnie
i mianem, jest po prostu zwy-
'

;klymi powieściami sensa-
i , cyjno-obyezajowymi, obli-

ezęny-mt albo na zupełną
t tępotę czytelników („Głupia
I sprawa” St. R . Dobrowol-
’

skiego), albo na skokietowa-

j nie środowiska literackiego
ł („Losy" Bratnegp), albo
i wreszcie na ujawnienie fi-
! zycżnych zalet prawdziwego
[ mężczyzny („Piotr” Sokor-

f skiego). Jest rzeczą skąd-
l inąd zabawną, że w tak roz-

J politykowanym narodzie jak
t nasz nie ma

'

prawdziwej po-
{ wieści politycznej, ale jest to

, już zupełnie inna zabawa,
} jak mawiają bohaterowie
i sztuki Mrożka pod takim

{ właśnie tytułem.
Ale nie narzekajmy:

i kształciliśmy sobie za

| wcale świetną powieść poli-

wy
to

tyczno-historyczną. Bo nie tyl
ko Teodor Parnicki broni tej
barykady. Jednym z najlep
szych w całej historii pols
kiej literatury pisarzy tego
typu jest nasz współczesny
Władysław Terlecki, takie
książki, jak „Dwie głowy
ptaka”, „Powrót z Carskiego

, Sioła”, „Czarny romans'

„Odpocznij po biegu"
swoim gatunku dzieła
koniite, często daleko

kruczejące poza ściślą
toryczność. Do pisarzy
lityczno-historycznych
właśnie pokroju i formatu
dołączył swoją ostatnią
książkę Zbigniew Safjan.

Nie ukrywam, że na Saf-
. janowe „Pole niczyje' zwró

cił mi uwagę felieton KTT
w jednym z ostatnich nume
rów „Kultury”. Bo rzeczy
wiście rację ma Toeplitz:
któż by podejrzewał współ
autora „Stawki większej niż

. życie” i drugiego telewizyj
nego serialu, — „Najważniej
szy dzień życia”, o napisanie
„prawdziwej” powieści po
litycznej, i to — znów po
wołuję się na KTT —faktycz
nie jednej z najlepszych w

swoim rodzaju w całej na
szej przedwojennej i powo
jennej literaturze? Jego, Sa.i-

ijana, tej. mitycznej połowy
Andrzeja Zbycha, autora

czy
tow

zna-

wy-
his-

po-
tego

fantazji kryminalne-sżpie-
gowskiej? Ale cuda się zda
rzają, i daj Boże więcej ta
kich.

Osobiście sądzę, że szkoła
kapitana Klossa bardzo przy
dała się autorowi „Fola ni
czyjego”. Akcja powieści
jest na poły sensacyjna, o-

braca się także w sferach
szpiegowsko - kontrwywia-
dowćzych, co zawsze stano
wi dobry haczyk czytelni
czy, tu akurat w najlepszym
znaczeniu. Ale pokrzywdze
ni nie będą także zwolenni
cy „czystej” fabuły poli
tycznej; eto książka Safja-
na posiada dwóch bohate
rów, wokół których obraca
się akcja: jednym jest, za
mordowany kapitan rezer- .

wy, oficer służby tajnej, Sta
nisław Juryś, drugim — od
sunięty od władzy, choć ciąg
łe przymierzający się do sta
nowiska wodza narodu, puł
kownik Wacław Jan. Rzecz
dzieje się na przełomie lat
133!—39, zaś łowcy szyfrów
polityczno-personalnych bę
dą mieli dodatkową grę w

postaci rozwia.zy wania za
gadek „kto jest kto” w tej
powieści. Dla ułatwień.a
zdradzę, że niebagatelne ro
le grają tam — pod pseudo
nimami — niedoszły następ
ca Piłsudskiego, Walery Sła

I

mm

pisarz
Ka-

wek, oraz głośny
międzywojenny, Juliusz
dgn-Bandrowski.

Czy jest to powieść o

wodzostwa, jak ocenia

Toeplitz we wspomnianyni. X

felietonie? Czy o rosnącej
ślepocie politycznej w sfe-
rach rządzących > tuż przed

■- mię-
wierzą-

“.I

idei

wojną? Czy o walce

dży stronnictwem

cym. w polskie koneksje, po
lityczne 2 Zachodem a scep- y,
tykami, wieszczącymi rych- A

łą klęskę Polski w nadcho- r‘

drącej wojnie? Czy o pry-

watnej tragedii pewnego Jz

„człowieka do zadań spe.-
. cjalnych”, którego w spo

sób ■:.dosłowny przemieliła
maszynka rozgrywek rządo
wych? Odpowiedzmy wprost:
o tym wszystkim jednocześ
nie.

Nie
choć

u-ych
Ale opłacają się godziny , u-

ważnej i skupionej lektury,
TADEUSZ NYCZEK

jest książką łatwą,
napisał ją autor łat-
seriali telewizyjnych.

Zbigniew Safjan: Pole

niczyje. PIW, W-w» 1976.

. . . znaleźli nieużywaną piwnicę w Pałacu Pod Baranami.

...po raz pierwszy Ewa Demarczyk zaśpiewała „Puchowy śnie
gu tren”, Zdj. W. NOWAK
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RZEZ całe stulecia rze
szę kochanków uważały,
że nie istnieje nic bar
dziej romantycznego jak
przejażdżka gondolą po

tajemniczych, opiewanych w

wrześniowej kampanii

operacyjnej „Polesie”
Franciszka Kleeberga.

Kock „zestarzał się“
o20lat

W naszej najnowszej historii
Kock ma swą oddzielną kartę.
Tu przecież odbyła się ostatnia
bitwa
1935 r„ którą stoczyły oddziały
Stupy
gen!
Krwawe walki stoczone zostały
w pierwszych dniach paździer
nika 1939 r. pod Kockiem i Wo
lą Gułowską.

Historyczny Kock za rok ob
chodzić miał 560 rocznicę swego
Powstania. Jednakże ostatnio o-

kazało się, że Kock... „zestarzał
•ię” o całe 20 lat. Stało się to

•.zą, sprawą”, pewnego dokumen
tu, potwierdzającego prawa lo
kacyjne i przywileje miasta
Kocka, którego narodziny wią
zać można z 1417 r„ a nie jak
dotychczas z 1437 r. Dokument

tęn zakupiony, został ostatnio z

Prywatnych zbiorów przez cen
tralną dyrekcję Archiwum Pań
stwowego i przekazany do Wo
jewódzkiego Archiwum Pań
stwowego w Lublinie.

(F.M.)

poezji kanałach weneckich, o-

czy wiście przy - świetle' księży
ca. Tak było, ale dziś roman
tyzm ten zanika coraz bardziej
w hałasie łodzi motorowych i
chmurach spalin jakie ciągną
za sobą wodne tramwaje —

środek masowej komunikacji
w Wenecji.

Pełna wdzięku, łagodnie ko-
łysząca się gondola — symbol
miasta na lagunie, skazana jest
nieuchronnie na zagładę.

„W ciągu 5 lat nie będzie ani
jednej gondoli w. Wenecji” ~

mówią starsi gondolierzy, ześ
ich prognozy wydają się być w

pełni uzasadnione.
Obecnie gondole wynajmo

wane są wyłącznie przez tury
stów, zwiedzających rokrocz
nie Wenecję i 'poszukujących
romantycznych wrażeń. — Nie
woziłem wenecjanina od wielu
już lat — powiedział przewod
niczący związku gondolierów,

„Kryzys gondoli” rozpoczął
się w-pierwszych latach po II

wojnie światowej, kiedy w

W neeji nastąpił gwałtowny
rozwój industrializacji i tech
niki. Zaczęły znikać prywatne
gondole należące do bogatych
rodzin, zamieszkałych w pała
cach nad Canale Grandę. Wy
mieniano je na... łódź motoro
wą z własnym kierowcą.

Ano wiadomo. Pośpiech, tem
po współczesnego życia wyma
gają przecież innych środków
komunikacji niż słynne wenec
kie łodzie wiosłowe z ich cha
rakterystycznymi ozdobnymi
dziobami...

' Freesl laty turyete przyby
wający do Wenecji pozostawał
tu co najmniej kilką tygodni,
a nawet dłużej. Wynajmował
wówczas gondolę na okres ca
łej swej wizyty i była ona do
jego stałej dyspozycji. Dziś
„zalicza” on „perłę Adriatyku”
w ciągu zaledwie kilku dni,
posługując się najczęściej wo
dnym tramwajem. Przejażdżka
gondolą to zazwyczaj jedynie
półgodzinna tradycyjna atrak
cja turystyczna.

PRAWDZIWYM utrapie
niem gondolierów stały się
fąle wytwarzane przez mo

torówki,- > nie- sstosująęe 3ję do,
przepisów., ograniczania szyb-,
kości na kanale, Gondola, wy
maga spokojnego lustra wod
nego, wiosłowanie przy falach,
jest bardzo uciążliwe i skoń
czyć się może.nawet przymu-,
sową kąpielą wioślarza i pasa
żerów7.

Problem fal na weneckich
kanałach sięga zresztą znacznie
dalej poza kłopoty gondolie
rów i dotyczy losu cąłego mia
sta,

.Budowniczowie starych pa
łaców nad . wodą nie przewi
dzieli, że fale związane z tech
niką stulecia uderzać będą w

fundamenty wiekowych budo
wli, stwarzając w ten sposób
obok zanieczyszczenia środo
wiska jedną z głównych przy
czyn niszczenia zabytków.

WIOŚLARZE w malowni
czych słomianych kapelu
szach, protestując przeciw

ko „nowoczesności”, blokowali
już,wiele razy cały ruch na

Wielkim kanale. Niejednokro
tnie dochodziło też do demon
stracji całej „flotylii” gondol.
Wiele też'razy przedstawiciele
związku gondolierów szturmo
wali podwoje urzędu władz
miejskich, usiłując przedstawić
swe racje w atmosferze typo
wej dla temperamentu Wło
chów. Wszystko jednak na pró
żno.
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„Gondole są skończone” —

mówi się w Wenecji. Młodzi
ludzie nie chcą być gondoliera
mi i rozglądają się za innym
zajęciem.

jakie są zarobki gondolie
rów? Trwająca ok. 40 minut
przejażdżka kosztuje obecnie
10 tys. lirów (12 dolarów). Se
zon turystyczny trwa 5 mie
sięcy, gondolier musi ze swych
zarobków odliczyć koszty u-

trzymania i konserwacji łodzi,
różnego rodzaju opłaty itp. A
po sezonie, w zimie trzeba szu
kać innego zajęcia. Nie jest
więc łatwe życie gondolierów.

WSZYSTKO wskazuje więc
na to, że jeśli tak dalej-
’pójdzie^ o weneckich.gon

dolach mówić się już będzie
tylko w czasie przeszłym.

MARIA DŁUGOSZ
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DACZA - już niemodna
W całej Europie rozmnożyły aę pola campingowe. Przy- .

kładowo — katalogi turystyczne wymieniają 1500 cam
pingów we Włoszech, ponad 4500 we Francji, 1700 w.

RFN, ponad 150 w Bułgarii. Nie są to jednak wszystkie czyn
ne campingi, działa jeszcze sporo zamkniętych, zorganizowa
nych przez określone grupy zawodowe, kluby itd. W Polsce,
jak podaje wielotomowy katalog ADAC, jest ponad 100 cam
pingów Widzi się w nich troskę o czystość, docenia gościnność,
ale niewiele z nich jest wyposażonych w sposób odpowiada
jący najwyższym standardom.

Wraz ze wzrostem liezby campingów na świecie postępuje ,

szybko ich modernizacja, zwłaszcza pod kątem potrzeb szybko
rozwijającego się caravaningu ~ podróżowania turystycznym
samochodem z przyczepą. W RFN zarejestrowanych jest obec
nie 380 tys. takich przyczep, we Francji ok. 350 tys. i prawie
tyle samo we Włoszech. Ponadto widuje się na drogach spo
ro camping-busów, ezyli średniej wielkości ciężarówek, któ-'

rych specjalne nadwozia są minidomkami.
Przyczepy nie są tanie. Jednoosiowe, lekkie przyczepy ko

sztują w krajach zachodnich powyżej 1500 dolarów; duże,
dwuosiowe, luksusowo wyposażone (dwa pokoje, prysznic,
WC, kuchnia) oeiągają cenę S i więcej tysięcy dolarów. Na

campingu przyczepę dołącza się do sieci elektrycznej, czasem

także i kanalizacyjnej. Niektóre przyczepy, mają, także do
czepiane namioty (rodzaj werandy), które zwiększają powierz
chnię mieszkalną dwukrotnie, a więc nawet do ok. 28—30
m lew. Na Zachodzie zaczyna się obecnie wytwarzać swoisty
snobizm earavaningowy: już nie samochód, lecz przyczepa jest
świadectwem zamożności właściciela. Niektórzy co prawda
budują tobie „dacze” w ekskluzywnych miejscowościach, ale

po paru sezonach sprzedają, znudzeni niezmiennością otocze
nia.

Ną polach campingowych Europy zachodniej w okresie let
nim (właściwie od początku czerwca de końca września) przy
czepy instalowane są „na stałe”. Wybiera się odpowiednią
miejscowość i zakłada „obóz”: przyczepa plus namiot, leżaki,
fotele, telewizor. Kuchnia gazowa należy do stałego, wyposa
żenia. Stałymi mieszkańcami takiego obozu są dzieci i ich
nie pracujący opiekunowie. Ojciec rodziny dojeżdża tylko na

weekendy, dostarczając zaopatrzenie, Opłaty campingowe za

przyczepę są minimalnie wyższe niż za postawienie namiotu.
Na wielotygodniówe pobyty wprowadzono zryczałtowane
opłaty, dostępne dla mniej i średnie zarabiających, co oczywi
ście wypada znacznie taniej niż pobyt w hotelu lub pensjona
cie. Umywalnie i prysznice, wydzielone miejsca do prania bie
lizny, doskonale utrzymane sanitariaty, place zabaw dla dzie
ci, małe place sportowe itp, są miłym i niezbędnym dopełnie
niem „obozowego lata” w ładnej okolicy, zazwyczaj nad wodą
i blisko lasu.

Nie ulega wątpliwości, że w ślad za dynamicznym rozwo
jem motoryzacji i do nas wtargnie nowy, wygodniejszy ro
dzaj turystyki. Doceniają te nasi producenci zwłaszcza w Nie
wiadowie. Mała przyczepa IM jest doskonała.d.la. dwóch osób,
ewentualnie z małym dzieckiem. Produkcja jej jest, niestety,
na razie zbyt mała.

A przeeież jest to możliwość rozszerzenia „bazy wczaso
wej” i zmniejszenia tym samym nacisku na istniejące domy
wczasowe i pensjonaty. Oczywiście, trzeba będzie wybudować
100—150 nowych pól campingowych, wyposażyć je w sanita-

riajty itp., lecz kosztuje to w „sumie nieporównal®eńnme^.niż
2—13 domy wypoczynkowe.;. .^ naszych kurortach. Nie^frzebą
priy tym. tylu mateżiatćw.ińidowląnyęh, ;ąńi „mocy produk
cyjnych’’, większość prac da się bowiem wykonać siłami mie
szkańców, zainteresowanych w rozwoju swego regionu.

ADAM KRZEPKOWSKI

O:
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Farbowanie włosów grozi rakiem
Badania substancji używa

nych do farbowania włosów

boazerie

w naszym mieszkaniu
Nic tak nie ociepla, ożywia

i dodaje przybulności beto
nowym ścianom pomieszczeń
nowoczesnego budownictwa

mieszkaniowego — jak dre
wno. Chodzi o boazerie.

Zanim o boazerii „klasycz
nej” będzie tutaj mowa, kil
ka słów o jej odmianach u-

proszczonych, znacznie tań
szych i łatwiejszych do sa
modzielnego wykonania, a

dających efekt nie gorszy.W
sklepach z materiałami bu
dowlanymi można czasem

kupić sklejkę (grubość ok. 5

mm) w dużych arkuszach o

pow. ponad 2 m kw. Sklejkę
trzeba przyciąć tak, by — po
zmontowaniu — poszczególne
segmenty, stykając się z so
bą, pokryły całą powierzch
nię ścian (w wypadku np.
przedpokoju — od podłogi do

sufitu). Następnie piłką rę
czną, przyłożoną do linijki,
żłobimy płytkie równoległe
rowki, które później trzeba
nieco przyciemnić, choćbj'
brązową kredką (rowki na
śladują przerwy między des
kami boazerii). Pozostaje tyl
ko przeszlifować powierzch
nię sklejki papierem ścier
nym, wykończyć (bejca, poli
tura lub lakier bezbarwny) i
— poszczególne segmenty
przykręcić śrubami do ścia
ny. Tylko ktoś bardzo spo
strzegawczy, przyjrzawszy
się z bliska strukturze słojów
zewnętrznej warstwy sklej
ki, domyśli się, że to nie au
tentyczne deski!

Inną boazerię uproszczoną
można wykonać z listw dre
wnianych szerokości ok. 5

cm, zmontowanych w rodzaj
„płotu”. Do dwóch lub trzech
listw poziomych przybijamy
prostopadle pozostałe,

'

po
czym całość montujemy do

ściany kilku śrubami. Li
stwy takie są również osią
galne w sklepach z materia
łami budowlanymi.

Na koniec ważna informa
cja dla amatorów boazerii

„klasycznej”. Wykonanie od
powiednio przyciętych dese
czek, po zmontowaniu łączą
cych się ze sobą, jest w wa
runkach domowych niemo
żliwe. Ale już niedługo moż
na będzie kupić taką boaze
rię w sklepie przy ul. Koś
ciuszki 32. Spółdzielnia Rze
mieślnicza „Drzewiarz”, do

której sklep należy, zapew
nia od grudnia br. systema
tyczne dostawy tej swojej
„produkcji ubocznej” w spo
rym asortymencie (jodła,
buk, jawor, jesion).

o redakcji przyszedł list
od p. Mai — młodej
mężatki, spodziewającej

się w najbliższych dniach
dziecka. Jakże przykry list,
jakże niedobrze świadczący
o naszej kulturze. P . Maja
dojeżdża do centrum miasta
ze Wzgórz Krzesławickich.
Daleka, długa i męcząca to

droga z przesiadką autobus
— tramwaj. Zazwyczaj oba
środki lokomocji zatłoczone.
Miejsc specjalnych dla ko
biet w ciąży nie ma. Zresz
tą co b'y to duło, skoro prze
cież na miejscach przezna
czonych dla inwalidów roz
pierają sie_ młode, zdrowe
byczki, podobnie jak na tych,
przewidzianych dla
dziećmi na ręku,
więc liczyć tylko na

uprzejmość, na czyjeś zro
zumienie. U kogo można je
czasem jeszcze znaleźć? U

starszych panów — dżentel
menów, jak pisze p. Maja, u

starszych pań. Z miejsc u-

stąpionych przez tych ludzi
młoda osoba nie chce jednak
korzystać. Więc stoi przez
godzinę, obciążona siatką i

wysłuchuje tyrad wygłasza
nych przez matki rozpierają
cych się na siedzeniach kilku-

matek z

Można
czyjąś

wskazują, że niektóre skład
niki popularnych barwni
ków mają właściwości rako
twórcze. Wyniki ekspery
mentów przeprowadzone o-

statnio pzez dr Williama Be-
nedicta z Akademii Medycz
nej w Los Angeles w Kali
fornii potwierdziły już wcześ
niej wysuwane przypuszcze
nia co do szkodliwego wpły
wu na organizm rozpowsze
chnionego wśród kobiet zwy
czaju farbowania włosów.

Przy systematycznym kon
takcie włosów i skóry z far
bami można nabawić się ra
ka.

Trwające ponad rok bada
nia laboratoryjne przy uży
ciu żywych komórek po
twierdziły silnie toksyczne
działanie pewnych składni
ków farb na jądro komórko
we i zawarte w nim substan
cje sterujące wzrostem i po
działem komórek. Stwierdzo
no eksperymentalnie niepra
widłowy rozwój komórki

poddanej działaniu tych
substancji, które silnie zakłó
cają przemianę materii i pro
wadzą do nie kontrolowanego
jej przyrostu, tak charakte
rystycznego przy różnych for
mach nowotworów’ złośli
wych. Testy porównawcze
wykazują, że komórki trak
towane niektórymi barwni
kami do włosów zachowują
się podobnie jak przy zna
nych już nauce substancjach
silnie rakotwórczych.

— Znów, po dawnym od
mrożeniu, mam zaczerwie
nione ręce. Czy są na to ja
kieś domowe środki?

— Radzimy spróbować ką
piel tzw. naprzemienną, więc
najpierw moczenie rąk w

wodzie bardzo gorącej, potem
bardzo zimnej i tak, pod
rząd, kilka razy. Do wody
gorącej dobrze jest dodać

szczyptę ałunu. Po kilkuna
stu dniach powinna być po
prawa.

Inny sposób, to moczenie

rąk w wodzie po ugotowa
nych ziemniakach. Moczymy
ręce tak długo aż woda o-

stygnie.
Podobnie postępujemy gdy

— po odmrożeniach — za
czerwienione są nogi.

KV

Za ćp&a kuitwty
i kilkunastolatków, tyrad,
których tu nie powtórzę, tak

są obrzydliwe. Stoi i patrzy
jak młody żołnierz czuli się
— oczywiście siedząc — do

swej równie młodej dziew
czyny, słyszy jak matka ucz
nia Szkoły nr 115 nie pozwa
la mu ustąpić jej miejsca,
choć inni pasażerowie wręcz

żądają tego.
Każdy przyzna, że nłeu-

stąpienie miejsca kobiecie w

zaawansowanej ciąży, inwa
lidzie, matce z dzieckiem, o-

sobie starej jest dowodem
braku podstawowej kultury,
wychoioania, wreszcie ja
kiejś odrobiny współczucia,
a wygłaszane różne komen
tarze to już przejaw zwy
czajnego chamstwa. Równo
cześnie jednak trudno nie
widzieć drugiej strony za
gadnienia.

;;x<

STAN CZĘŚCIOWEJ BEZWŁADNOŚCI ORGANIZMU

Nie zbadana kraina snu
Sen — jak twierdzą współcześni encyklopedyści — jest to

stan częściowej bezwładności organizmu, obniżenia wrażli
wości na bodźce i zwolnienia jego funkcji, połączony ze znie
sieniem przytomności, występujący u człowieka i niektórych
gatunków zwierząt. Nasuwa się tu uwaga, że „obniżenie
wrażliwości na bodźce” i „zwolnienie funkcji organicznych”
występuje niekiedy u homo sapiens nie tylko w czasie snu,
lecz także w czasie wykonywania czynności zawodowych
(sprzedawcy, kelnerzy itp.), ale jest to dygresja typu socjo
logicznego.

W Montpellier (Francja) ob
radował niedawno III Eu
ropejski Kongres, poświę

cony badaniom nad skompliko
wanymi problemami ludzkiego

'

snu, a konkretnie rzecz biorąc —

bezsenności, która jest jedną z

plag współczesnej cywilizacji.
Przedstawione na kongresie licz
by brzmią alarmująco: ok. 6
milionów Amerykanów i ponad
3 miliony Francuzów cierpi na

chroniczną bezsenność. Pochła
niają oni kolosalne ilości różne
go rodzaju środków nasennych,
pogarszając systematycznie stan

swego zdrowia.

Do czego służy sen? Dotych
czas uważano, że jest to rezul
tat zmęczenia wywołanego' czu
waniem i odpoczynek systemu
nerwowego. Tymczasem sprawa
jest znacznie bardziej skompli
kowana chociażby dlatego, że

system ten — chociaż w inny
sposób — pracuje także w czasie
snu. W fazie snu głębokiego or
ganizm nasz wytwarza hormon

zwany somatotropiną, jego nie
dostatek może doprowadzić do
wręcz tragicznych następstw.
Znany jest przypadek pewnego
Amerykanina, który poszedł o

zakład, że potrafi nie spać przez
200 godzin z rzędu. Zakład wy
grał, ale przepłacił go kilkumie
sięczną poważną depresją.

Niektórzy ludzie szczycą się
tym, że w czasie snu nie mają
żadnych widzeń. Tymczasem —

w świetle najnowszych badań o-

kazuje się — że nie mają powo
dów do radości. Faza snu para
doksalnego, ta właśnie z widze-

Na Rynku kolejka do tak
sówek, kilkanaście osób.

Podjeżdża samochód — z bo
ku. wyłania się matka z dzie
ckiem. Wsiada do wozu jako
pierwsza. Po chwili następna
taksówka i następna matka
z dzieckiem, stojąca dotąd
gdzieś na uboczu. Potem
trzecia, potem inwalida, po
tem lekarka, spiesząca (po
tem okazało się to niepraw
dą) do chorego, znów matka
z dzieckiem. Kolejka wpada
w szał. Państwo się dziwią?
Ja nie. Jeśli bowiem ktoś
bierze taksówkę, to znaczy,
że mu się spieszy.

Podobnie wygląda sprawa
w sklepach. Na ladzie jakiś
poszukiwany towar, jest go
już niewiele. Ci, którzy zdy
scyplinowanie oczekują na

swoją kolej, powinni jeszcze
dostać. Tymczasem wchodzi

1

O

niami, aczkolwiek obejmuje za
ledwie 20—25 procent całości wy
poczynku nocnego, odgrywa pod
stawową rolę w formowaniu się
naszego systemu nerwowego. W

Montpellier przedstawiono wy
niki badań w tym zakresie prze
prowadzonych na niemowlętach
i małych dzieciach. W momencie
narodzin mózg niemowlęcia sta
nowi jedną czwartą wagi mózgu
człowieka dorosłego. Faza snu

paradoksalnego trwa u niego
6—8 godzin na dobę, jednakże
widzenia senne zaczynają wystę
pować mniej więcej w trzecim
roku życia dziecka. W tym wie
ku ciężar jego mózgu stanowi

już 90 procent waąi mózgu u do
rosłego, zaś faza snu paradok
salnego trwa już tylko 3 godzi
ny, czyli tak jak u człowieka
dorosłego. Można wówczas przy
jąć, że system nerwowy dziecka
został już ukształtowany. Faza
snu paradoksalnego ma też i in
ne dobroczynne właściwości;
sprzyja równowadze psychicznej
umysłu, wzmacnia mięśnie oczu

(w tej właśnie fazie gałki oczne

znajdują się w

wreszcie służy
mięci.

Czy kongres
wniósł coś nowego w medyczną
wiedzę o skomplikowanych
przyczynach bezsenności? Poka-
że to czas, ponieważ badania
nad tymi zjawiskami trwają w

różnych ośrodkach naukowych
świata. Jedno jest pewne; przy
pierwszych objawach męczącej
nas bezsenności powinniśmy
skonsultować się z lekarzem. Za-

ciągłym ruchu),
umocnieniu pa-

w Montpellier

poza kolejką jeden inwalida,
potem drugi, staruszki sypią
się jak z rogu obfitości, two
rzy się niejako konkurencyj
na kolejka. Już wiadomo, że
nie wystarczy dla wszyst
kich, dostaną ci z legityma
cją inwalidzką, ta kobieta tu

ciąży i ta z małym dziec
kiem. Trzeba iść gdzie in
dziej, mów czekać i dener
wować się czy dla wszyst
kich wystarczy.

Oczywiście, gdyby w Kra
kowie było dość taksówek,
lepsza komunikacja, wystar
czająca ilość sklepów i po
szukiwanych towarów — nie
byłoby problemu. Zaraz nad-

jedzie następna, i następna,
i pusty tramwaj lub autobus.

Tak nie jest i pewnie jeszcze
długo nie będzie. Więc co

robić?

*■

źjt

żywanie na własną rękę różne
go rodzaju fandormów i ewipa-
nów nie mówiąc już o tradycyj
nym luminalu może nas zapro
wadzić w cokolwiek dalszą, bo

bezpowrotną krainę snów...

GRACJAN KOZŁOWSKI

Redaguje mistrz międzynarodowy Jerzy Kostro

Ostatnim akordem tegorocz
nych batalii o miejsce w. 8 naj
lepszych szachistów świata —

pretendentów do meczu z Kar
by!. mecz — turniej

Trzej znakomici
ex-mistrzowie

miejsce zajął

powem -

w. Mediolanie,
arcymistrzowi,
świata Petrosjan i Tal oraz Wę

gier Portisch walczyli o 2. miej
sca rozgrywając, ze sobą po czte
ry partie. Zwyciężył Petrosjan,
który po zwycięstwie w drugiej
partii meczu z Portischem pew
nie zremisował pozostałe poje
dynki. Drugie
Portisch dzięki zwycięstwu w

pasjonującym pojedynku z Ta
lem. Tak więc skład „Ośmiu
Wspaniałych” jest następujący:
Fischer, Korcznoj, Mecking, Po-

ługajewski, Hort, Larsen, Petro
sjan, Portisch. . Rezerwowym
jest ex-mistrz świata Spasski.
Mecze pretendentów rozpoczną
się w pierwszym kwartale przy
szłego roku. Prezentujemy de
cydujący .pojedynek arcymi-
strzów Tala i Portischa.

Obrona Sycylijska
Tal — Portisch:
1.e4c52. Sf3d63. d4cd44.

Sd4Sf65.Sc3a66.Gg5e67.f4
Hb6 Portisch stawia wszystko na

„jedną kartę” wybierając nie
zwykle ostry i kontrowersyjny
wariant często grywany przez
Fischera. 8. Hd2 Tal przyjmuje
wyzwanie chociaż z uwagi na

sytuację meczową (Portisch

Powróćmy jeszcze raz do

kultury dnia , codziennego.
Nic nie stoi na przeszkodzie
w ustąpieniu komuś miejsca
w tramwaju czy autobusie

jeśli oczy widzą,' że istnieje
taka potrzeba. Równocześnie

jednak
wane

względów nie

używać tych
To też sprawa
np. w kolejce
stoją matki z

mi — istnieje
wość porozumienia
wspólnej jazdy w jedną stro
nę, przepuszczenia kogoś. Nie
oznacza to jednak, że ktoś
czekający karnie swej kolej
ki musi przepuścić pięć ma
tek z dziećmi. Nie znaczy to

także, by inwalida czyniący
zakupy poza kolejką zabie
rał wszystko co się znajduje
na ladzie. Tu także powinien
działać zdrowy rozsądek kie
rowcy czy sprzedawcy. Cl
bowiem — jak to zauważy
liśmy — zachowują kamien
ny spokój, nie zajmując sta
nowiska, a przecież oni są w

pewnym sensie gospodarzami
na swoim terenie.

osoby uprzywilejo-
z tych czy innych

powinny nad-

przywilejów.
kultury. Jeśli

do taksówki

małymi dzieć-
zawsze możli-

się,

MARIA KWIATKOWSKA

dowód na to, że

się Szko-
Wysokość
5 funtów

GEST MILIONERA

Szkocki milioner Ronald
Walker z Glasgow wyznaczył
nagrodę pieniężną dla tego,
kto znajdzie najbardziej prze
konujący <1----- 1
niesłusznie uważa
tów za skąpców,
nagrody wynosi...
szterlingów.

MDLEJ
TYLKO REGULAMINOWO

Kanadyjscy żołnierze sta
cjonujący w Republice Fe
deralnej Niemiec nie mogą
normalnie mdleć. Jak wyni
ka bowiem z ogłoszonego
rozkazu, powinni przestrze
gać następujących przepisów:
1. Powinni zawsze jeść śnia
danie, żeby uniknąć ewentu
alnego omdlenia. 2 . Jeśli żoł
nierz mdleje, powdnien to

czynić w sposób zdyscyplino
wany. Ma pochylić się o

mniej więcej 45 stopni, upaść,
przewrócić się na lewy bok

trzymając broń tak, żeby się
nie skaleczyć i nie uszkodzić
broni. Dalej można przeczy
tać w rozkazie: Szef kompa
nii powinien zbadać każdy
przypadek omdlenia. A każ
dy żołnierz, który nie zasto
suje się do tej instrukcji,
musi liczyć się z konsek
wencjami.

miał o 1/2 p. mniej) należało za
dowolić się spokojnym 8. Sb3 .

8.. .Hb2 9. Sb3 Ha3 10. GfG gf«
11. Ge2 Sc6 12. 0-0 Gd7 13. f5 Se5

14. fe6 fe6 15. Gh5 Kd8! Ostra
walka w debiucie doprowadziła
do oryginalnej pozycji, w której
obie strony zmuszone są do nad
zwyczaj precyzyjnej gry
IG. Wabi oczywiście 16. Wf6 Ggl
17. Wfl Kc7 byłoby tylko na rę
kę czarnym. 16...Wc8 17. Se2

(groziło Hb4) Ge7 18.Sfl Kci
19. Ge2 Kb8 czarnym wreszcie
udało się zabezpieczyć króla, ale
białe dalej mają silną inicjaty
wę, teraz należało grać 20. Sd4!.
Tal jednak robi słabe posunięcie
oparte na taktycznym przeocze
niu i to pozwala czarnym prze
chwycić inicjatywę. 20. Sa5? b5
21. Sb3, Białe planowały tu
21. c4, ale to okazuje się nie
możliwe z uwagi na 21...Gd9!
21.. .GG8 22. KhlGbG 23.Sh5 Wcl
24. SfG Gc8 25. Sg4 Sc4 26. Gc4
Wc4. W rezultacie błędu białycł
(20. Sa5) czarne uzyskały pozy
cyjną przewagę. Teraz nie prze
chodzi 27. Wf7 Ha2 28. Wal
29. Hd6 Gc7 30. Wc7 Wc7 31.
z uwagi na Wd8!!. Należało
nak grać 27. Se3 We4 28.
Gd4! 29. Hd3 Gb7

Hc2
Wcl

jed-
Hę3

30. Wf7,
Wprawdzie i wtedy czarne stały
lepiej, ale gra była bardzo ostra.

Tal wykonuje
posunięcie co

partię. Po 27.
Hc3 29. Wcl

następne słabe
ostatecznie gubi

SfG? Hb4 28. Hdl
h5! 30. Wf3 He5

31. Hd2 Ka8 32. Wdl Gc7! 33. Sa5
d5 34. g3 Ga5 35. Ha5 Wc2
36. Hb6 Hb2 37. Hgl de 38. Se4
Gb7 39. We3 Wf8 40. a4 Hea bia
łe poddały.

Zadanie 81

80:
Wd7,

zadania

(l...Gb7 2.

pozycji diagramu (Kgl,
Hd3, Wfl, Ga6, Ga3 p.a2, d4, eł,
e3, g2, h2, Kg8, Hal, Wc7, Gg7,
Sao p.a7 b6, e6, f7, g6, h7) białe

zagrały 1. d5!i
na 1...WC3?

Rozwiązanie
1. Gb7!i Wb8
l...Hb7 2. Wd8) 2. Gc8 Wc8
3. Wd7.

Nagrodę książkową za rozwią
zanie zadania 79 otrzymuje p.
Stefan Wójcik ul. Cieszyńska 29
Bielsko-Biała.

Co przygotowały



na forum sesji naukowej AGH

Kolejarze przyjmują
dostawy zboża z ZSRR
^olejarze Południowej DOKP

rejonu przeładunkowego tzw.

'suchego portu PKP” Żurawica-

Aledyka przejęli pierwsze trans
porty zboża, jakie w ramach są-
Ldzkiej pomocy i współpracy
ospodarczej, dostarczy nam w

hr. ZSRR.
pierwsza partia 240 ton jęcz

mienia paszowego nadesłana z

Ukraińskiej SRR, po szybkim
smechanizowanym przeładunku
na wagony PKP, skierowana zo
stała do producentów mieszanek

paszowych. Zainaugurowane re
gularne dostawy jęczmienia ze

Związku Radzieckiego umożli
wią i zapewnią pomoc paszową
państwa dla rolników rozwija
jących produkcję zwierzęca.

(TG)

We wtorek 16
bm. w Klubie
MPiK w Małym
Rynku 4 o godz.
18 impreza pt.
„Dziś i jutro
Teatru Grotes
ka”. Udział bio-
rą: dyr. Freda

Leniewicz, Milada Zapolnik, J.
Wolski, St. Urbaniak oraz ak
torzy. Odbędzie się też pokaz
dwóch fragmentów sztuk dla
dzieci i dla dorosłych. Imprezę

(urządza Tow. Kultury Teatral-

JIIIIIIIIIIIIIIIIIIII1IIIIIIIIIIIIII
PODSUMOWANY został koń-

kurs „Seniorzy w naszym osied
lu” w osiedlach spółdzielczych
w województwie miejskim kra-
Jtowskim. Inicjatywa tego kon-
ikursu wyszła od Centralnego
Zarządu Spółdzielni Budownic
twa Mieszkaniowego i redakcji
i,Kurier Polski”. W naszym wo
jewództwie . w konkursie uczest
niczyło 8 spółdzielni mieszkanio
wych. Zwycięzcą została Spół
dzielnia Mieszkaniowa „Domy
Pogodnej Jesieni” w Krakowie,
która mimo braku własnego lo
kalu prowadzi bardzo różnorod
ną działalność wśród swoich
członków,. wyłącznie ludzi star
szych. Drugie miejsce przyzna
no Radzie i Administracji osied
la „Dąbie” SM „Wspólnota”
oraz kolejno Radzie i Adminis
tracji Zespołu Osiedli Spółdziel
czych nr T i nr 2 SM „Hutnik”
w Krakowie. Na wczorajszej
uroczystości w klubie „Cen
trum” SM „Hutnik” najaktyw
niejsi seniorzy otrzymali dyplo
my, nagrody oraz wyrazy po
dziękowania za pracę w środo
wisku, w którym mieszkają.

(j.r.)
Fot. Jadwiga Rubiś

w

GODZINIE:
Hala Warsztatów Tram-

MPK, ul. Rzemieślnl-
Otwarcie wystawy ma-

Haliny
w ra-

„Zakładowych spotkań ze

Notatnik krakowski
DZIŚ O

*14-
w aj owych
cza20—
larstwa artysty plastyka
Cieślińskiej-Brzeskiej —

mach

sztuką’
JUTRO O GODZINIE:
* 16—24 — SCK „Pod Jaszczu

rami" — Ogólnopolskie Spotkania
Klubu Dziennikarzy Studenckich
— wręczenie „Czerwonej Róży”;
o 19.30 — „Być albo świadomość1’
— kabaret „Protekst" (sala tea
tralna).

* 17.30 — MDK, ul. Czackiego
11 — Dyskoteka w klubie „Dy
sonans” dla uczniów szkół śred
nich.

* 18 — Klub MPiK, Mały Ry
nek4— „Fauna i flora Tanza
nii. Zdobycie szczytu Kilimandża
ro 5895. m”. Prelekcja mgr J. Po
laczka (kolor, przeźrocza)*.

* 18.30 — Klub „śródpole",
Wzg. Krzesławickie 17a — Bawi
my się w sobotę — program roz-

rywkowv w wyk. artystów scen

krakowskich.
W NIEDZIELĘ:
*16-Klub „Starówka”, ,ul.

Szczepańska 5/II p. — Spotkanie
z Bolkiem i Lolkiem na ekranie.

Filmy dla dzieci.
* 16 — SCK „Pod Jaszczurami”

— Grupa PWST — spektakl p.an-
tomimiczny „Wędrowcy”; o 19.30
— Otwarta próba teatru Interno

(sala teatralna).
A POZA TYM:
* Dyrekcja KDK Pałac „Pod

Baranami”, Rynek Główny 27 za
wiadamia, że w sobotę, 13 bm.
KDK będzie zamknięty dla publi
czności od godz. 13. Kino „Kul
tura” czynne będzie do godz. 18.

UCZELNIANA ORGANIZA
CJA PARTYJNA Uniwersyte
tu Jagiellońskiego otrzymuje
dziś sztandar. Na program u-

roezystości, która odbędzie się
o godz. 16 w Collegium Phy-
sicum, złożą się: wystąpienie
przedstawiciela KK PZPR,
wręczenie sztandaru,’■legityma
cji partyjnych i odznaczeń

państwowych oraz występ ze
społu „Słowianki”.

Do dyspozycji uczniów znajduje się bogaty księgozbiór oraz wiele

tytułów prasy codziennej i periodyków.

Problematyka
materiałów budowlanych

Dnia Budowlanych blemowyeh: surowcowo-górni-
czej; materiałów więżących, izo
lacyjnych i betonów; szkła i ce- .

rami ki szlachetnej: ceramiki bu
dowlanej i kruszyw lekkich;
konstrukcji maszyn ceramicz
nych oraz organizacji i zarzą
dzania.

Jutro o godz. 11 w auli AGH

uczestnicy sesji i zjazdu zgro
madzą się na plenarnych, obra-
dach( które otworzy rektor AGH
— prof. dr hab. inż. Henryk Fil-
cek. W programie przewidziane
są wystąpienia: ministra budow
nictwa i przemysłu materiałów

budowlanych — mgr inż. Ada
ma Glazura, który przedstawi
aktualne problemy swego resor
tu: przewodniczącego Komisji
Chemii i Technologii Krzemia
nów, Materiałów Budowlanych,.
Ceramiki i Szkła PAN; dyrekto
ra Międzyresortowego Instytutu
Materiałów Budowlanych i O-

gniotrwałych AGH — prof. . dr
inż. Jerzego Grzymka, który o-

mówi zadania nauki i dydakty
ki w problematyce nowoczesnych
materiałów budowlanych w A-
kademii Górniczo-Hutniczej oraz

prezesa Centralnego Urzędu
Geologii — dr inż. Zdzisława

Dembowskiego, który mówił bę
dzie na temat podstawowych
problemów zabezpieczenia zaso
bów przemysłu surowców skal
nych. (bp)

Z okazji
odbywa się w dniach 12—13 bm.
XXXIII sesja naukowa Akade
mii Górniczo-Hutniczej im.’ S.
Staszica oraz XXXVIII zjazd
naukowy wychowanków tej u-

ezelni.
Dzień dzisiejszy poświęcony

jest obradom w sekcjach pro-

„Do torby kanapki, jabłko, je
szcze ostatnie- przypomnienie,
czy wszystkie »zadane« ekierki
zabrane i biegiem do autobusu.
Jeżeli wtorek czy piątek, a -więc
dzień targowy, o siadaniu mo
wy nie ma, 45 minut jazdy na

stojąco, żadna przyjemność. Do
piero około południa lekcje” —

tak streszczają początek swego
dnia Jola Mordalska i Halina
Rachtan, obie uczennice XIII Li
ceum Ogólnokształcącego.

O nich i im podobnych mówi

się. że mają ,,do szkoły pod gór
kę i pod wiatr”. Spóźniają się na

lekcje, przynoszą usprawiedli
wienia od naczelnika stacji,
wpadają W ostatniej chwili do

klasy, tracą całd godziny na doj
ście, dobrnięcie w śniegu i bło
cie. Wychodzą najwcześniej ze

szkoły, nie wdają się w poga
wędki ż koleżankami,' nie spo
sób je zapędzić do pracy spo
łecznej, bo życie spędzają - w

środkach komunikacji i w... No
właśnie.

Przy obu krakowskich dwor
cach: kolejowym i autobuso
wym — dość dawno powstała
młodzieżowa świetlica dworco
wa. W starym baraku, bez wy
gód — ma tę zaletę, że prawie
słychać i widać opuszczające
dworzec pociągi. Bywalcy przy
zwyczaili się do własnych miejsc
przy stolikach, tych samych ty
tułów gazet sprowadzanych
przez kierownictwo świetlicy,
prowadzonych szeptem rozmów,
ciszy, jaka tu panuje ze wzglę
du na uczących się fizyki czy
rosyjskiego Nawet zawiązał się
samorząd, czuwający nad wypo
życzaniem lektur, których pełny
zestaw znajdziemy na półkach.

Dbają o tę świetlicę po trosze

jak o własny dom, pilnują, żeby
w piecu nie wygasło, żeby w

oknach wisiały świeże firanki.

Niewielu ich jest. Dziennie, a

więc między siódmą rano i dru
gą po południu (takie są godzi
ny funkcjonowania świetlicy),
odwiedza barak kilkadziesiąt o-

sób, zarejestrowanych w spisie
kierownika — p. Jerzego Kugli-
na. Bo jakkolwiek drzwi tej ni-

by-.poczękalni dla wszystkich
dojeżdżających uczniów otwarte,
kierownik lubi porządek. Pewnie

dlatego udało się zniweczyć złą

Wygodnie przy stoliku można odrobić lekcje, poczytać, ewen-
• - ■ '

-
’’ ' t Fot. Jadwiga Rukiśtualnie zasięgnąć rady kolegów.

sławę, jaka towarzyszyła tej pla
cówce oświatowej..

Ze swego kantorka p. Kuglin
widzi to, czego nie dostrzegają
czasem nauczyciele: przemęcze
nie uczniów, klejące się oczy,
oberwane guziki i ubłocone bu
ty — skutek ustawicznych wo
jaży, Zimą i jesienią, przy plu
chach i mrozach, maleńka świe
tlica zapełni się do ostatniego
miejsca czekającymi na lekcje,
czekającymi na opóźniony auto
bus. Dla nich obie te pory roku

należy zlikwidować, (woj)

w Krakowie
Czechosłowacki Ośrodek Kul

tury i Informacji w Warszawie

wspólnie z Krakowskim Domem

Kultury organizuje w okresie
12—19 bm. „Dni CSRS”, na któ
re złożą się wystawy, odczyty i
seminaria poświęcone najnow
szym osiągnięciom naszego po
łudniowego sąsiada w dziedzinie
nauki, oświaty, techniki, służ
by zdrowia, kultury i sztuki.

W Muzeum Historycznym ni.
Krakowa otwarta została dziś
12 bm. wystawa pn. „ABC po
znania”, natomiast 15 bm. w sali

Lustrzanej KDK Rynek Gl. 27

zaprezentuje swoją grafikę ar-

tysta-plastyk z Bratysławy —

Ivo Schurmann. (aż)
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ROZMOWY PRZY HERBACIE^

Zakończona przed kilkoma dniami W Krakowie V Ogólno
polska Giełda Programowa Klubów i Domów Kultury

Organizowana tym razem w ramach Przeglądu Aktywności
Kulturalnej Ludzi Pracy — została przygotowana i przepro
wadzona przez 'Krakowski Dom Kultury Pałac „Pod Barana
mi”. „Echo” rozmawia z dyr. KDK TADEUSZEM STARCEM,
z“cą dyr. ZOFIĄ GOEBEL i kier. Działu Metodycznego KDK
Michałem sapetą.

— Może zaczniemy od
określenia rozmiarów im-

prezy...
'

- Na V Giełdzie zaprezento
wano 61 programów z placó
wek całej Polski, 117 zakwali-
nkowano do upowszechniania
a 6 programów zrealizowano w

Całości z czego 3 krakowskie:
^ak naszemu Michałkowi imię
nadawano” — Klubu ZSM przy
J1’ Bałuckiego, program „Je-
. 01 dobrym tatą” ZDK HiL
1 »Jak upowszechniać sztukę”
7* Program MDK Myślenice,
realizowany gościnnie w KDK.

yio to spotkanie z Jerzym
_

aPieraczem. Realizowano też
• °gramy z Lublina, Poznania

Wrocławia. W trzecim dniu

lełdy działało 30 stoisk kier-

‘aszowych, na których „sprze
dano” programy. Odpowied-
a oprawa plastyczna, muzy-

czna, występy artystyczne — to

uzupełniało całość. W sumie
w Giełdzie wzięło udział ok.
600 osób, nie licząc zespołów
artystycznych, chórów, orkiestr

dętych — na czele których sta
ła orkiestra dęta Huty im. Le
nina, także podczas manifesta
cji pod pomnikiem.

— Jak wypadła ocena

merytoryczna programów
Giełdy?

— Na Giełdzie znalazło sit
bardzo wiele ciekawych i

świeżych pomysłów, jednak
mniej niż się organizatorzy
spodziewali. Zaważyły chyba
braki doświadczenia 1 krótki
okres działalności nowych pla
cówek w nowych wojewódz
twach. Czasem po prostu —

nieśmiałość. Natomiast Gieł
da stanowiła znakomitą okazję

do zaczerpnięcia z ok. 220 pro
pozycji scenariuszowych ta
kich pomysłów, które można

w całości we własnej pla
cówce zastosować, lub potrak
tować je jako inspirację.

— Całość Giełdy oce
niała Główna Komisja
Programowa pod prze
wodnictwem Maryny Ma
ciejewskiej z Centralnego
Ośrodka Upowszechniania
Kultury, Ława Sędziów
Niezależnych pod przew.
Tadeusza Holuja oraz Ju-

Jakry Dziennikarskie,
oceniono Giełdę?

— To potrójne jury wyróż
niło przede wszystkim woj.
wrocławskie za jego progra
my upowszechniania teatru

muzyki (jako placówka
wszechniająe" wystąpił
Polski z Wrocławia!, w

teatr, muzyka, plastyka
minowały w przeglądzie,
było natomiast ani

programu propagującego lite
raturę. Bardzo dużo pomy
słów dotyczyło rekreacji i wy
poczynku.

upo-
Teatr

ogóle
do-
Nie

jedneg"

— Ocena województwa
krakowskiego?...

— Na liście wyróżnionych
znalazł się MDK w Myśleni
cach za p-ogram „Jak upo
wszechniać sztukę”, ZDK HiL
— program „Leningradzkie
wieczory” oraz KDK za „Lato
artystyczne” i „Dni Gmin w

KDK”. KDK otrzymał też na
grodę za stoisko kiermaszowe.
Zresztą koordynatorem wszy
stkiego był KDK, ale nie zro
bilibyśmy wiele bez ogromnej
pomocy KRZZ, KF, Rady Za
kładowej i dyrekcji Huty im.
Lenina oraz ZDK HiL. Ostat
nim pomysłem giełdowym by
ło przyznanie siedmiu hono
rowych medali zrealizowa
nych przez Janusza Trzebia
towskiego. Otrzymali je: Ta
deusz Holuj, Maria Wojcie
chowska, Iza Wrońska — ZDK

Oświęcim. Maryna Maciejew
ska, Józef Zdradzisz — wice
przewodniczący RZ HiL oraz

WDK Lublin . WDK Bielsko-

Biała.

— Dziękuję za rozmowę

BARBARA NATKANIEC
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(Dokończenie ze str. 8)
W kręgu muzyki soul. 11 . Życie
rodzinne. 11 .30 Wirtuozi gitary jazz.
12.25 Za kierownicą. 13 Powtórka
z rozrywki. 13.50 „Ślad człowieka”
— 20 ode. pow. M. Moskwina. 14

Muzyka na harfę. 14 .40 Funky po
polsku. 15.10 „15.10 — do Yumy".
15.30 To był rok 1876. 16.05 Janette
Mac Donald — słownik Hollywoo
du. 16.45 Nasz rok 76-ty. 17.05 Mu
zyczna poczta UKF. 17.40 Studio
nad łódką. 18 Muzykobranie. 18.30

Polityka dla wszystkich. 18.45 Jazz
Jamboree 76. 19.15 H. Mulisch:

„Czarne światło”. 19.35 Opera G.
Verdi: „Bal maskowy”. 19.50 Sześć
dni Kondora — 24 ode. pow. J.

Grady’ego. 20 Zapraszamy do Trój
ki. 22.15 „1
Al. Tołstoj,
z nami. 23.50 Śpiewa

Program IV
6 Język niem. 6.45 Ppgoda (Kr).

6.46 Co słychać (Kr). 7 Dyskoteka
(Kr). 7 .39 Pogoda (Kr). 7 .40 W lu
dowych rytmach. 8—11 Tr. pr. I. 11 .

dla szkól średnich. 11 .30 Miłasz-
kina i Atlantów śpiewają „Toscę”.
12.05—12.25 Tr. pr. II. 12.25 Giełda

płyt. 13 Z fonoteki muzycznej
(Stereo — Kr). 13.50 Dla kl. IV
lic. 14 .25 Teatr PR - Studio Kla
syczne — Komedie Al. Fredry..
15.10 „Zręczność i przekora”. 16.05

Nowiny i nowinki muz. 16.30 Roz
mowy pedag. 16.40 Wiadomości
znad Wisły i Dunajca (Kr). 16.50
Informator Kulturalny (Kr). 17 Na

radiowej antenie (Kr). 17.15 Jazz

(Kr). 17 .30 Fel. W . Zechentera (Kr).
17.40 Magazyn Redakcji Rozrywki
(Kr). 18.24 Pogoda (Kr). 18.25 Czy
znasz swoje prawo? 18.40 Ziemia,
człowiek, wszechświat 19 Jak być
rodziną? 19.15 Język fran. 19.30 Ste-
reofon. Studio Rozrywki Rozgłoś
ni PR w Krakowie. (Kr). 21 .15 Ste-
reofon. program muz. — muzyka
poważna (Kr). 22.15 Radiowe

trety Polaków.

Niedziela

Program I
Wiadomości: 6, 7, 8, 9, 10, 12.05,

16,19,20,21,23,0.01,1,2,3,4,5.
8.15 Przeboje. 9 .05 Wiad. sport.

9.15 Magazyn Wojsk. 10.25 Lista

Przebojów. 11 Dla Dzieci Młod
szych. 11.35 Musicorama. 12 .03 W
samo południe 12.35 Koncert pop.
13 Wizerunki ludzi myślących. 13.30

Graj gracyku. 14 Recital z pau
zą. 14 .10 Tygodniowy przegląd pra
sy. 14 .30 W Jezioranach. 15 Kon
cert życzeń. 16.06 Teatr — „Teraz”
— słuch, wg komedii Fredry. 16.40

Gwiazdy jazzu. 17.15 Spotkanie
Studia Młodych. 18 Komunikaty
Totalizatora Sport, i wyniki regio-
naln. gier liczb. 18.10 Muzyka roz
rywkowa. 19.15 Przy muzyce o

sporcie. 20.05 Na tematy między-
narod. 20.20 Gra J. Luc-Ponty. 20.40

„Byłem w Grecji" — aud. T. Ku
biaka. 21.05 Parada poi. piosenki.
21.30 Radiovariete. 22 .30 Rewia pio
senek. 23.05 Ogólnopol. wiadomo
ści sport. 23.20 Mistrzowie lekkiej
batuty.

Program II

,Droga przez mękę” —

i. 23.05 Baw się razem

A. Rosiewicz.

nych pantoflach. 8.25 „Zawsze w

niedzielę” — fel. 9 Magazyn lite
racki. 9.30 Utwory organowe J. S .

Bacha. 9 .50 Tygodniowy przegląd
prasy. 10 Nowości „Polskich Na
grań”. 10.30 „Góry nad Czarnym
Morzem” — W. Macha. 11 Roz
głośnia Harcerska. 11 .40 Czy znasz

mapę świata? 12.05 Pieśni Karło
wicza. 12 .35 Zagadka literacka., 13
Menuhin —

. solista 4 dyrygent. 14 •

Portret słowem malowany, — M.
Komorowska. 14 .30 ty. de Falla —

„W 30 rocznicę śmierci”. 15 Teatr
dla Dzieci i Młodzieży. 15.30 Dom,
rodzinny dom. 16 Koncert chopi
nowski. 16.30 Podwieczorek przy
mikrofonie. 18 X Festiwal Piani sty
ki Polskiej. 19 Teatr PR — „Sien
kiewicz” — słuch, dokument. 20.20
B. Bartok — Koncert na ork. 21

Wojsko, strategia, obronność. 21 .15
Piosenki żołnierskie. 21.50 Wiado
mości sport. 21.55 Wirtuozi nowej
muzyki. 22 .30 „Listy z teatrów”.
23 Tańce renesansowe. 23.35 Faure
— Kwartet smyczkowy e-moll.

Program HI

por-

Wiadomości: 4.30, 5.30 . 6.30 , 7.30,
8.30, 12.30, 18.30 , 21.30, 23.30.

7.35 Fel. literacki. 7.45 W ran-

Wiadomości: 6, 8.30, 14, 19.30, 22.
8.35 Co kto lubi. 9 Sześć dni

Kondora — pow. J. Grad.y’ego. 9.10 ‘

Szaleństwo tarki do prania. 9.30

Gdy się mówi A... — aud. publ.
10 „60 minut na godzinę”. 11.15
Szkółka muzyczna. 12 „Godzina de
tektywów” — 1 ode. słuch, doku
ment. J. Uśpieńskiego. 12.25 » sal

koncertowych. 13.15 Z nęwych na
grań. 14 .05 Peryskop. 14 .30 Łucja
Prus i Zb. Namysłowski. 14.45 Za

kierownicą. 15.10 Przeboje. 15.50

Muzyczne dedykacje. 16.15 Dla
czego nie umiemy mówić. 16.43
Giełda płyt (I). 17 .15 Piosenka
fran. 17 .40 Poszukiwania i kierun- ”

ki — o sztuce. 17.55 Mini-max.
18.30 Lekarstwo. 18.45 Walce i wal
czyki. 19.10 Piosenki z magneto
widu.- lśf.35 Opera — G. Verdi:

„Bal maskowy”. 19.50 Sześć dni
Kondora — 25 ode. pow. J. Gra-.

dy’ego. 20 Vivaldi pod batutą Bern
steina. 21 Rzeczywistość i poezja
— Adam Mickiewicz — Konstartcja
Łubieńska. 21.20 Czujemy rytm.
22.15 Rozmowy z mistrzem Fran
ciszkiem’ — Wieczór III. 22.31 Gieł
da płyt. 23.50 Śpiewa M. Koterbska.

Program IV

7.30 Kantaty Telemanna. 8.05 Co

słychać (Kr). 8.29 Pogoda (Kr). 8.30

Koncerty i recitale. 9 Poranek li
ter.-muz. (Kr). 10 Klub Młodych
Miłośników Muzyki. 11 Nowości

płytoteki. 12 Ork. Rozrywkowa PR
i TV w Katowicach. 12 .05 W samo

południe. 13 Teatr Klasyki dla
Młodz. „Matka Courage”. 14 .20 Stu
dio Stereo zaprasza (Kr). 15.30
Koncert chórów stud. (Stereo —

Kr). 16.05 Wyniki Lajkonika (Kr).
16.06 Studio Wawel (Kr). 16.40
„Osobność istnienia J. Barana"

(Kr). 16.50 Koncert życzeń (Kr).
17.30 Warsz. Tygodnik Dźwięk. 18.10
7 lekcja łaciny. 13.30 Encyklopedia
kultury. 19 Historia konkursów
muz. 21 .15 Dwanaście Concerti a

cinąue T. Albinoniego. 22.01 Krak,
aktualności sport. (Kr). 22.10 „La
boratorium” (Stereo — Kr).



Sir. 8 fCHO KRAKOWA Nr 256 (9638)

Poniedziałek 4 — -

16.25 Program dnia. 16.30 Dzień-;
nik. 16.40 Obiektyw. 17.00 Zwie
rzyniec. 17 .40 Siedemnaście mgnień
wiosny — 4 ode. filmu fab. prod.
TV ZSRR. 19.00 Dobranoc. 19.30
Wieczór z dziennikiem. 20.40 Teatr

Telewizji — Jerzy Szaniawski —

Most. 21 .50 Operowe q.ui pro. quo
progr. muz. 22 .55 Dziennika

Poniedziałek II
16.05 Język niemiecki. 16^30 Pro

gram dnia. 16.35 Mam pomysł —

szare na złote. 16755 Notatnik kul
turalny. 17 .10 Michał Kalinin —

film dok. prod. ZSRR, z cyklu
„Portrety". 18 Tajemniczy . świat

przyrody — film dok. 19.00 Dobra
noc, 19.30 Wieczór z dziennikiem.
20.40 720 stopni wokół Nati Mi-
stral — film rozrywkowy' hiszp.
21.40 24 godziny. 21.50 Płomień —

film fal). radź. cz. 1; 23.05 NURT
— Matematyka.

Wtorek I
8.00 Wojna 1 pokój — film ser.

ang. 16.25 Program dnia.
16.30 Dziennik. 16J4Ó Obiek

tyw. 17.00 Studio Telewizji
•Młodych. 17 .50 Świat i , Polska.

PIĄTEK

12
LISTOPADA

Renaty
Witolda

SOBOTA

13
LISTOPADA

Mikołaja
Stanisława

TEATRY
Piątek

Słowackiego 19.15 Historyja o

Chwalebnym Zmartwychwstaniu
Pańskim. Kameralny 19.15 Małe
kroki, wielkie kroki. Bagatela 19.30

Egzorcyzm. Ludowy 17 Dziś do cie
bie przyjść nie mogę... (zamkn.,
abonamenty nieważne). Operetka
(Lubicz 48) 19.15 Hrabia Luxem-

burg.
Sobota

Słowackiego 19.15 . Lilia Werreda.

Kameralny 19.15 Kopeć. . Bagatela
19.30 Egzorcyzm. Ludowy 19-15 Lu
dzie energiczni. Operetka 19.15 Hra
bia Luxemburg. Groteska 10 Kró
lewna Śnieżka. Kolejarza (Bocheń
ska) 19 „Porwanie Sabinek”. Ka
wiarnia „Pod Pawiem" (ul. Gro
dzka 43) 22 Kabaret: Filharmonią

. 19.30 Koncert .symfoniczny. : !

; Niedziela J.';?'- |

Słowackiego 14 Straszny dwór

(zamkn.), 19.15 Ułani (ód 1. 16). Sa
la Szadkowskiego (ul. Grżegórzec-
ka: 71) 19.15 Balet (prem. pras.).
Miniatura (pl. św. Ducha 2) 19.15
Darz Bór. Kameralny 16 i 19.15 Ko
peć. Bagatela 19.30 Egzorcyzm. Lu
dowy 19.15 Ludzie energiczni. Gro
teska 12 Wesołe niedźwiadki, 16
Królewna Śnieżka. Kolejarza 15 i
19 Porwanie Sabinek. Aula PWSM
12 Koncert dziecięcy. Filharmonia
19.30 Koncert symfoniczny „PWST
(Warszawska 5) 19.15 „Ktp. -dziś se
renady śpiewa”.

• Piątek
Kijów 15.30, 18 Trzęsienie ziemi

(USA 1. .15), 20.30 Flic story, (fr.
;1. 18). Uciecha 16, 19.30 Ojciec
chrzestny II (USA ,1. 18).. Warsza
wa. lg.45, Czterej muszkieterowie

(panam, b.o .), 13, 20,15 Brunet wie
czorową porą (pól. 1. 1'5). Wolność

■16, 18, 20 Od siedmiu wzwyż (USA
1. 18), 22 Godziny grozy (ang. T.

15). Apollo- 16, 19 Dersu- Użala

(ZSRR b.o .). Wanda 16, 18, ,20.15
Zagrożenie (poi. 1. 12). Sztuka —

studyjne 15.45. 18. 2Ó.15 M.ax i fe
rajna (fr. 1. 15), Ml. Gwardia (Lu
bicz 15) 15.30, 18.45 Ojciec chrzest
ny (USA 1. 18). Wrzos (Zamojskie
go 50)

'

16, 18, 20 Mótylem 'jestem,
czyli' romans . czterdziestolatka

(poi. b.o .). Świt (N. Huta, os. Tea
tralne 10) 15.45, 18, 20,15. Zapach
kobiety (wł. 1. 18), M. Sala 15,
17.30 Morderstwo w Orient ex-

preśsie (ang. 1 . 15), 20 Czas umie
rania (fr. 1. 18). Światowid (N.
Huta, 05. Na Skarpie 7) 16, 18, 20

Pójdę z wami (ZSRR 1. 12). M. Sala
15. 17, 19.15 Gdyby Don Juan był
kobietą (fr..l, 18). Kujturą .(Rynek
Gł. 27) 11, 17, 19.30, Dzieje , grzechu
(poi, .1. 18), 14 Upal .(poi. b.o.).
Wiedza (Rynek Gl. 27) 17.15 'Bil-

chara (radź. b .o.) . Dom Żołnierza
(Lubicz 48.) 16 Miłość bywa zbrod
nią (wł, 1. 15). Mikro. (Dzierżyń
skiego,5). 15.45, 18, 20.15 PrąWO
gwałtu (USA. 1. 18).. Rotunda. (Ole
andry 1) 17 Żądło (U.SA 1. .15).
Wisła (Gazowa 21) 15.45, 18 W

upalną noc (USA 1. 15), 20 Kłute

(USA 1. 18). 'Maskotka . (Dzierżyń
skiego 55) 15.30, 17.30, 19.30 jak
zdobyć prawo jazdy (fr. 1 . 1,5).
Pasaż (Pasaż Bielaka) 15, 16, 17

Przygody Bolka i' Lolka, 18, 20; 22

Taśmy prawdy (USA 1. 18). Ugorek
(os. Ugorek) 17 Wydra pana Grą-

-hama (ang, b.o.), 19 Nocny kow
boj (USA 1. 18). Sfinks .(Maja
kowskiego 2) 15, 17 Sędzia z Tek
sasu (USA 1. 18).

Sobota
. Kijów 15.3 .0, 18 Trzęsienie ziemi,

18.28 starym kinie — Komicy
niemego' ekranu. ' 18.50 Radzimy
rolnikom. 19.00 Dobranoc. 19.30
Wieczór z dziennikiem. 20.40 Fil
my Bergmana — Jak w zwiercia
dle—film fab. szwedz. 22 .15 Przed
ekranem. 22 .45 Dziennik.

PROGRAMY OŚWIATOWE
6.00 Szkoła średnia — język pol

ski. .6 .30 Szkoła średnia — fizyka.
9.00 Dla szkół: język polski kl.
VI W. Katajew — Samotny biały
żagiel. 12.00 Dla szkól: historia kl.
Vni. 13.45 TV Technikum Rolni
cze — język polski — B. Prus.
14.30 TV Technikum Rolnicze.

Wtorek II
15.35 Język angielski,. 16.05 Pro

gram dnia. 16.10 Program oświa
towy. 16.30 Teatr Telewizji — J.
Szaniawski — Most. 17 .35 Dziwne

losy Jane Eyre — film fab. TV
CSRS — ode. ostatni. 18.40 Progr.
lokalny. 19.00 Dobranoc. 19.30 Wie
czór z dziennikiem. 20.40 Wtorek

melomana. 21 .35 24 godziny. 21 .45

Sylwetki X Muzy — Franciszek

■trzeciak. 22.10 Dom naszej matki
— film fab. ang. 23.50 Język nie
miecki.

NIEDZIELA

14
LISTOPĄÓA

Serafina

Wawrzyńca

20.30 Flic story. Uciecha 11, 16,
19.30 Ojciec' chrzestny II. Warsza
wa 15.45,- Czterej muszkieterowie,^
18, 20.15 Brunet wieczorową porą.
Wolność 10, 12, 16, 18, 20 Od sied
miu wzwyż, 22 Godziny grozy.
Apollo 10, 12.30, 15.45, 18, 20.15 Pój
dę z wami. Wanda 10, 12.15 Nie
ma sprawy (fr. 1. 15), 16, 18, 20
Powrót tajemniczego blondyna (fr.
1. 18). Sztuka — studyjne 10.15,
12.30, 15.45, 18, 20.15 Dzień Iluzjonu
— Jean Gąbin. Mł. Gwardia 15.30,
18.45 Ojciec chrzestny. Wrzos 16,
18, 20 Motylem jestem, czyli ro
mans czterdziestolatka. Świt 15.45,
18, 20.15 Zapach kobiety. M. Sala
15, 17.30, 20 Morderstwo w Orient

expressie. Światowid 16, 19 Der
su Uzała. M. Sala 15, 17, 19.15 Gdy
by Don Juan był kobietą. Kultura

15’.45, 18, 20.15 Moja noc u Maud

(fr. 1. 18). Wiedza 17.15 Tbilisi

(radź. b .o .) . Dom Żołnierza 16 ro
mans jakich wiele (wł. 1 . 18). Mi
kro 15.45, 18, 20.15 Prawo gwałtu.
Rotunda 17 Żądło. Wisła 11, 15.45,
18 W upalną noc, 13, 20 Kłute.
Maskotka 11, 13, Mrożony pepper-
mint (hiszp. 1. 13), 15.30, 17.30, 19/30

Jak zdobyć prawo jazdy. Pasaż

10, 11, 15, 16, 17 Przygody Bolka
i Lolka, 12 Tragedia Posejdona
(USA 1. 15), 18, 20, 22 Taśmy praw
dy. Podwawelskie (Komandosów
21) 16, 18 Synowie szeryfa (USA
1. 12). Ugorek 15, 17 Wydra pana
Grahama, 19 Nocny kowboj. Sfinks

16, 18, 20 Sędzia z Teksasu.

Niedziela
Kijów 11 Trzęsienie ziemi, 15, 18,

20.30, — zamkn. Uciechą 11, 16,
19.30 Ojciec chrzestny. Warszawa

12, 15.45 Czterej muszkieterowie,
18, 20.15 Brunet wieczorową porą.
Wolność 10, 12, 16, 18, 20 Od sied
miu Wzwyż.' Apollo 10. 12.30, 15.45,
18, 20.15 Pójdę z wami. Wanda

10, 12.15 Nie ma sprawy, 16, 18, 20
Powrót tajemniczego blondyna,
sztuka 10.15, 12.30, 15.45, 18, 20'.15
Max i ferajna. Mł. Gwardia 12,
15.30, 18145 Ojciec chrzestny. Wrzos
11, 12 Bajki, 16, 18, 20 Motylem
jestem, czyli romans czterdziesto
latka. Świt 11, 13 Mała syrena (jap.
tr.o.), 15.45, 18, -20.15 Zapach ko
biety. M . Sala 15, 17.30, 20 Mor
derstwo w Orient expressie. Świa
towid 11.15 Kochany drapieżnik
(ZSRR b.o.) . 16, 19 Dersu Uzała.
M. Sala 15, 17, 19.15 Mściciel (USA
I. 18). Kultura 14, 16.15, 20 Moja
nóc u Maud, 18:30 Upal (poi. b .o.).
Dom Żołnierza 12.30 Bajki, 16, 18
Romans jakich wiele. Mikro 11

Hełm, Aleksandra Macedońskiego
(radź, b.o.), 15.45, 18, 20.15 Prawo

gwałtu. Rotunda 17 Żądło. Wisła

II, 12 Bajki, 13, 15.45 W upalną noc,

18, 20 Kłute. Maskotka 10.30, 11.30,
12.-30 Bajki, 15.30, 17.30, 19.30 Jak

zdobyć, prawo jazdy. Pasaż 10, 11,
12, 13, 14, 15, 18, 17 Przygody Bol
ka i Lolka, 18, 20,. 22 Taśmy praw
dy. Podwawelskie 11, 12 Bajki, 14
Los. człowieka (radź, b.o .), 16, 18

Synowie szeryfa. Ugorek 11, 12, 13

Bajki, 15, 17 Wydra pana Graha
ma, 19 Nocny kowboj. Sfinks 11,
12, ,13 Bajki, 16, 18, 20 Sędzia z

Teksasu;

U WYSTAWY
MUZEA ■

Piątek — Sobota —

Niedziela
Wawel —.komnaty (piąt., 12—18

— wst. wol„ sob. Miedz. 10—15),
Skarbiec i Zbrojownia (piąt. sob.
niedz. 10—15.30), Zamek i Muzeum

w Pieskowej Skale (piąt. sob.
niedz. 10—16), Muzeum Lenina, To
polowa 5: Lenin w Polsce (piąt.
9—18, sob. 10—19, niedz. 10—15 —

od 15. XI. do

Środa I
7.30 „Czyja wina" — film fab.

prod. węg. 16.25 Program dnia.
16.30 Dziennik. 16.40 Obiektyw. 17 .00

Dla dzieci. 17.30 Losowanie Małe
go Lotka. 17 .45 Rady, Informacje,
opinie. 17.55 Lektury Pegaza. 18.10

Studlo-sport — piłka nożna Wło
chy — Anglia. 19.00 Dobranoc.
19.30 Wieczór z dziennikiem. 20.40
Kino Interesujących Filmów —

Rodzina Lubawlnow — film fab.

prod. ZSRR. 22 .15 Dziennik. .22 .30

Studio-sport — eliminacje do mi
strzostw świata w piłce nożnej —

Portugalia — Dania.
PROGRAMY OŚWIATOWE

6.00 TV Technikum Rolnicze —

jęz. poi. — B. Prus. 6.30 TV Tech
nikum Rolnicze — mechanizacja.
9.00 Chemia kl. VII. 10.00 Historia
kl. V . 11 .05 Fizyka kl. VIII. 12.45

Szkolą średnia — chemia. 13.25

19, XI. 1976 r.

TV Technikum Rolnicze. 18.50
NURT — matematyka.

Środa II
15.50 Język franc. 16.25 Program

dnia. 16.30 Co dalej maturzysto?
17.00 W cieniu nocy — film fab.
tv bulg. 18.40 Progr. lokalny. 19.00
Dobranoc. . 19.30 Wieczór z dzien
nikiem. 20.40 Orkiestra Gewand-
haus gra Beethovena. 21 .20 24 go
dziny. 21 .50 Loża — publ. kult.
22.10 Płomień — 2 ez. filmu fab.

prod. radź. 23.20 NURT — peda
gogika. 23.50 Język angielski.

Czwartek I
7.30 Rodzina Lubawlnow —

film fab. radź. 16.25 Program dnia.
16.30 Dziennik. 16.40 Obiektyw.
17.00 Dla młodych widzów. 18.00

Poligon. 18.20 Zawał —

'

progr. o-

światowy. 18.50 Radzimy rolni
kom. 19.00 Dobranoc. 19.30 Wle-

czór z dziennikiem. 20.40 Teatr

Sensacji — Patrick Ęuentin —

Morderstwo odkrywa prawdę. 22.1!

Pegaz. 23.00 Dziennik.
PROGRAMY OŚWIATOWE

6.00 Szkoła średnia — chemia.
6.30 TV Technikum Rolnicze. 9.00
Dla szkół: język poi. kl. I lic.
13.45 TV Technikum Rolnicze —

fizyka.
Czwartek II

16.00 Język rosyjski. 16.30 Pro
gram dnia. 16.35 Malarstwo 1'
film — Ociepka i pirosmaniszwill.
17.10 Turystyka i wypoczynek.
17.40 Na prawo patrz — publ. kult.
18.10 Poradnia młodych. 18.40

Program lokalny. 19.00 Dobra
noc. 19.30 Wieczór z dzienni
kiem. 20.40 Gdy królowały gwiaz
dy — publ. kult. 21 .50 24 godziny.
22.10 Studio przebojów — progr.
rozrywkowy TV NRD. 22.55 Polski
film dokument. — Grand Prlx Fe
stiwalu Krak. 23.35’ Język franc.

Piątek I
7.30 Umarli pozostają młodzi —

film fab. prod. NRD. 16.25 Pro
gram dnia. 16.30 Dziennik. 16.40

Obiektyw. 17 .00 Dla dzieci — Po
ra na Telesfora. 17 .30 Dla mlo-

wst. wol.), Oddział w Poroninie

„Lenin na Podhalu" (piąt. niedz.

8—16, sob. 8—19 — wst. wol,), w

Białym Dunajcu (piąt. sob. niedz.
9—16 — wst. wol.), Muzeum Histo
ryczne, Oddziały, Jana 12: Mili
taria, Zegary (piąt. 9—17, sob. 11 —

16, niedz. 9—14), Szpitalna 21: Dzie
je teatru krak., Malarstwo E. 2e-

lewskiej (piąt. 9—15, sob. 11 —16,
niedz. 9—14), Krzysztofory, Rynek
Gł. 35: Czechosł. książka technicz
na (piąt. 9—17, sob. 11 —16, niedz.

9—14), Muzeum Narodowe — Od
działy: Sukiennice:. Galeria poi.
malarstwa i rzeźby 1764—1900 (piąt.
niedz. 10—16, sob. 10—18), Dom Ma
tejki, Floriańska 41: Wizerunki
królów i książąt polskich (rysun
ki) piąt. 12—18, sob. 10—18, niedz.

9—15); Szolayskich, pl. Szczepań
ski 9: Pol. malarstwo i rzeźba do
1764 r. (piąt. niedz. 10—16, sob.
10— 18)'; Czartoryskich, Pijarska 8:

Wyst. arcydzieł ze zbiorów Czar
toryskich (piąt. 10—16, sob. 10—18,
niedz. 9—15), Nowy Gmach, Al. 3

Maja 1: Polskie malarstwo i rzeźba
XX w., Wyst. W. Wojtkiewicza
(piąt. niedz. 10—16. sob. 10—18),
Archeologiczne, Poselska 3: Sta
rożytność i średniowiecze Mało
polski, Kolekcje zabytków archeo
logii śródziemnomorskiej, Ikpny
XIV—XVIII w. (piąt. niedz. 10—
14. sob. 14—18), Podziemie kościoła
św. Wojciecha w Rynku Gl.:

„Dzieje Rdynku Krakowskiego”
(piąt. sob. 9—16, niedz. 13—17). Et
nograficzne, pl. Wolnica 1: Wyst.
W. Weissa (piąt. sob. niedz. 10—

15), Przyrodnicze, Sławkowska 17:
Fauna Polski. Fauna epoki lodow
cowej (piąt. sob. niedz. 10—13 —

wst. wol.j, Pawilon; W,vsląw<iW(v,
pl. Szczepański 3a: Dzieło sztuki
w konserwacji (piąt. 13—20, sob.
niedz. 11—18), Galerie: Krzyszto
fory, Szczepańska 2: Żywa dok.
20 lat Teatru Cricot 2 (piąt. sob.
niedz. 11 —1.8), Pryzmat, Łobzow
ska 3: Grafika Miesiąca (piat.
9—19), ZPAF, ul. Anny 3: Ludzie
i pejzaże Francji (piąt. sob. niedz.
10— 18), Sztuki Nowoczesnej, N.

Huta, os. Kościuszkowskie 5: „Me-,
tazbiór A" M. Warzechy (piąt. sob.

11—18, niedz. niecz.), Sztuki Współ
czesnej, Bracka 2: Wyst. Fr. Bun
scha (piąt. sob. 11 —18, niedz.

niecz.), TPSP, N. Huta, al. Róż 3:

Wyst. pt. „Pejzaż” (piat. sob.
niedz. 11 —18);' Galerie STU, Kra^

sińsklggo 18: Wyst. „Format: czło
wiek” (piąt. sob. niedz. 15—21),
Rydlówka, Tetmajera 28 (piąt. sob.
niedz. 11 —14), Kopalnia Soli, Wie-,
liczka (piąt. 6—12, sob. niedz. 8—
18), Muzeum Żup Krakowskich

(piąt. 7—14.30, sob. niedz. 9—20).

■ DYŻURY
Piątek

Chir. Trynitarska 11, Neurol. Ko
bierzyn, Urolog. Grzegórzecka 18,
Okulist. Witkowice, Laryng. Ko
pernika 23a, Chir. dziec. Prokocim
(inne • oddziały szpitali wg rejoni
zacji). Pogot. Ratunk.: Siemiradz
kiego 1: Ambulatorium Okulist.

(całą dobę), wypadki. teł. 09, za
chorowania i przewozy: 380-55, Ry
nek Podgórski 2: 625-50, 657-57, Al.

Pokoju 7: 109-01, 105-73, Lotnisko
Balice 745-68, Pogot. MO tel. 07,
Telefon Zaufania 371-37 (16—22),
dla dzieci i młodzieży 611-42 (piąt.
14—18), Straż Poż. 08, informacja
o Usługach, Floriańska 20, tel.

565-88, 200-44 (piąt. 7—18), Nowa
Huta: Pogot. MO tel. 411-11, Pogot.
Ratunk. 422-22,' 417-70, Straż Poż.

433-33, Dyżur pediatr. dla Nowej
Huty, Szpital w Nowej Hucie, In
formacja kolejowa zagr. 222-43,
centr. 237-60—70, wew. 3514, l»aj.
595-15, 238-80 do 82, Informacja ko
dowa tel. 413-54 (dla N. Huty),
203-22, 203-42, 584-23, 230-19, Mili
cyjny Telefon Zaufania 216-41 całą
dobę, 262-33 (8—16), Krak. Tow.

Świadomego Macierzyństwa, Młodz.
Poradnia Lekarska, ul. Boh. Sta
lingradu 13, tel. 578-08 (codz. 9—

18), Wizyty domowe lekarzy cho
rób dzieci — Lek. Spółdz. Pracy,
tel. 583-43, 568-86 (piąt. sob. 16—
23.30, niedz. 8—23.30), Informacja
Turystyczna „Wawel - Tourlst”,
Pawia 8, tel. 260-91 (piąt. sob. Il
ia. niedz. 8—14), Informacja Kul
turalna, KDK, pok. • 144/III p. (tel.
244-02, w godz. 11 —18), Poradnia
Przedmałżeńska i Rodzinna, pl.
Wiosny Ludów 6 (pon, śr. i piąt.
16—19). Dyżurne przychodnie —

ogólne, pediatryczne, stomatologi
czne, gabinety zabiegowe (świad
czenia ambulatoryjne i wizyty do
mowe), przychodnia, al. Pokoju 4,
w godz. 18—22, tel. 181-80, a dla

poradni pedlątrycznej 183-96 — dla

Śródmieścia, Przychodnia, os. Ja
giellońskie bl. 1, w godz. 18—22,
tel. 469-15 — dla Nowej Huty, Przy

chodnia, ul. Kronikarza Galla 24,
w godz. 18—22, tel. 721 -35 — dla

Krowodrzy, Przychodnia, ul. Kra
sickiego Boczna 3, w godz. 18—22,
tel. 618-55 — dla Podgórza, Infor
macja Służby Zdrowia: od godz.
8 do 22, tel, ,378-80,-od. godz, 22 do

8, tel, 240-93 .

Sobota
Cliir., Neurol., Urolog., Okulist.,

Chir. dziec. os . Na Skarpie, La
ryng. Kopernika 23a (inne oddzia
ły szpitali wg rejonizacji).

Niedziela
Chir. Prądnicka 80, Neurol. Prąd

nicka 35, Urolog. Grzegórzecka 18,
Okulist. Witkowice,. Laryng. Ko
pernika 23a, Chir. dziec. Proko
cim (inne oddziały szpitali wg re-

jonizacji).

|| APTEKI ■
Piątek

Sobota — Niedziela
Dyżury nocne: Waryńskiego 24,

Długa 88. Rynek Podgórski 9, N.
Hiita — al. Rew. Październikowej
6.

Sobota
’

Dyżury dzienne: Waryńskiego 24,
Długa 88, Rynek Podgórski' 9, N.
Huta — al. Rew. Październikowej
6, Floriańska 15, Szczepańska 1.

Niedziela

Dyżury dzienne: Waryńskiego 24,
Długa 88, Rynek Podgórski 9, N.
Huta — al. Rew. Październikowej
6.

Piątek -

Sobota — Niedziela
ZOO (Lasek Wolski) od godz. 9

do 17.
Salon rozrywk., ul. Pstrowskie

go 12 (11—21).

■ RADIO B
Piątek

Program I
NA FALI 1322 M

Wiadomości: 19, 20, 21, 22, 23,
0.01,1,2,3,4,5.

17 Radiokurier. 17.20 Uwaga: Bądź
przezorny na drodze. 17.25 Parada

poi. piosenki. 18 Muzyka i aktual
ności. 18.25 Nie . tylko dla kierow
ców. 18.30 Przeboje. 19.15 Warsz.
Ork. PR i ,TV- 20.05 Szkoła Śred
nia dla Pracujących. 20.20 Melo
die. 21.05 Kronika sport. 1 komu
nikat Total. Sport. 20.28 Katalog
wydawniczy. 21.33 Utwory Moniu
szki. 22 .20 Ork. Cyrila Stapletona.
22.30 Kuwejt. 22.45 Minirecital Ewy
Snieżanki. 23.10 Korespond. z za
granicy. 23.15 „Granice jazzu".

Program II
NA FALI 249 M

Wiadomości: 16.40, 21.50, 23.30.
17 . Amatorskie zespoły. 17.20

,.Klucz do człowieka’4 — rep. 17.40
200 lat Teatru Wielkiego w Mos
kwie — unikalne nagrania Szalia
pina. 18.40 Antena nowatorów. 19

,,Młode pokolenie Polski Ludowej4’.
19.20 Szkic do portretu... Belli Ach-

mąduliny. 19.30 Koncert symfon.
ok. 20.40 Dyskusja literacka, ok.
21 — d. c. koncertu. 22.05 Wiado
mości sport. 22 .12 Magazyn turyst.
22.32 Że starych płyt. 23.35 Co sły
chać w świecić. 23.40 X Festiwal

planistyki — Słupsk 76.

Program III
UKF 66,89 MHZ

Wiadomości: 17, 19.30, 22.
17.05 Muzyczna poezta UKF. 17 .40

Pisarz miesiąca. T . Nowak. 18 Mu-

zykobranie. 18.30 Polityką dla

wszystkich. 18.45 Przeboje 40-lat-

ków, 19 „Droga przez mękę” —

Al. Tołstoj — ode. 24 . 19.35 Opera
— G. Verdi: „Bal maskowy”. 19.50

Sześć dni Kondora — pow. J.

Grady’ego. 20 Aktualności muzy
czne. 20.50 Życie rodzinne. 21 .30
Jose Felicjano po raz czternasty.
22.15 Jazz — dyskografie. 23.05 Tyl
ko dla melomanów. 23.50 Śpiewa
Cz. Niemen.

Program IV
I AUDYCJE LOKALNE

ROZGŁOŚNI KRAK.
UKF 68,75 MHz

17 Kwadrans akademicki (Kr).
17.15 Koncert życzeń (Kr). 17 .45
Notatnik kulturalny (Kr). 18.15 Po

jednej piosence (Kr). 18.25 Język
niem. 18.40 Ochrona środowiska w

Hucie „Katowice". 19 „Szkoła Mi
strzów”. -19.15 Język angielski. 19.30
Koncert symfon. 20.40 Dyskusja li
teracka (w przerwie). 21 d. c . kon
certu. 21.50 Ś. Prokofiew — So
nata. D-dur. 22.15 „Polska a mię
dzynarodowe problemy paliwowo-
energetyczne”. 22.30. Międzynarod.
Trybuna Kompozytorów — Paryż
76.

Sobota

Program I
Wiadomości: 6, 8, 9, 10, 12.05,

15, 16, 19, 20, 21, 22, 23, 0.01, 1,
2,3,4,5.

9.30 W kręgu muzyki instrument.
9.05 Dla kl. III i IV. 9.30 Moskwa
z melodią i piosenką. 9.45 Zespól
„Podegrodzie". 10.05 Muzyka wojsk.
10.25 „Lalka” — pow. Prusa. 10.35

■Koncert życzeń. 11.30 Koncert cho
pinowski. 12 .10 Magazyn turyst.
12.45 Rolniczy kwadrans. 13.15 Mu
zyka i poezja. 13.45 Pól wieku pol
skiej piosenki. 14 Między fantazją
a nauką. 14.30 - Przekrój Muzyczny
Tygodnia. 15.051 Teatr PR — „Lita
et Compagne” — słuch, wg ko
medii Fredry. 16.10 Kronika muz.

16.40 Fonoteka folkloru. 17 Radio
kurier. 18 Muzyka i aktualności.
18.30 Parada poi. piosenki. 19.15

000100020001020101010102000000010201100102

Piątek I
16.25 Program dnia. 16.30 Dzien

nik. 16.40 Obiektyw. 17 Dla dzie
ci: Pora na Telesfora. 17 .30 La
tający Holender. 18 Telewizyjny
informator wydawniczy. 18.20 Eu
reka. 19 Dobranoc. 19.30 Wieczór
z dziennikiem. 20.40 Pryzmat —

film fab. TP. 22.10 Dziennik. 22.25
Z cyklu: Miłość niejedno ma imię
— film fab. ang. Jedno krótkie

lato. •

Piątek II
15.15 Pegaz. 16 Zapowiedź pro-,

gramu. 16.05 3XR (Rosiewicz). 16.25
I ty możesz zostać artystą. 17 .05
3XR. 17.25 Przygoda ze sceną. 18.25
3XR. 18.40 Kronika. 19 Dobranoc.
19.30 Wieczór z dziennikiem. 20.45
Ludwik Sempoliński 1 jego ucz
niowie. 21 .10 Nie tylko piosenka
— Gwiazdy nad tajgą. 21 .50 „24
godziny". 22 Ta epopeja nie została

napisana — Frontowe zapiski chor.

Załuskiego. 22.50 Dyskotekowa mo
da. 23.10 Język rosyjski. 23.40
NURT — Pedagogika.

Sobota I
6 Szkoła średnia — Matematyka.

6.30 Biologia. 7 Techn. Roln. — Fi
zyka. 7 .30 Techn. Roln. — Upra
wa roślin. 8 .35 Red. szkolna zapo
wiada. 9 Koncert galowy zespo
łów pieśni i tańca. 10 Zoologia —

kl. VII. 10.30 Studio-2 — omó
wienie programu. 10.45 Piosenki na

zamówienie. 11 Grand Prix FSO —

Losowanie i start do wyścigu. 11.10
Inform. magazyn muz. 11.30 Grand
Prix FSO. 11.35 Przed kamerami

użytkownicy polskiego „fiata”.
11.55 Transm. z meczu plik, o mi
strzostwo I ligi. 12.45 DTV. 12 .50

Specjaliści FSO przy, telefonach.
13 Sport i balet. 13.30 Mistrzostwa
Polski kierowców amatorów. 13.45
„Jak zabić Świętego?" — ode. se
rialu. 14 .40 Skrzydlaty samochód
— fel. film. 14 .55 Muzyczna lor-

poczta naszych przyjaciół. 15.05
Film, historia FSO. 15.15 Wielki

turniej tenisowy ze Sztokholmu.
16 Red. Z. Broniarek rozmawia z

J. Gmochem. 16.20 Muzyka i do
bre obyczaje. 16.30 Krótkofalow
cy w Studio-2 . 16.40 O nim się mó
wi. 17 Dzień dobry kapitanie. 17.20
Samochodowa gala. 18 Wielki tur
niej. tenisowy ze Sztokholmu.
13.20 Konferencja pras, z dyrek
cją FSO. 18.50 Lekcja jęz. poi. —

dych widzów — Skrzydła. nil(
Informator wydawniczy. 18.16

powieści o tajemnicach morą
— ode. 1 — Wypad w głębinę. u,f(
Dobranoc. 19.30 Wieczór z dzjen.
nikiem. 20.40 Noc w mieśeie „

filmTVP.21.20XYZ—ez.t
22.00 Teatr Małych Form — it(,
neusz Iredyński — Radie. Sj,;|
Dziennik.

PROGRAMY OŚWIATOWE
6.00 TV Technikum Rolnica, ,

fizyka. 6.30 TV Technikum k8|,
nicze. 9.00 Geografia kl. V. lg .ę

Geografia i— w Tatrach kl.
11.05 Wychowanie obywat. kl . Vn
12.45 Szkoła średnia — matematy,

Piątek łł

15.40 Program dnia. 18.43 Fegą
16.30 Towarzystwo Wiedzy pj,
wszechnej. 17.00 Dziewczęta ją

iskry — film fab. tv węg. lg .jf
Oferty. 18.40 Progr. lokalny, m.k

Dobranoc. 19.30 Wieczór z dziej,
niklem. 20.40 Dialogi z poetą' (
poezji — Zbigniew Jerzyna. 21 .9
24 godziny. 21 .20 Klub Filmowy ,

Władca much — film fab. ang,
22.50 NURT — pedagogika. M,a
Język rosyjski.

Melodie operetk. 20.05 Program i

dywanikiem. 21.35 Przy, muzye, |

sporcie. 22 .20 Sobotnia dyskotek;
23.10 „Dziewczyna z Jamnego" ,

report. 23.30 Sobotnia dyskoteki

Program II ;
Wiadomości: 4.30 , 5.30 , 8.30,

8.30, 11.30, 13.30, 16.40, 18.50, 81,#
23.30.

7.35 Publicystyka międzynam(
7.45 Koncert pop. 10 Teatr PR.

„Świat się śmieje" — „Uszy M
dasa” — słuch. 11 Dla kl. VII. lu
Od Tatr do Bałtyku. 11 .45 Bezpl,
czeństwo na jezdni. 12 .05 Terminu

muzyczny. 12 .25 Fragm. wspoij
nień H. Worcella. 12.45 Uwertwi

oper. Kurpińskiego. 13 Dla kl. II

i IV (jęz. polski). 13.50 Chór

cąpella PR 1 TV w Krakowie. 1(,|
Więcej, lepiej, nowocześniej, ly
Pieśni Szymanowskiego. 1! Dl

dziewcząt i chłopców. 16 Zespi
im. Bartusia Obrochty. 16.10 Ryta
rynek, reklama. 16.25 Z operetei
16.40 Wlad. znad Wisły i Dunajt
(Kr)'. 17 Sceny oper. 17.20 Rodowi

dy poetyckie. 17.40 Magazyn wojsi
17.55 X Festiwal Planistyki K

18.35 „Czas 1 ludzie" — aud. kon
bat. 19 Matysiakowie. 19.30 Open
w przekroju — „Mefistofeles” ■
Arriga Boito. 20.30 Przegląd fili
— Kamera. 20.45 „76 lat muzyki ji
szego stulecia — rok 1973”. !l .l
Wiad. sport. .21.40 Pieśni trubadt
rów 1 truwerów. 22 Radio — Bi
tro III. 23 Panorama stylów Jan
23.35 Barok , dla wszystkich.

Program III
Wiadomości: 5, 6, 7, 8, l(.l

12.05, 15, 17, 19.30, 22.
7.05 Muzyczna zegarynka. H

Kiermasz płyt wytwórni' ,Sup»
phon. 8.30 Co kto lubi. 9 Sześć «

Kondora — pow. J . Grady’ego. M
Nasz rok 76-ty. 9.45 Interradio. IM

(Dokończenie na sir. 7)

przed kamerami doc. W. Pisani
19 Dobranoc. 19.30 Wieczór z dziw
nikiem. 20.40 Abba w Studio’1
21.20 „Sprawa Sawinkowa" '

sens, film radź. 23.10 Właśnie iw

kabarecik. 23.40 3 tercja meffi
hokejowego CSRS — ZSRR. 411

„Czarne południe” — film. P

DTV. 1 .25 Dobranoc.

Sobota II
12.40 Program dnia. 12 .45 PH1'

mat — film fab. TP. 14.10 Wo$
film dokument. — Październikom
wiatr. 14.50 Uśmiechy starego kk*
— świat komedii Harolda Lloyd*
15.35 Pieśni — film muz. -baW
16.05 „Pasja, przygoda, ryzyko"'
„Ludowa epopea'4. 18.05 Czteft.

pancerni i pies •— film ser. TP-!

Dobranoc. 19.30 Wieczór z dziś"'
nikiem. 20.40 Mikado — opere®
A. Sullivana. 22 Kino Miniatur-
Z powodu kobiety. 22.40 Pechom

wypłata — film fab. NRD z cy^1
Telefon 110.

Niedziela I
6.55 TV Technikum Rolnicze

zyka. 7.25 TV Technikum Rolnic**
— Uprawa roślin. - 7.55 Nasze spo’*
kania — TV; Technikum Rolnic*-
8.10 Nowoczesność w domu i

grodzie. 8.35 Studio sport. «•

Sport dla wszystkich. 9 Dla
dych widzów: Teleranek. 10.20 A®
tena. 10.45 W starym kinie- J

Dziennik. 12 .20 Piórkiem i węgi«-'
12.45 75-lecie Filharmonii Naro*

wej (kol.) . 13.55 Dla dzieci:

pyris. 14 .50 Między nami
niowcami — film anim. 15.15 Los
wanie Dużego Lotka. 15.30 WiO1

bitwy historii — bitwa pod Or*e_*
nem — film dok. fr. 16.30 Stu

sport. 18 Tele-echo. 19 Wieczop
ka. 19.30 Wieczór z dzienniki*

20.40 Bajka dla dorosłych.
Wojna i pokój — film ser. 8
21.40 Lucjan Kydryński PrzeOt(
wia Zizi Janmaire. 22.40 Stu

Sport.
Niedziela II

Blok filmów radzieckich.
9 Minuta milczenia — fil**1 .|

10.50 Początek — film fab- 1
Rozmowa z Julijem Rajzm*11^
12.30 Twój współczesny
fab. 15.05 Monolog — fiW J J

16.50 Człowiek znikąd — fiim (
19 Wieczorynka. 19.30 Wieęz° „

dziennikiem. 20.40 Ujarzmienie
nia — film fab.
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Straszewskiego 27,
Wolska 6, hotele: Saski,
Pollera, Grand — to żale-,

dwie niektóre tylko z kra
kowskich adresów Sienkiewi
cza, który w Krakowie spę
dził w sumie kilka lat, choć

nigdy nie mieszkał tu stale.

Bywał zawsze dorywczo,
przejazdem, czasem zatrzy
mywał się na miesiąc, dwa...

Wyjeżdżał i wracał, przywo
ływany różnorodnymi obo
wiązkami. Wychowujące się
w Krakowie dzieci pisarza
molestowały: „Tatko obiecał

rychły przyjazd”. Krakowscy
przyjaciele przypominali:
Termin odczytu 15-go;
26-go posiedzenie komitetu;
jury obraduje w przyszły
piątek. Profesor Tarnowski
chce znać opinię... Prezydent
Leo marzy o wspólnej nara
dzie. Ktoś wyczekuje na a-

probatę pisarza, kto inny wy
suwa jego kandydaturę...

Zjeżdżał więc do Krakowa
z najodleglejszych zakątków
świata, by osobiście upewnić
się, że dzieci, po przebytym
ostatnio bronchicie, istotnie

już nie kaszlą. Przyjeżdżał,
by towarzyszyć córce podczas
bolesnego zabiegu laryngolo
gicznego; synowi dodać od
wagi w czasie składania e-

gzaminów...
PRZYJEŻDŻAŁ też do

Krakowa, by decydować —

pomnik Mickiewicza tylko
na Rynku... Grób Słowackie
go tylko na Wawelu... Nale
ży poprzeć Towarzystwo
Wzajemnej Pomocy i nie po
dobna odmówić pomocy stu
dentom... Wygłaszał odczyty,
uczestniczył w imprezach
charytatywnych, zasiadał w

jury konkursów; doradzał,
rozstrzygał, inspirował; słu
żył pomocą i autorytetem.

Działo się to w czasach,
kiedy o bohaterach Trylogii,
mimo upływu lat wciąż je
szcze myślało się jak o real
nych osobach. W Krakowie
właśnie spotkać można było
Henryka Wodzickiego, który

w swoim czasie żarliwie mo
dlił się za duszę Podbipięty,
„aż w połowie spostrzegł się,
że to wymyślona śmierć”.

Tutaj też mieszkała owa

„pewna pani”, która pytanie:
czemu taka smutna, skwito
wała alarmistycznym: —

„Bar wzięty!!!”
W Krakowie, w Akademii

Umiejętności, zdeponował pi
sarz słynny w swoim czasie
dar — 15.000 rubli przesła
nych mu bezimiennie choć z

informacją: „Michał Wołody
jowski — Henrykowi Sien
kiewiczowi”. Utworzył z

nich fundusz stypendialny
im. zmarłej żony Marii z

Szetkiewiczów, w całości prze
inaczony dla artystów zagro-

W 60 rocznicę zgonu

Gdy Henryk
Sienkiewicz

bywał
w Krakowie

żonych gruźlicą. W latach
1899—1917 ze stypendium m.

in. korzystali: Konopnicka,
Przybyszewski, Witkiewicz,
Wyspiański, Kazimierz Tetó

majer. Kres tej fundacji po
łożyła w 1918 r. dewaluacja
spowodowana I wojną świa
tową.

W KRAKOWSKICH pen
sjonatach i hotelach pisał
Sienkiewicz „drobiazgi lite
rackie”, partie „Listów z A-

fryki”, końcowe ustępy „Bez
dogmatu”, powieści, którą
jedni określili „świadectwem
upadku talentu”, inni — e-

wenementem rozpoczynają
cym nową epokę w twórczo
ści pisarza. Wydana w cztery
lata, później „Rodzina Poła
nieckich” zdawała się po

twierdzać opinie malkonten
tów. WTkrótce jednak Sien
kiewicz rozpoczął pracę nad

„Quo vadis", a pobyt w Kra
kowie wiosną 1892 r. podsu
nął pisarzowi pomysł następ-

. nej powieści historycznej —

„Krzyżaków”. Wyrocznia li
teracka tamtych czasów,
prof. Stanisław Tarnowski,
rektor UJ i prezes Akademii

Umiejętności, podzielał zda
nie ogółu: „Sienkiewicz al
chemikiem słowa”. 6 . VI.
1900 r. Uniwersytet Jagiel
loński, . w trakcie uroczysto
ści : 516-lecia . uczelni, nadał
Sienkiewiczowi, tytuł doktora
honoris causa. Trwał właśnie
rok jubileuszowy pisarza, za
inaugurowany w Krakowie
19 lutego; miasto parokrotnie
składało hołd Jubilatowi.

W życiu pisarza Kraków

zapisał się też wydarzeniami
natury bardzo osobistej. 11 .

XI. 1893 r. o godz. 11 w pry
watnej kaplicy kardynała
Dunajewskiego zawarł zwią
zek małżeński z Marią Wo-

łodkowiczówną. Przyjęcie
weselne wydano w Grand
Hotelu.: Zachowały się zapro
szenia. Zachował się akt za
warcia małżeństwa spisany
w księdze zaślubionych para
fii NMP. W parę lat później,
dopisano na nim klauzulę ,a-

nulującą to nieudane mał
żeństwo.

PRZEZ KRAKÓW także
wiodła trasa ostatniej podró
ży. pisarza. Początkowo za
mierzał nawet zamieszkać
tu na stałe. Zjechał w poło
wie sierpnia 1914. W miesiąc
później udzieliła się mu pa
nika, wybuchła w Krakowie
w związku z sytuacją na

froncie. Zdecydował się na

wyjazd do Wiednia, a później
do Szwajcarii.

Opuścił Kraków 16 wrześ
nia 1914 roku, nie przypusz
czając zapewne, że już nigdy
do niego nie wróci. Zmarł 15

listopada 1916 r. w Szwajca
rii.
KRYSTYNA JABŁOŃSKA

młodocianym turystom
dach nad głową

VII WALNY ZJAZD Oddziału

Wojewódzkiego Polskiego To
warzystwa Schronisk , Młodzie
żowych w Krakowie zakończył
kolejną, obejmującą lata 1973 —

1976 kadencję Zarządu tej zasłu
żonej dla rozwoju turystyki
młodzieżowej organizacji.

PTSM zostało założone w

1959 r. w ramach Międzynaro
dowej Federacji Schronisk Mło
dzieżowych a Oddział w Krako-
wie rozpoczął działalność rok

później jako pierwszy w Pol
sce.

PRZED reformą administra
cyjną kraju pod opieką kra
kowskiego Oddziału PTSM znaj
dowało się 126 schronisk, obec
nie Towarzystwo patronuje 26
schroniskom, dysponującym łą
cznie 1375 miejscami noclegowy
mi, stałymi i sezonowymi.

WALORY turystyczno krajo
znawcze regionu krakowskiego
zapewniają schroniskom PTSM

rosnącą z roku na rok liczbę
młodych gości. Pierwszoplano
wym zadaniem działaczy Towa
rzystwa jest więc podnoszenie
standardu bazy noclegowej, któ
ra, pomimo wydatkowanych w

minionej kadencji znacznych
sum, wymaga dalszej poprawy.

PRACA , działaczy krakowskie
go Oddziału Towarzystwa nie

ogranicza się jednakże do sta
rań o zapewnienie dachu nad

głową młodocianym turystom.
Współpracują oni z Międzyna
rodową Federacją Schronisk

ae

Młodzieżowych (w 1974 r. Od
dział był współorganizatorem
Konferencji Krajów Demokra
cji Ludowej dotyczącej współ
pracy w zakresie ruchu schro
nisk młodzieżowych), organizu
ją własne imprezy turystyczne.
W dniach 14—16 października
br. odbył się I Ogólnopolski
Rajd Grunwaldzki młodzieży
szkolnej, w

'

którym wzięły
udział 5-osobowe zespoły z 49

województw. Ta udana impre
za, zorganizowana przez OW
PTSM w Krakowie wspólnie z

Kuratoridm Oświaty i Wycho
wania, będzie powtarzana, eo

rok.

DZIAŁALNOŚĆ OW PTSM w

Krakowie została wysoko oce
niona przez Zarząd Główny.
Wyrazem tego jest przyznanie
Złotych Odznak PTSM wyróż
niającym się działaczom Towa
rzystwa. Otrzymali je: prezes
Zarządu OW PTSM mgr Zdzi
sław Marski, wiceprezes ZOW
PTSM mgr Zdzisław Turkot,
prze w. Komisji Rewizyjnej
ZOW PTSM Józef Marcinek i
kierownik schroniska młodzie
żowego w Niepołomicach Józef
Heliasz. ’

ZJAZD OW PTSM w Krako
wie zakończono wyborami no
wych władz. ‘Prezesem Towa
rzystwa został ponownie mgr Z.
Marski, wiceprezesami mgr T.

Chylaśżek i mgr Z. Turkot.

(as)

Wszędzie poza Warszawa

Zgodnie i decyzją Minister
stwa Administracji Gospodar
ki Terenowej 1 Ochrony Śro
dowiska wprowadzono z dniem
1 listopada 1976 zasadę ważno-
Sd biletów jednorazowych na

terenie całego kraju, * wyjąt
kiem miasta seolecznego War
szawy.

Bilety z nadrukiem MZK

Warszawa nie upoważniają do

przejazdów środkami komuni
kacji miejskiej w Krakowie,
a krakowskie - w Warszawie.

Pasażerowie obowiązani są
do kasowania biletów za prze
jazd wg taryfy obowiązującej
na terenie danego miasta.

PRZERWY
W DOSTAWIE PRĄDU
zakład Energetyczny Kraków —

przeprasza za przerwy w dostawie

energii elektrycznej:
— 16 listopada, w godz. 7—16,

na os. Piastów bl. 13, 14, 18, 19, 24,
26, 28

— 17 listopada, w godz. 7—16,
na os. Piastów bl. .15, 16, 17

— 18 listopada, w godz. 7—16, nę
os. Piastów bl. 29—32

— 19 listopada, w godz. 7—16, na

os. Zloty Wiek bl. 41, 43, 45—49
— 20 listopada, w godz. 7—16, na

os. Zloty- Wiek bl. 58, 60 , 61, 64
— 22 listopada, w godz. 7—16, na

03. Zloty Wiek bl. 53 i 65
— 23 listopada, w godz. 7—16, na

os. Zloty Wiek bl. 54 1 55
-i 24 listopada, w godz. 7—16, na

os. Na Stoku bl. 30a, 30 i 31
— 25 listopada, w godz. 7—16, na

os. Na Stoku bl. 23a, 24a, 27a,. 28,
29, 29a

— 27 listopada, w godz. 7—16, na

os. 1000-lecia^ bl. 34—36,
Bliższych informacji udziela Re

jon Energetyczny Nowa Huta —

telefon 412-10. K-8359

DZIENNIK Robotniczej Spół
dzielni Wydawniczej „Prasa —

Książka — Ruch”.
WYDAWCA: Krak. Wyd. Praso

we RSW „Prasa — Książka —

Ruch”, ul. Wiślna 2. Nr indeksu

35009.
DRUK: Prasowe Zakłady Gra

ficzne RSW „Prasa - Książka —

Ruch”, Kraków, ul. Wielopole 1.
1—2 - 3—»

Kierownictwo Produkcji Filmu

„ŚMIERĆ PREZYDENTA"

kupi przedmioty
z łat 20-tych

bieżącego stulecia, jak; — wieczne pióra,
Przybory do pisania — kałamarze, garni
tury na biurko, lampy na biurko, papie
rośnice, przybory do palenia, bibularz biu
rowy, kalendarze, agendy z roku 1922, albu
my, notesy, serwety, biurka, słupki pod
kwiaty, kaszpoty, popielniczki, przyciski,
gazety,, pisma i broszury z 1922 r., pod
stawki do listów, pieczęcie, lalki i zabaw
ki dziecięce, zabawki choinkowe, maszyny
biurowe, pojemniki na żywność, opakowa
na, spinki do koszul i krawatów, laski i

parasole, kapelusze eden, cylindry, meloni
ki, dewizki, torebki i woalki.

Skup odbędzie się dnia 16 listopada,
w godzinach od 10 do 18 — w Krakowie,
Rynek Główny 7 — (Klub „Pod Jaszczu
rami). K-8271

Praca

LEKARZ poszukuje po
ważnej opiekunki do 2.5 -

letniego dziecka, docho
dzącej lub na stale. Osie
dle Wieczysta. — Warunki
bardzo dobre. — Oferty
20551 „Prasa1’ Kraków,
Wiślna 2.

Nauka

POMATURALNE kursy
kreśleń technicznych, kie
rowników zakładów ga
stronomicznych — organi
zuję „Oświata”, Kraków,
ul. Mazowiecka 8, telefon
834-72, 394-23.

K-8363

KURSY przygotowujące
do egzaminów na wyższe
uczelnie — rysunku od
ręcznego, matematyki, fi
zyki, chemii i biologii —

organizuje „Oświata” —

Kraków, ul. Mazowiecka
8 — telefon 334-72, 394-23.

K-8366

KURSY języka angielskie
go dla zaawansowanych —

rozpoczyna w listopadzie
br. „Lingwista — Oświa
ta”, Kraków, tel.: 394-23,
334-72. — Ilość miejsc
ograniczona. K-8375

KUKSY języka niemiec
kiego dla przedszkolaków
1 młodzieży szkolnej, orga
nizuje „Lingwista-Oświa-
ta". Wpisy: Dom Kultury,
Kraków, Wrocławska 28,
telefon 360-52, Dom Kultu
ry — Kraków, Krowoder
ska 8, telefon 201-04.

K-8372

DLA Part kursy dziewiar-
stwa maszynowego — or
ganizuje „Oświata”, Kra
ków, ul. Mazowiecka 8 —

telefon 394-23, 334-72.
K-8369

STUDENTKA filologii an
gielskiej udziela lekcji ję
zyka angielskiego. Anita
Dudek, ul. Bronowicka
52/54, Bl. IV, m. 23.

g-20817

MATEMATYKA, polski —

korepetycji udzielą stu
denci, Fali. Rynek GI. 7/6,.
telefon 248-78. 21036-g

Kupno

BONY PeKaO kupię. —

Oferty 20778 „Prasa4’ Kra
ków, Wiślna 2..

KUPIĘ stary motocykl,
chętnie Harley, Indian. —

Ustaszewski, 01-174 War
szawa, Długosza 6, m. 10.

•■ K-3357

BONY kupię. — Telefon
738-29. 20832-g

800 BONÓW PeKaO —

kupię. Oferty 20837 „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

SERWANTKĘ oraz stół —

kupię. Oferty 20631 „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

Sprzedaż

CZARNE pudelki, średnie,
szczenięta —• po champio
nie, sprzedam. Straszew
skiego 4/1. 21001-g

SKODA S 100, rok 1974 —

sprzedam. Telefon 187-03,
godzina 18—19. 20999-g

WARTBURG 353* — sprze
dam. Zamojskiego 42.

20883-g

OBRĄCZKI szerokie, 14-
karatowe, rozmiar 15 i 27,
pierścionek 16 g — sprze
dam. Oferty 21079 „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

21079-g

PUDLE, szczenięta rodo
wodowe, brązowe i czar
ne, po championach —

sprzedam. Szymanowskie
go 1/2. 21019-g

PIANINO „Forster4’ —

sprzedam. Telefon 623-04.
21031-g

FIAT 125 p, 1500, przebieg
50.000 km, sprzedam. Kra
ków, ul. Dzierżyńskiego
100/30, w godz. 16—19.

20588-g

DO sprzedania dwa Wart
burgi 353 de Luxą — (stan
bardzo dobry). — Telefon
459-68 lub 462-86, W godz.
17—20. '

20318-g
POLSKI Fiat 1500 — rok
1974. Telefon 648-38 .

20775-g

AKORDEON „Weltm.eister
Diana”, 120 basów, wiśnio
wy. — Wiadomość: Nowa
Huta, os. Jagiellońskie 27/
63. 20688-g
SPRZEDAM 3-miesięczrie-
go ratlerka. Kraków-Azo-
ry, ul. Jaremy 25/69. . .

20808-g

URZĄDZENIA szybkopie-
kące dó gofrów francu
skich — sprzedam. Odstą
pię receptury. — Oferty
20174 „Prasa’4 — Kraków.,
Wiślna 2.

NAPRAWDĘ tanio.. silnik
Fiat 1300, uzbrojony, cał
kiem nowy. Telefon 757-69

20158-g

DWA fotele niemieckie —

obrotowe, stolik i dwie ła
wy w stanie dobrym. Te
lefon 147-60, po godz. .16.

>, 20599-g

„FORD Capri 1500” sprże-
dam. — Telefon 638-40-
wewn. 127. 20326-g

WARTBURG 312 —pilnie
sprzedam. Telefon 384-63,
po szesnastej. 20396-g

SAMOCHÓD „Dacia” — w

bardzo dobrym stanie —

sprzedam. Kraków - Azo
ry, Stanisławskiego 15.

20438-g

OKAZJA! Dwa futra ' ka
rakułowe, czarne, zagra
niczne, nowe,- na szczu
płą i tęższą osobę —

sprzedam. — Oferty 20441
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

Lokale

GARSONIERĘ własnościo
wą w Krakowie, natych
miast kupię. Oferty 21147
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

KRAKÓW na Tarnów! Za
mienię piękne, słoneczne
2 pokoje z kuchnią, z bal
konem, telefonem, przy-
należnościami, przy par
ku Krakowskim, na rów
norzędne w centrum Tar
nowa. komfortowe, w bu
downictwie międzywojen
nym, I piętro, telefon. —

Oferty 20435 „Prasa4’ Kra
ków, Wiślna 2.

MŁODE bezdzietne mał
żeństwo, poszukuje zaraz

samodzielnego mieszkania
na okres 2—3 lat, w cen
trum Krakowa. — Czynsz
płatny z góry. — Oferty
20589 „Prasa4’ — Kraków,
Wiślna 2.

KUPIĘ lub wynajmę po
mieszczenie — strych lub
poddasze — z możliwością
adaptacji na mieszkanie.

Oferty 20879 „Prasą”. Kra
ków, Wiślna 2.

WYNAJMĘ pokój — OS.
Piastów 14/97. Małżeństwo
wykluczone. 20428-g
PRACOWNIK — wyższej
uczelni, wynajmie pokój
na okres do jednego ro
ku. Telefon 303^00, wewn.

467, w godz. 9—12.

DWIE uczciwe studentki
poszukują garsoniery lub
niekrępującego pokoju. —

Oferty 20709 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

GARSONIERĘ własnościo
wą, superkomfortową, w

śródmieściu, zamienię na

kwaterunkową — równo
rzędną. — Oferty 20195
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

Nieruchomości

DOMEK • mały lub chatę
wiejską, położoną niedale
ko lasu, w odległości do
60 km od Krakowa — ku-

-pię. Oferty 20544 „Prasa’4,
Kraków, Wiślna 2.

Zguby

BANAS Janusz,- Kraków,
Tokarskiego 10/15, zgubił
legitmację studencką —

wydaną przez AWF w

Krakowie. 20430-g
UNIEWAŻNIAM zagubio
ną pieczątkę o brzmieniu:
„Tadeusz - Górecki lekarz
medycyny Kraków, Wie
niawskiego 24 KR 4819/74”.

20647-g

Różne

Świadkowie wypadku
potrącenia mężczyzny, lat
30, lekarza med., w dniu
12 października 1976 roku,
o godzinie 7.50. przez sa
mochód Fiat. 1 -27 p — na

przystanku tramwajowym,
róg Basztowej i Sławkow
skiej, proszeni są łaska
wie o podanie swoich ad
resów pod nr telefonu
322-53 — Za tę życzliwość
z góry dziękuje poszko
dowany. 21051-g

CEMENT — ponad 2 tony,
pożyczę do wiosny za od
powiednim zabezpiecze
niem. Wvspiańskiego 6 —

telefon 357-36. 21040-g

GARAŻU poszukuję, naj
chętniej na terenie dziel
nicy Krowodrza lub śród
mieście. — Telefon 372-68,
po godzinie 15.

t 21005-g

ZESPÓŁ zagra na wese
lach 1 zabawach. Telefon
718-25. 20644-g

USZCZELNIENIE

Okna i drzwi uszczelniana zlecenia osób prywatnych
WOJEWÓDZKA USŁUGOWA SPÓŁDZIELNIA PRACY

ODDZIAŁ „USŁUGA” - Kraków Rynek Główny 34,
tel. 281-83 K-8202

WYPOŻYCZAM ślubne su
knie (nowe), kapelusze,
welony i suknie koloro
we. Przyjmuję już zamó
wienie na śluby świątecz
ne. Koidanowa, Kraków,
Topolowa ;;S1.

21016-g

FARBIARNIA i chemiczna

pralnia Fr. Jogally i M.

Kotasia — po remoncie

/oferuje swoje usługi. Kra
ków, ul. Dietla 93, w pod
wórcu fz wjąz.dem) . obok

przystanku tramwajów .1,-
7, 9, 22. 20520-g

• F

ie
® czynne będą w godz. 9-15 a zakłady usługowe WPHW w godz. 8-14



Bez M. Wróbla, Jeszcze z M. Kusto

A WYGRANA piłkarzy Wisły i Ruchem, ehoć po nie

najlepszej grze, natchnęła jednak kibiców tej drużyny
W wiarą w dalsze sukcesy ich pupilów. Uważają zwolennicy
£ „Białej Gwiazdy”, iż kryzys występujący od paru lat w

JT połowie jesiennej rundy, już minął,'i teraz

V piłkarze zaczną skuteczny
Mecz z Ruchem okupiony

został kontuzją kolana Michała
1 Wróbla. Założono mu gips i dr

J. Jasieński przewiduje, iż zdję
ci* opatrunku nastąpi dopiero
po 10 dniach. O tym więc by
mógł grać w Mielcu nie ma

mowy. Obawiali się kibice, że w

meczu ąe Stalą nie wystąpi tak
że Marek Kusto. Piłkarz ten

otrzymał za brutalne kopnięcie
przeciwnika w meczu z Ruchem
„żółtą kartkę”, już drugą w tej
rundzie, a po dwóch takich u-

jomnieniach PZPN zwykle ka
rze zawodnika odsunięciem od

krakowscy

W klasie M mecz sezonu

OSTATNIEJ kolejce spo-
rundy
klasy

dojdzie

jesiennej pilkar-
międzywojewódz-

do niezwykle
końcowym ukia-

W
tkań
skiej
klej
ważnego w

dzie tabeli meczu w Rzeszo
wie, gdzie miejscowa Reso-
via (aktualny lider) podejmo
wać będzie zajmującą drugie
miejsce w tabeli Cracovię. A-
tut własnego boiska oraz pre
zentowana ostatnio forma sta
wiają w roli faworytów pił
karzy rzeszowskich. - Kibice
krakowscy wierzą jednak w

„pasiaków’'. W pozostałych
meczach zmierzą się: Garbar
nia —

novia,
Sanok
sio —

Glinik
nów.

Polna, Karpaty — Tar-
Borek — Sandecja, Stal
— Prokocim, MZKS Ją-
Chemik Pustków oraz

Gorlice — Metal Tar-
(wl-gr)

Kraków — Lipsk
w bilardzie

SOBOTĘ i W niedzielę w
Nadwiślanu (Rynek Gl.

rozegrany zostanie rewanżo-

lo-
10/

w

kału

ip.)
wy mecz bilardowy pomiędzy re
prezentacjami Krakowa i Lipska.
Najciekawszymi pojedynkami me
czu będą spotkania, zajmującego
w NRD 4 lokatę H. G . Rosińskie
go z Frankowskim i Sieklińskim.

(JK)

finisz.

jednego czy kilku

spotkań ligowych.
Mielcu będzie mógł
— jak nas poinformował kie
rownik drużyny mjr E. Kosiba
— posiedzenie WGiD PZPN od
będzie się dopiero dziś, * ewen
tualnie nałożona

zywać będzie od

ligowych gier.
Mecz ze Stalą

trudną próbą sił,
zespołów. Wisła zwykle stacza
z teamem Kasperczaka i Laty
interesujące, na dobrym pozio
mie, o dużej zaciętości pojedyn
ki, sądzić więc należy, że i tym
razem będzie podobnie. Mielcza-
nie zyskali na sile uderzeniowej
pozyskując reprezentacyjnego
napastnika — Szarmacha, kra
kowska defensywa z Maculewi-
czem i Szymanowskim na czele
to bardzo mocna formacja zes
połu krakowskiego. Czy Lacie i
Szarmachowi uda się wymanew
rować krakowskich defensorów
i zmusić do kapitaulacji Adam
czyka, czy też obrońcy Wisły
zdołają zaszachować napad mie
lecki, nie dopuścić do utraty
bramki?

Duże nadzieje wiążą krakow
scy kibice z coraz większą sku
tecznością strzelecką Zdzisława
Kapki. Bramka strzelona ( Ru
chowi, dwie zdobyte w meczu

młodzieżowych reprezentacji
Polski i NRD, zdają się wska
zywać, iż „król strzelców” na
szej ekstraklasy sprzed dwóch
sezonów odzyskał wreszcie pre
cyzję i bojowość. Kapką wraz

z Kmiecikiem i Kustą tworzą
atak niezwykle groźny dla każ
dego przeciwnika, oczywiście
pod warunkiem należytej bojo-
wości i ambicji.

Przypomnijmy jeszcze, że w

poprzednim sezonie mecze Wi
sły ze Stalą nie przyniosły roz
strzygnięcia. Zarówno w Miel
cu jak i w Krakowie uzyskano
rezultaty remisowe, w identy
cznym stosunku 1:1. Biorąc pod
uwagę to, iż mecz rozegrany zo
stanie w Mielcu, że Wisła ma

kontuzjowanych Goneta i Wrób-

kolejnych
Kusto w

Srać, gdyż

kar* obowią-
następnej serii

będzie bardzo
dla obydwóch

1*, te Fłaszewski, Kapka, Ka
wałka, Kusto grali w środo
wych meczach kadry z NRD, a

trener A. Brożyniak nie miał od

spotkania Wisła — Ruch ani

jednego treningu z całą swą
drużyną, faworytem wydaje się
hyć Stal.

W pozostałych meczach grać
będą: Śląsk — ROW, Tychy —

Lech, Legia — Arka, Górnik —

Zagłębie, Widzew
Ruch — Szombierki.

W II lidze piłkarze Hutnika

sprawili ostatnio swym
miłą niespodziankę,
w wyjazdowym meczu z Małą-
panwią 3:3. Teraz będą grać u

siebie, z zajmującym 6 miejsce
w tabeli grupy południowej by
łym I-ligowym GKS Katowi
ce. Tylko dwa punkty przewa
gi mają katowiczanie nad hut
nikami, zwycięstwo podopiecz
nych J. Steckiw* byłoby cenną
zdobyczą i awansowałoby kra
kowian w górę tabeli. Tarnow
ska Unia gra u siebie z przed
ostatnim w tabeli zesnołem Gór
nika i winna odnieść zwy
cięstwo. (jl).

Odra i

kibicom

remisując

Czekamy na

NAJCIEKAWSZE mecze nadchodzącej kolejki spotkań, w

ekstraklasie koszykarzy, rozegrane zostaną w Krakowie. Mis
trzowie Polski — Wisła podejmować będą rewelację tegoroczne
go sezonu, drużynę poznańskiego Lecha, aktualnie zajmującą
drugą lokatę w tabeli (za wrocławskim Śląskiem). Poznaniacy,
którzy pozyskali z gdańskiej Spójni ogromnie utalentowanego,
młodego koszykarza -r Kijowskiego, przeszli gwałtowną meta
morfozę, z zespołu, który w poprzednich sezonach bronił się
przed spadkiem do II ligi, awansowali do ścisłej czołówki, stali

się jednym z poważniejszych pretendentów do mistrzowskiego
tytułu.
Przyjeżdżają do Krakowa w

bojowym nastroju, na fali opty
mizmu spowodowanej szeregiem
cennych zwycięstw nad czoło
wymi zespołami naszej ligi,
podbudowani wiarą kibiców,
których po kilka tysięcy przy
chodzi na każdy mecz w Poz
naniu, z ogromnym zacięciem
dopingując lechitów do walki.

Niestety przebierają nawet mia
rę w tym względzie, ostatnio
doszło w Poznaniu do groźnych
incydentów, tłum niezadowolo
ny z decyzji sędziów prowadzą
cych spotkanie, wpadł na par
kiet, chcąc pobić arbitrów, in-

Hokeiści Cracovii

3

z

Emocje pod siatką

IMwalczyzMiaiMa
Wisło spotii si ze Stała iielste

W NAJBLIŻSZEJ kblejce spotkań ekstraklasy siatkarzy
krakowski Hutnik opromieniony ostatnim zwycięstwem nad
osłabioną Resovią podejmować będzie jutro Gwardię Wro
cław, a w niedzielę Chełmca Wałbrzych.

Jutrzejszy pojedynek z zajmującą aktualnie 5 miejsce w

tabeli Gwardią będzie dla hutników z pewnością bardzo

trudny i tylko wyjątkowo dobra gra krakowian może im

przynieść sukces. Z całą pewnością większe szanse ,mają
siatkarze krakowscy w niedzielnym meczu z zajmującym
8 miejsce w tabeli Chełmcem.

SIATKARKI Wisły po ostatniej stracie punktu w meczu

z Czarnymi w Słupsku zmierzą się z beniaminkiem I ligi —

Stalą Bielsko. Krakowianki są zdecydowanymi faworytkami
tego spotkania. (Wi-Gr)

r

— Tego nie wiem. Może szukali jej u wszystkich
przyjaciółek?

Mason poprosił Delię Street, aby połączyła go z Ha
miltonem Burgerem.

— Najchętniej porozmawiałbym z nim osobiście, ale

jeśli to niemożliwe, może być jego zastępca.
— Udajesz się do jaskini lwa? — zapytał Paweł Dra

kę.
— Tak jest, do jaskini lwa.

Della zameldowała: — Za chwilę podejdzie do apa
ratu osobiście przedstawiciel dystryktu Attorney.

Mason wziął słuchawkę: — Halo Burger?
— Halo! Panie Mason, co mogę uczynić dla pana?
Głos Hamiltona Burgera nie b-ył swobodny.
— Policja zabrała moją klientkę, niejaką Arlenę

Ferris.
— Tak jest. Zgadza się. Chcę jej zadać kilka pytań

w związku z zamordowaniem Loringa Lamonta.
— Jest moją klientką. Jeżeli ma być przesłuchana,

chcę być przy tym obecny.
— Wcale nie chcę jej przesłuchiwać. Będzie ją prze

słuchiwała policja, prawdopodobnie będzie przy tym
ktoś z mojego biura.

— To wychodzi na jedno. Uważam za rzecz samą
przez się zrozumiałą, że wolno mi będzie mówić z

nią, chociaż jest aresztowana.

Burger mruknął: — Niech się pan w tej sprawie
porozumie z policją. Pan wie, równie dobrze jak ja,
jak policja pracuje. Prawdopodobnie ta kobieta była
już przesłuchiwana.

Mason nalegał:’ — Jedno pańskie słowo do policji, a

w ten sposób i panu i mnie byłoby oszczędzone mnó
stwo przykrości. Ja podtrzymuję swoje prawo adwo
kata do rozmowy z uwięzioną.

— A dlaczego pan sam nie może tego załatwić?

W5RUN
DZIE spot
kań II . ligi
hokeja na lo
dzie dojdzie
w Krakowie
do spotkań

aktualnego
lidera tabeli,

Cracovii z

Chemikiem

Kędzierzyn.
Po bardzo dobrej grze krako
wian w Krynicy i wysokich
wygranych z KTH, wszyscy
spodziewają się łatwych zwy
cięstw gospodarzy. Cracovia,
choć jest oczywiście zdecydowa-

Ruch — Cracovia

w ekstraklasie

szczypiornistek
W NAJBLIŻSZĄ niedzielę za

kończy się pierwsza runda roz
grywek w ekstraklasie szczy
piornistek. Piłkarki ręczne Cra-
covii, które przed tygodniem
sprawiły przykry zawód swym
sympatykom (przegrały w Kra
kowie jeden mecz z SZS — AZS

Tarnów), tym razem rozegrają
mistrzowskie spotkania na wy-
jeżdzie, a ich przeciwnikiem bę
dzie Ruch Chorzów.

Biało-czerwone stoją więc
przed trudnym zadaniem: Ruch

zajmuje obecnie drugie miejsce
w tabeli (mimo iż ma dwa me
cze zaległe), chorzowianki przed
tygodniem pokonały pewnie w

Gdańsku Start 19:11 i 22:17. Li
czymy jednak na to, że kra
kowianki zagrają tym razem le
piej niż w meczach z SZS — AZS
Tarnów i zdobędą przynajmniej
jeden punkt.

nym faworytem sobotnio-nie
dzielnych pojedynków, absolut
nie nie może pozwolić sobie ńa
lekceważenie przeciwnika —

Chemik nie reprezentuje wpraw
dzie najwyższej klasy, z 2 punk
tami zajmuje przedostatnią po
zycję w tabeli, lecz w ostatniej
kolejce niespodziewanie pokonał
GKS Jastrzębie!

Dodatkową atrakcje tych spot
kań’ '

przygotowali działacze
Cracovii — w przerwach me
czów wśród publiczności rozlo
sowanych zostanie po 5 propor
czyków i znaczków klubowych.

W pozostałych meczach zmie
rzą się: Górnik Pszów — KTH

Krynica, Odra Opole — Dolmel
Wrocław i GKS Jastrzębie —

Polonia Bytom.

terweniująey prezes poznańskie
go OZKosz został uderzony
krzesłem, słowem skandal,
którego epilogiem, miejmy na
dzieję, będą ostre sankcje wy
ciągnięte przez PZKosz w sto
sunku do organizatorów zawo
dów, którzy nie potrafili zabez
pieczyć na nich odpowiedniego
porządku.

Ale to zmartwienia kibiców i

działaczy poznańskich. Kibiców
krakowskich interesuje głównie
to ezy wiślakom ud* się dwu
krotnie wygrać z Lechem i

przybliżyć się do pozycji przo
downik* tabeli. Dobre występy
krakowian we Wrocławiu, wy-,
grana ze Śląskiem, pozwalają
mieć nadzieje, że obserwowany
ostatnio kryzys w grze „Wawel
skich smoków” minął, a mis
trzowie Polski odzyskują wigor,
bojowość i skuteczność. Liczy
my na ciekawe pojedynki, z»-

eiętą walkę i... dwa zwycięstwa
krakowian!

Poza meczami Wisła —

. Lech

odbędą się następujące spotka
nia: Wybrzeże — Lublinianka,
ŁKS — Górnik, Start — Śląsk,
Polonia — Spójnia i Gwardia —

Resovia.
KRAKOWSCY II-ligowcy ja

dą na ciężkie mecze: Korona do

Tarnobrzegu gdzie bronić bę
dzie pozycji lidera w meczach
z trzecią w tabeli drużyną Siar
ki, natomiast AZS wystąpi w

Warszawie przeciwko tamtejszej
drużynie AZS-u (ubiegłoroczny
I-ligowiec).

groźnego przeciwnika. Mecze 1
Olimpią będą dla drużyny kra
kowskiej raczej tylko spraw
dzianem formy, ostatnim przed
czekającym je w przyszły
czwartek spotkaniem o Puchar

Europy z mistrzowską drużyną
Rumunii — IEFS Bukareszt.

n-LIGOWE zespoły krakow
skie grać będą_ na

Korona w

Hutnik w

MDK i AZS z AZS w Lublinie.

wyjazdach:
Rzeszowie z AZS,
Warszawie z AZS

Drużynowe
mistrzostw! Polski
w szermierce

WCZORAJ rozpoczęły się,
rozgrywane równocześnie w

dwóch halach — przy ul.
Manifestu Lipcowego i ul.
Humberta, drużynowe mis
trzostwa Polski w szermier
ce. W imprezie biorą udział

zespoły wyłonione na podsta
wie wyników z indywidual
nych mistrzostw Polski —.po
24 w każdej broni. Krakow
skie kluby wystawiły trzy
drużyny — Cracovia flore
cistów, a KKS szablistów i
florecistów. Jako pierwsi
wystartowali szabliści i flo
reciści, łącznie 210 zawodni
ków. Do finału szabli zakwa-'

lifikowały się, obrońca ty
tułu, zespół GKS Katowice I
oraz AZS W-wa I, Legia I
i Marymont W-wa, a wśród
4 drużyn, które walczyć bę
dą w finale turnieju we

florecie znalazła się również

piątka zawodników' Cracovii.
Mistrzostwa zakończą się w

niedzielę.

Dokąd pójdziemy?

(wd)

SZTOKHOLM. W 1/16 fi
nału międzynarodowego tur
nieju tenisowego , J. Niedź-
wiedzki uległ Meksykanino
wi R. Ramirezowi 2:6, 7:6,
2:6, a W. Fibak przegrał w

1/8 finału z Brytyjczykiem
M. Coxem 5:7, 3:6.

BUENOS AIRES. W kon
trolnym meczu piłkarskim
Argentyna pokonała Peru
1:0 (0:0).

Telegraficznie
LUBLIN. Na miejscowym

cmentarzu komunalnym od
był się pogrzeb tragicznie
zmarłych siatkarzy
Świdnik — Henryka
nickiego i Zdzisława

BIELSKO BIAŁA,
rze BKS-u pokonali
warzyskim spotkaniu I-ligo-
wy zespół Chemie Halle 3:0

(1:0).

Ostatni sprawdzian
przed II rundą PE

KOSZYKARKI Wisły roze
grają jutro i w niedzielę dwa

kolejne mecze ekstraklasy.
Przeciwniczkami, mistrzyń Pol
ski będzie zespół poznańskiej
Olimpii, który nie powinien
stanowić dla wiślaczek zbyt

O PUCHAR POLSKI

Awans Craccyli
i SZS AZS Tarnów

Godz.
Godz.

GOdl.

Godz.

Godz.

Avii
Sien-

Pyca.
Piłka-

w to-

WCZORAJ w Krakowie zakoń
czył się eliminacyjny turniej o

Puchar Polski w piłce ręcznej
kobiet. W ostatnim spotkaniu
turnieju Cracovia wygrała z SZS
AZS Tarnów 15:5 (6:3). Bramki

strzeliły: dla Cracovii — Duda

5, Tobik i Rękas po 3, Kapuściń
ska i Hajduk po 2; dla Tarno
wa—KułagaiMizerapo2o-
raz Wilk 1. Obydwa zespoły
awansowały do dalszych roz
grywek — odpadł MKS Boch
nia.

Godz.

Godz.
Godz.

Piątek
SZERMIERKA

16.oó ul. Humberta
16.00 sala Cracovii

Drużynowe MP

Sobota
KOSZYKÓWKA

17.45 Hala Wisty:
Wisła — Olimpia

(I liga kobiet)
18.00 Hala Wisły:

Wista — Lech ‘

(I liga mężczyzn)
SIATKÓWKA

16.30 Hala Hutnika:
Hutnik — Gwardia
(I liga mężczyzn)

HOKEJ
18.00 — Sztuczne lodowisko:
Cracovia — Chemik

(II liga)
SZERMIERKA

9.00 i 16.00 ul. Humberta:
9.00 i 16.00 sala Cracovii:

Drużynowe MP

Niedziela

po-
pan

pa-

— Wolę to zrobić z panem, to znacznie prostsze. W

przeciwnym razie musiałbym zastosować presję.
— Mianowicie?
— Przez zastosowanie klauzuli Habeas-Corpus. A to

nie byłoby miłe dla nas obu.
Po chwili namysłu Hamilton Burger powiedział:

Nie wydaje się mi, aby miał pan trudności w

rozumieniu się z tą kobietą. Oczywiście jeżeli jest
jej adwokatem.

— Jestem nim.
— No, pięknie. Teraz jednak pragnę zadać panu

rę pytań. Zupełnie przypadkowo wiem coś o tej afe
rze. Dlaczego ta kobieta nie udała się sama na policję
dowiedziawszy się, że Loring Lamont został zamordo
wany i nie powiedziała, że była owego wieczoru z La-
montem na miejscu zbrodni? Uważam, że ta Arlena

jest niewinna.
— To. nasuwa nam inne pytanie — pomyślał Ma

son. — Kiedy Arlena dowiedziała się, że Lamont zo
stał zamordowany?

— Zamiast mi odpowiedzieć, stawia mi pan pytania.
— To jedyne, co mogę zrobić..
Burger spróbował raz jeszcze: — Chcę pomówić z

panem otwarcie. Jeżeli jest niewinna, nie mamy żad
nego interesu, by nadawać tej sprawie rozgłos. A je
żeli jest winna, wystąpimy z oskarżeniem. Byłoby le
piej, aby przyznała się, że działała w obronie własnej.

Mason obiecał: — Pomówię o tym z moją klientką.
— O ile nie odpowiedziała już policji na szereg py

tań.
Mason
— Coś
— Nic

chał do wiejskiego domu z młodą kobietą. Jedli kola
cję. Lamont został zamordowany w kilka minut po
zakończeniu kolacji.

— Oboje jedli?
— Oboje.
— Co wiesz, Pawle, o miejscu zbrodni?
— Firma Lamont używa tego domu dó różnych spot

kań i konferencji.
— Kto utrzymuje dom w porządku?
— Kobieta, która mieszka w odległości kilku kilo

metrów.
— Jak się nazywa?
— Sadie Richmond. Wdowa................
— Co wiesz jeszcze?
— Dom otoczony jest wysokim, trzymetrowym par

kanem, umocnionym kolczastym , drutem. Brama jest
zawsze zamknięta, ponieważ obok domu znajduje się
basen i komuś mogłoby przyjść do głowy, aby trochę
popływać. Gdyby ten ktoś utonął, firma mogłaby zo
stać pociągnięta do odpowiedzialności.

— Nie ma jakiejś furtki, żadnego dojścia od tyłu?
— Nie ma.
— A co wiesz o tej Sadie. Richmond?
— Przychodzi codziennie między dziesiątą 1 jedena

stą. Zmywa, robi porządki. Dom ma kilka sypialnych
pokoi, nocują w nich w razie potrzeby przyjaciele fir
my. Sadie ściele łóżka i zmienia bieliznę pościelową.
Po południu przychodzi człowiek, który utrzymuje o-

gród w porządku.

(Ciąg dalszy nastąpi)

zadzwonił teraz do Pawła Drakę,
nowego, Pawle?

wielkiego. Drobnostki. Lóring Lamont poje-

KOSZYKÓWKA
Godz. 16.00 Hala Wisty:

Wisła — Olimpia
(I liga kobiet)

Godz. 17 .45 Hala Wisły:
Wisła — Lech

(I liga mężczyzn)
SIATKÓWKA

Godz. 10.00 Hala Wisły:
Wisła - BKS
(I liga kobiet)

Godz. 14.30 Hala Hutnika i
Hutnik — Chełmiec

(I liga mężczyzn)
PIŁKA -----NOŻNA

Godz. 12.30 Boisko Hutnika:
Hutnik - GKS

(II liga)
Godz. 11.00 Boisko Borku:

Borek — Sandecja
(Klasa międzywojewódzka)

Godz. 11 .00 Boisko Juyenii:

(19)

Juvenia — Cracovla
(Mecz juniorów)

BOKS
Godz. 10.00 Hala Hutnika:

Hutnik — Walka Zabrze
(II liga)
HOKEJ

18:00 Sztuczne lodowisko:
Cracovia — Chemik

(II liga)
SZERMIERKA

9.00 i 16.00 ul. Humberta
9.00 i 16.00 sala Cracovii:

Drużynowe MP
*

NIEDZIELĘ na stadionie

rozpocznie się
piłkarski o puchar -

przechodni ufundowany przez kra
kowską Chemobudowę. Startują:
Cliemobudowa, Bronowianka, Kmi
ta Zabierzów i Zwierzyniecki. Po
czątek o godz. 10.

Godz.

Godz.
Godz.

W
Zwierzynieckiego
czwórmecz

</


